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CZEŚĆ URZĘDOWA
Jego ces. i król. Apostolska Mość 

raczył Najwyższein postanowieniem z dnia 
24 listopada b. r., posiadającego tytuł i 
charakter radcy m inisteryalnego, radcę Na­
miestnictwa i administracyjnego referenta 
przy galicyjskiej krajowej Radzie szkolnej, 
Edwarda dr. R i t t n e r a ,  zamianować naj- 
miłośeiwiej radcą M inisterstwa w c. k. Mi­
nisteryum wyznali i oświecenia, a powoła­
nemu do tymczasowej służby w M inister­
stwie wyznań i oświecenia radcy Namiest­
nictwa, dr. Erykowi W o l f .  jakoteż radcy 
sekcyjnemu w temże Ministeryum. W incen­
temu hrabiem u B a i l i e t  de L a t o u r ,  n a ­
dać’ najmiłościwiej ty tu ł i charakter rad­
ców m inisteryalnych.

Dodatek na ażio
do opłat za jazdę i frachty na austryackich 

kolejach żelaznych.
Także począwszy od 1 g rudn ia  1886 

r-j aż do dalszego rozporządzenia, nie będzie 
pobierany na kolejach żelaznych dodatek 
na ażio do opłat, w srebrze wyrażonych.

Wiedeń, 25 listopada 1886.

Od dnia lOgo do 17go listopada b. r. 
sprawdzono w kraju następujące choroby 
stadne:

Z a r a z ę  w ą g l i k o w ą :  w Tułukowie 
(pow. śniatyński).

W powyższym okresie czasu wygasły 
następujące choroby s ta d n e :

Z a r a z a  p y s k o w a  i r a c i c o w a :  
w Lipowy i Łączanach (pow. wadowicki).

Z a r a z a  w ą g l i k o w a :  w Dyczkowie 
(pow. tarnopolski).

ś w i e r z b  u k o n i :  w Chodaczkowie 
małym (powiat tarnopolski).

Z e. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 17 listopada 1886.

CZĘŚĆ I I EURZĘDOWA
Lwów, 27 listopada.

Sprawa wspólnego budżetu  w oj­
skowego została już załatwioną c a ł ­
kowicie w obu komisyach delegacyj- 
nyeh , a  po części także w pełnych 
Delegacyach. Przebieg rozpraw  nad 
tym przedmiotem w ykazał, iż r e p re ­
zentanci obu połow Monarchii z go ­
dną uznania gotowością i jednom yśl­
nością spieszą z dostarczeniem zarzą­
dowi wojennemu środków, koniecznych 
dla postawienia siły zbrojnej i jej 
pogotowia na s topie , odpowiadającej 
powadze i potędze Monarchii. Z wie ■ 
kszem niż kiedykolwiek natężeniem 
oczekiwano tegorocznych rozpraw  nad 
preliminarzem wojennym, albowiem 
ustatniemi czasy nie brakło nietylko w 
kraju, lecz i zagranicą, tendencyjnych 
zabiegów, aby przedstaw ić w mniej 
korzystnem świetle obecną organiza- 
cyę wojskową, poddać nieum iarkow a- 
nej i przechodzącej częstokroć wszelkie 
granice krytyce działalność zarządu 
wojennego, a ra w e t  zwrócić ostrze 
tej krytyki przeciw najnowszej akcyi 
M inisterstwa wojny, mianowicie za­
prowadzeniu karabinów  rew olw ero­
wych. Chociaż powagi wojskowe i to 
nietylko w samej Monarchii, lecz n a ­
wet za granicą, sprowadziły powyż­
szego rodzaju g raw am ina i na  wskróś 
tendencyjne oskarżenia do właściwej 
m iary, to przecież obawiano się, aby 
echa tych oskarżeń nie przeniosły się 
do wspólnego parlam entu  i nie spo­
wodowały pewnego niemiłego dysso- 
nansu. Na szczęście obawy te okaza­
ły się zupełnie bezpodstawnemu. P rz e ­
bieg rozpraw  był tak poważny i spo­
kojny, ja k  może nigdy dotychczas, a 
udzielone przez p. M inistra wojny w y­
jaśnienia  w ystarczyły  najzupełniej do 
uspokojenia delegatów, w ykazały bo­

wiem całą  nicość anonim ow ych plo­
tek, rozsiewanych o błędach o rg an i­
zacyjnych i innych w adach  zarządu 
wojennego. Treściwe i jasne w ywody 
p. M inistra wywołały także w  kołach 
delegacyjnych, jak i po za niemi, naj- 

( lepsze wrażenie i przekonały, że w 
j armii austro -w ęgie rsk ie j dokonany 
i został w ciągu lat niewielu doniosły 
i p roces p rzeksz ta łcen ia , że a rm ia  ta 
przeszła już szczęśliwie przez stadya 
reformy, udoskonaliła się, i że pomi­
mo skromnych stosunkowo środków, 
jakie dostarcza na jej potrzeby P ań ­
stwo, może śmiało s tanąć obok naj- 
pierwszych arrnij europejskich. Kon­
sekwentne przeprowadzenie organiza- 
cyi terytoryalnej, ułatw iającej znako­
micie mobilizacyę i tern sam em  pod­
noszącej bitność i pogotowie sił zb ro j­
nych, organizacya arty lery i i inne z a ­
rządzenia administracyjne, świadczą 
wymownie o niestrudzonej działalno 
ści, laką rozwinięto ostatniem i laty, 
a Lcóra tak znakomicie podniosła p o ­
ziom wojska.

M inisterstwo, pracując s y s tem a­
tycznie nad rozwojem c. k. armii, 
m usiało natura lnym  porządkiem pod­
ją ć  także jednę z najważniejszych 
kwestyj, m ianow icie , kwestyę uzbro ­
jenia. E nerg iczna in ieyatyw a w tym 
kierunku w ydaw ała się tern naglejszą, 
iż większa część państw  p ierw szo­
rzędnych, nie wykluczając T urc ji ,  
pos tara ła  się już o to, aby swe w oj­
ska zaopatrzyć w broń najlepszego 
systemu. Z wywodów pana Ministra 
wojny wynika, iż zastąpienie dotych­
czasowej broni ręcznej, t. z. karab i­
nami rew o lw ero w em i, stało się isto­
tnie kw estyą żyw otną, a wszelka tu 
z w ło k a , wszelkie ociąganie s i ę , mo­
głoby pociągnąć za sobą najsmutniej­
sze następstw a. Wobec gorączkowej 
działalności, ja k ą  rozwijają pod wzglę­
dem uzbrojenia państw a zagraniczne, 
A ustro-W ęgry znajdują się w koniecz­

ności uczynienia pierwszego s tanow ­
czego kroku Jak  już wiadomo, z a ­
rząd wojenny po długich, bardzo su ­
miennych i wszechstronnie przepro­
wadzonych próbach , zdecydował się 
na zaadoptowanie ręcznej broni pol­
nej, system u M annlichera , który, jak  
to wyjaśnił gruntow nie cyframi i da­
tami pan M iniste r,  okazał się ze 
wszystkich znanych dotychczas s y ­
stemów, najlepszym i stosunkowo 
najtańszym. Zarząd wojenny, uwzglę­
dniając trudne położenie finansowe 
państwa, a p ragnąc uniknąć znaczniej­
szego obciążenia ludności, zdecydował 
się na stopniowe wprowadzanie no 
woj b ron i,  w stawiając jako pierwszą 
ra tę  do budżetu nadzwyczajnego na 
rok 1887 pół-czw arta  miliona zł. Od­
nośne komisye obu Delegacyj, w sw o­
ich sprawozdaniach, uznały powyższe 
żądanie zarówno za umiarkowane, ja k  
usprawiedliwione, a przeciw zasadzie 
przyzwolenia powyższego kredytu  nie 
podniósł się ani jeden głos —  co 
daje poniekąd miarę, jak ogólnem 
jest przekonanie o potrzebie projek­
towanego zarządzenia. Jednomyślność, 
jaką okazały pod tym względem ko­
misye, przeniesie się niezawodnie do 
pełnych Delegacyj, i wywoła bezwąt- 
pienia uchw ałę ,  k tóra  będzie nowym 
wyrazem ofiarności patryotycznej i 
rzetelnej sympatyi dla walecznej armii

D e l e g a c y  e.
P esz t, 25 listopada.

(Zakończenie obrad w austryackiej komisyi budżeto­
wej nad karabinami rewolwerowemi).

W komisyi budżetowej Delegacyj au ­
stryackiej obradowano dzisiaj dalej nad 
sprawą, karabinów rewolwerowych, przyczem 
p. M inister wojny br B y l a n d t - R h e i d t  
d ał bliższe wyjaśnienie o sposobach dosta­
wy karróinów systemu M anlichera. P. Mi­
nister wykazywał, iż dostawy mogą podjąć 
się i wykonać ją  tylko fabryki urządzone

Ze i s i i i t  l i w e m t e e M
Dr.

przepisał
A n t o n i

I.

J.

(Ciąg dalszy.)
— Przeskrobałeś paniczu! — zawoła­

ła  — jeszcze mi moje poczciwe mieszkanie 
skompromitujesz; będą powiadać: „bunto­
wnik kwaterował u An&stazyi Iwanówny, 
żony tytularnego sowietnika,**

— Ale szanowna Anastazyo Iwanówno, 
ręczę, was nie skompromituję, przeciwnie, 
będą powtarzać, że w waszej kamienicy szczę­
ście mnie spotkało, do uniwersytetu zapro­
sił mnie generał gubernator....

— Gadaj sobie zdrów, nie oszukasz 
ty mnie....

Rozpromieniony, porwałem babkę i o- 
kręciłem się z nią kilka razy m łynka, wo-

-  Ależ naprawdę tak j e s t , sam m i­
nister kazał....

— A puśćźe mnie — powtarzała sta­
ruszka — zwaryował chłopak, no popatrz­
cie państwo.... tylko mnie dziwolągów nie 
pleć — dodała zadyszana— gdzieby się taką 
chudziną m inister zaprzątał....

Nie słuchałem dalszych uw ag, wpa­
dłem do mojej izdebk i, wydała mi się ra ­
jem.,..) nie dziwnego, nigdy już tak szezę- 

* P rze(Ęem i potem nie byłem ...
W tydz.ień zawezwano mnie do skfa- 

ama egzaminu, odbywał się on o zmierz­

chu; w przedsionku sali egzaminacyjnej, ze­
brało się nas dwunastu, przeważnie wycho- 
wańców obu kijowskich gimnazyów. Czeka­
liśmy niespokojni i trwożni.

Naraz wchodzi jegomość już nie pierw­
szej młodości, zbliża się do n a s , przypusz­
czaliśmy, że to jeden z profesorów; z z mi­
ny poważny, pyta każdego o nazwisko, o 
przedmioty, z jakich zdawać będziemy; ko­
lej przyszła na mnie: odpowiedziałem; wów­
czas przybysz najpoufniej dodaje półgłosem: 
nie mam wpośród was towarzysza, bo i ja  
przystępuję do egzaminu, aie ze wszystkich 
klas siedmiu ; także zamyślam studyować 
medycynę. Był to Andrzej M , kolega przez 
całych lat pięć, wielki dziw ak, ale i wiel­
kiej zacności człow iek; późniejsze zawody 
przedzierzgnęły go w m izantropa i odludka, 
ale w epoce studenckiego żywota było ina­
czej -  dokuczałem mu też często, powtarza­
jąc ową przygodę...

Egzam in się udał — nie wszystkim ; 
profesor Kostyr wymagał gruntownej zna­
jomości ję zy k a , zadał nam ternata z histo- 
ryi literatury, po i jego okiem pisaliśmy ćwi­
czenia, które każdy z kolei czytał i bronił 
przecie zarzutom przeważnie filologicznym; 
jedenastu nas wyszło szczęśliwie z tej 
próby....

W końcu października już nam wyda­
no m atrykuły, nadto ogłoszono, że oprócz 
odczytów obowiązujących, słuchać jeszcze 
będziemy dodatkowych, na których odnośni 
profesorowie powtórzą z nami w ciągu li­
stopada i połowy grudnia to wszystko, cze­
go Dasi koledzy od początku roku słuchali, 
pan kurator bowiem pragnął, byśmy półro­
cza nie strac ili; dodatkowe owe odczyty 
miały miejsce istotnie, nie przyniosły atoli

spodziewaaych korzyści; wypadło więc bra­
ki w końcu studyów dopełnić. ..

Dopiero wszakże w kilka miesięcy do­
wiedziałem się , zkąd przyszło do tego, że 
nazwisko moje i kilku moich kolegów prze­
dostało się istotnie do ministeryum, a ztam- 
tąd do kuratora kijowskiego. Wzmiankowa­
łem już wyżej, że stary kawaler, u którego 
zainstalowałem się jako nauczyciel jego sy­
nowca, był adwokatem ; otóż jeden z jego 
klientów, majętny ziemianin z °k?^e7 ’ w 
tym czasie jechał do Petersburga. Mój go­
spodarz opowiadał mu o naszych kłopotach, 
to jest o moich i innych maturzystów ki­
jowskich, których u mnie poznał, dygnitarz 
zanotował sobie nasze nazwiska. Wypadek 
zrządził, że nad Newą spotkał się z hr. 
Uwarowem, ówczesnym ministrem oiw iaty, 
rzecz zaszła o cukrownictwie, o potrzebie 

'urządzenia szpitalów przy nowopowstających 
fabrykach, o lekarzach ... Wówczas przybysz 
ją ł  dowodzić, że o tych ostatnich będzie 
najtrudniej, z powodu rozporządzenia ogra­
niczającego liczbę słuchaczów na wydzia­
łach m edycznych; wywiązała się ztąd dy- 
skusya, m inister protestował, dygnitarz u- 
kraiński poparł rzecz spisem kandydatów, któ­
ry na nasze szczęście m iał przy sobie; na­
stępnie wvwiązała się korespondeneya mię­
dzy ministeryum a ku ra to rem , ostatecznie 
rozwiązująca kwestyę, i 25 września 1849 r. 
(daty zapożyczyliśmy z pracy p. Bndanowa) 
nowy najwyższy rozkaz zniósł ograniczenie 
liczby kandydatów, pragnących studyować 
medycynę. W taki sposób szczęśl wy i nie 
spodziewany dostałem się do uniw ersytetu; 
nazwiska przypadkowego dobroczyńcy nie 
wymieniam , żyje on dotąd i zapewne nie 
szuka chluby z czynu, którym bądź co bądź

wielką wyświadczył młodzieży i społeczeń­
stwu przysługę.

W prawdzie wielu wstępowało na wy- 
dział lekarski, z zamiarem przeniesienia się 
notem na inny, jak to się często i przed­
tem praktykow ało; ale nowe rozporządzenie, 
wydane 15 grudnia 1849 r., położyło kres 
przenosinom, nie tamując jednocześnie swo­
body ruchów literatom , matematykom, przy­
rodnikom, nawet prawnikom do przechodze­
nia na wydział lekarski. Ztąd ten ostatni 
rozrastał się nieproporeyonalnie, liczba stu­
dentów medycyny zwiększała się z, rokiem 
każdym. Tak w 1850, na ogólną cyfrę wy- 
chowańców dosięgającą 544 osób, uczniów 
medycyny mieliśmy 318, w 1851 na 589 
samych medyków 381; w 1852 na 591 tych 
ostatnich 426; w 1853 na 641 do 446, w 
1854 na 746 aż 531 i w 1855 na 808 słu­
chaczów 587 studyującyeh naukę Hypokra- 
tesa. Dopiero w 1860 r., po zniesieniu po­
wyższych ograniczających przepisów, licz­
bą aspirantów medycyny spadać zaczęła 
gwałtownie, środek ciężkości wówczas prze­
chylił się na_stroiię matematyki i „jurispru- 
dencyi**. — Ze to jednak miało miejsce już 
po mojem wystąpieniu z uniwersytetu, więc 
nie wchodzi w zakres niniejszego opowia­
dania.

Łatwo z tego, co się wyżej powiedziało, 
zawnioskować, że słuchacze medycyny mieli 
przewagę między młodzieżą, stanowili nie­
jako ton w uniwersytecie, że wycbowańcy 
innych wydziałów, pragnąc przeprowadzić 
jaki projekt, musieli u młodych in  spe esku­
lapów szukać poparcia... Dodam nadto, że 
młodzież tu była przeważnie uboga, ludzi 
nawet miernego fuuduszu mało pośród s ie ­
bie licząca... dość powiedzieć, że pamiętam
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na olbrzymią skalę, albowiem dla sporzą­
dzenia jednego karabina potrzeba 600 naj­
różnorodniejszych maszyn i narzędzi, któ­
rych sprawienie wynosi przeszło 4 miliony 
złr Co się tyczy kwestyi ceny, to cena, ja ­
ką zapłaciły swego czasu Niemcy fabryce 
broni w Steyer za przerobienie karabinu 
Mausera, była mniej więcej taką samą, ja ­
kiej żąda obecnie ta fabryka za jedną sztu­
kę broni systemu Manlichera, mianowicie 
36 złr. Portugalia płaciła za karabin syste­
mu Kropaczka po 45 złr. Co się tyczy wy­
nagrodzenia M anlichera, to tenże z inicya 
tywy p. M inistra postarał się dla swego 
modelu o patent we wszystkich państwach 
i zobowiązał się nie wcLodzió w rokowania 
z żadnem innem  państwem. M anlicher żą­
dał za pierwsze 100.000 karabinów po 50 
ct. od sztuki, za następne 100.000 po 40 
ct., za trzeci po 30 ct., a za dalsze 100.000 
po 20 ct., co czyniłoby ogółem 263.000 zł. 
lub też sumę ryczałtową w wysokości .130.000 
złr. Koszta jednej sztuki broni wraz z amu- 
nicyą, dostawą i innemi drobnemi wydatka­
mi obliczono na 37 złr. 50 ct. Za 3 ł/s mi­
lionów, jakich domaga się zarząd wojsko­
wy w budżecie nadzwyczajnym, oraz owych
500.000 zł., jakie posiada jeszcze M inister 
do dyspozycyi na sprawienie karabinów sy­
stemu W erndla, możnaby nabyć pierwszą 
partyę broni rewolwerowej w ilości 83.000 
sztuk. Gdyby nie można lub nie zaszła po­
trzeba podniesienia produkcyi, cały zapas 
karabinów M anlichera zostałby uskutecznio­
nym dopiero w latach dziesięciu. P. Mini­
ster pragnie jednak, aby obecnie zakupić
83.000 sztuk, w roku następnym  210.000 
sztuk, w trzecim roku 300.000, a w czwar­
tym resztę zapasu. Gdyby w tym czasie 
powstały, czy to w Przedlitaw ii, czy Zali - 
tawii zdolne do konkurencyi fabryki broni, 
mogłyby liczyć na zamówienie ze strony 
zarządu wojskowego. Co się tyczy fabryki 
broni w arsenale, to nie jes t ona fabryką 
we właściwem tego słowa znaczeniu, lecz 
raczej szkołą rusznikarzy i mogłaby w naj­
lepszym razie wyprodukować rocznie 2000 
sztuk karabinów. Odpowiednie wyposażenie 
tej fabiyki li w tym celu, aby mogła wy­
konać cały zapas broni rewolwerowej było­
by z jednej strony połączone z olbrzymiemi 
kosztami, z drugiej zaś spowodowałoby zna­
czną odwłokę w dostawie.

Po powyższych wyjaśnieniach, przyję­
tych oklaskami, zabrał głos delegat baron 
N a d h e r n y ,  i oświadczył, że przybył do 
komisyi z pewnem uprzedzeniem przeeiw 
karabinowi rewolwerowemu, chociaż był 
zawsze tego przekonania, iż gdzie chodzi 
o należyte uzbrojenie arm ii, żadna ofiara 
nie może być zbyt wielką. Wywody jednak 
pana M inistra przekonały go , że projekto­
wany karabin jes t stosunkowo najlepszy, i 
wystarczy, jeżeli już nie na całe dziesiątki 
la t ,  to przynajmniej na czas dłuższy. Nie 
prawdopodobną jednak zdaje się mówcy 
cena broni. Zkąd karabin M annliehera ma 
kosztować 36 zł., gdy cena innej podobnej 
broni wynosi tylko 25 zł? Może dlatego, iż 
jedna i jedyna fabryka ma rodzaj monopo­
lu na wyrób? Mówca zapytuje się, czy nie 
dałoby się ostatecznie wykonać projektowa­
nych karabinów w arsenale, bo chociażby 
sprawienie maszyn pociągnęło wydatek kil-

ledwie jednego majętniejszego pośród tej 
rzeszy, mianowicie, Ryszarda Bielickiego, 
syna posiadacza ziemskiego z Podola, który 
to potem kończył studya w Dorpacie i umarł 
1856 r. w Paryżu, zwielką szkodą dla na­
uki i społeczeństwa... Ubóstwo było powo­
dem, żeśmy żyli gromadnie, żeśmy się 
łączyli bliżej , by sobie pomagać wza­
jem nie. Brakło nam funduszów na nie­
zbędne książki, na instrum enta alM  przy­
rządy dla anatomicznych ćwiczeń ko­
nieczne, brakło często na chleb powszedni, 
na odzież... jednostka łatwo ginęła w walce 
z tysiącami drobnych potrzeb, ale grupa 
z takich uajuboższych jednostek złożona już 
sobie łatwiej radę dawała: ten miał pudełko 
z nożykami, przy sekcyach anatomicznych 
używanemi, ów kosztowny atlas anatomiczny, 
inny kilka książek zdobył z wielkim mozołem, 
jeszcze inny posiadał dar szybkiego spisy­
wania wykładów profesorskich, byli pośród 
nas odznaczający się niezwykłą pamięcią, 
więc z łatwością wypełniali braki w notataeh, 
przyniesionych z lekcyj, podręczników bo­
wiem nie mieliśmy prawie żadnych... I 
wszystko się układało szczęśliwie, a wspólna 
bieda z taką się pogodą znosiła, tak ją pie ­
śnią odpędzano wesołą, że odstraszona ener­
gią "nie doskwierała zbyt dotkliwie. Walka 
o byt toczyła się ciągle, zwykłe to za­
danie życia, ale z godnością, wytrwale, 
spokojnie, bez szem rania, bez wyciągania 
ręki o dodatek, o pomoc, o wsparcie... To­
warzystw, zasilających ubóstwo, nie zasta­
łem żadnych, może jednostki korzystały z 
hojności pojedyńczych opiekunów, ale o zbio­
rowej opiece, uorganizowanej na modłę dzi­
siejszych dobroczynnych stowarzyszeń, nie 
było mowy... dopiero w 1852 pierwsze próby 
&a tern polu poczyniono, o czem niżej opo-

kumilionowy, to w każdym razie Państwo 
zaoszczędziłoby miliony.

Delegat dr. S t u r m  oświadczył, iż 
wczorajsze i dzisiejsze wywody p. Ministra, 
tak jasn e , gruntowne i przekonywujące, 
rozproszyły w kwestyi technicznej wiele 
w ątpliw ości, i z niejednego Saula zrobiły 
Pawła. Jeżeli techniczne i faktyczne rela- 
cye pana M inistra są istotnie prawdziwe, a 
w tej mierze nie może zachodzić żadna 
wątpliwość, wówczas każdy musiałby przyjść 
do tego przekonania, że najnowsza kou- 
strukcya karabinu M annliehera jest najlep­
szą i najpiaktyczniejszą ze znanych dotych­
czas. Tak zapatrując się na rzeczy, mowo 
pozwoli sobie uczynić kilka uwag i zapy­
tań, i prosi z góry pana M inistra, aby ze­
chciał je uważać jako sumienny i w n a j­
lepszej myśli wypowiedziany głos niezawi­
słego reprezentanta ludowego. Nie jasnem  
jest, czy owe 3,500.000 zł. mają być uw a­
żane jako pierwsza ra ta  na poczet ogólnej 
sumy , wynoszącej około 35 milionów7, lub 
też jako zaliczka na sprawienie karabinów 
na próbę, lub też wreszcie, jako uzupełnie­
nie zapasu rezerwowego b ro n i, który ma 
być podniesiony z 30 na 50 pret.

Austryacka reprezentacya ludowa, po­
mimo znacznych ciężarów podatkowych, nie 
zawaha się ani na chwilę z dostarczeniem 
środków dla lepszego uzbrojenia a rm ii; je ­
dnak ważna ta  sprawa musi być poddaną 
gruntownej rozwadze. Jeszcze przed dwoma 
laty wypowiedziano ze strony decydującej, 
że wszystkie karabiny rewolwerowa prowa­
dzą do trwonienia prochu, i że nasze finan­
se nie pozwalają na tak kosztowne adapta 
eye. I  obecnie także nie wyjaśnił p. Mini- 
n ister kwestyi prochu w ten sposób, aby 
mogły być uchylone wszystkie wątpliwości. 
Mówca przychodzi ostatecznie do wniosku, 
że wobec tej okoliczności, że kwestya pro­
chu i kalibru nie jest jeszcze zupełnie 
rozw iązaną, byłoby może lep ie j, aby żą­
dana suma była użytą na uzbrojenie je ­
dnej części wojska, n. p. strzelców, sposo­
bem próby, jak  to miało miejsce także w 
innych państw ach, a kwestyę ogólnego u- 
zbrojenia piechoty badać jeszcze przynaj­
mniej przez rok jeden, i dopiero gdyby pró 
ba wypadła ku ogólnemu zadowoleniu, przy­
stąpić do zaopatrzenia całej armii w nowe 
karabiny.

Mówca dotyka w końcu sprawy dział 
Uehatiusa i przypomina , że wówczas , gdy 
sprawa ta stała na porządku dziennym , o- 
gólną była opinia, że komisya wojskowa 
odrzuciła najpierw wszystkiemi głosami prze­
ciw jednem u stalo-bronzowe działa i dopie­
ro później, skutkiem postronnych wpływów 
przy ponownem głosowaniu, przyjęła to 
działo.

P. M inister wojny, hr. B y 1 a n d t- 
R h e i d t ,  zaprzecza w dłuższym wywodzie 
temu wszystkiemu co przytoczył dr. Sturm 
w kwestyi dzieł Uehatiusa i oświadcza ka­
tegorycznie, iż jako prezydent odnośnej ko­
misyi nie był wystawiony nigdy i w żadnym 
razie na jafeąbądź presję. Jak wówczas 
tak także obecnie, nie ulega żadnym zgoła 
wpływom i działa wyłącznie tak, jak  mu 
nakazuje sumienie, honor wojskowy i we­
wnętrzne przekonanie. W dalszym wywo­
dzie p. M inister wyjaśnia jeszcze raz sy­
stem karabinów M annliehera i oświadcza,

wiedzieć nie omieszkamy. Każdy szukał od ­
powiedniej pracy, o korepetycye nie było 
wcale trudno, po za niemi znajdowały się 
jeszcze inne źródła zarobkowania, jak  ukła­
danie biblioteki uniwersyteckiej, spisywanie 
tytułów dzieł rozmaitych dla miejscowego 
komitetu cenzury, stanowiącego osobny od­
dział w biurze kuratora naukowego okręgu, 
w ostateczności praca prywatnych skryben- 
tów u adwokatów, wyższych urzędników, w 
archiwach sądowych i t. d. i t. d. Zycie przy- 
tem czterykroć taniej kosztowało, niźli dzi­
siaj, wymagania młodzieży skromniejsze, ła ­
twiej więc sobie dać rady przy takich wa­
runkach.

W racając do osobistych wspomnień, 
dodam tutaj, że rok pierwszy pobytu w uni­
wersytecie wypełniała mi pra: a prawie 
nad siły. Przyjętym  dawniej zobowiązaniom 
uczynić zadość uważałem za obowiązek, zo­
stałem więc jako korepetytor u adwokata 
do połowy 1850 r., lekcyi w pensyoniku nie 
zaniechałem także, wypadało jednocześnie 
uczęszczać na odczyty zwyczajne i dodatko­
we, pracować w teatrze anatomicznym, by 
powetować stracone miesiące. Jeżeli dodać 
do tego znaczną odległość czasowej rezy- 
dencyi od gmachu uniwersyteckiego, to ła ­
two zrozumieć, dla czego zbywało mi na 
chwilach swobodnych... To też w tym pier- 
wszym roku nie zaznałem  rozkoszy życia ko­
leżeńskiego, towarzyszów moich nie pozna­
łem bliżej, spotykałem się tylko z nimi 
w auli podczas odczytów, ale też jeden 
z pierwszych opuszczałem salę wykładową, 
by się w porę stawić w innej dzielnicy m ia­
sta, gdzie wypadało przedzierżgnąć się 
z ucznia na nauczyciela.

(Ciąg dalszy nastąpi).

że system ten jest bez zaprzeczenia n a j­
lepszym ze znanych dotychczas. Wprawdzie 
jest raożliwem, iż w najbliższym czasie mo­
gą zajść ulepszenia, albowiem wynalazki na 
tern polu nie spoczywają ani chwili; czy jednak 
nowy wynalazek będzie praktycznym , to 
może okazać się dopiero po dłuższych p ró­
bach i po dłuższym czasie. P. M inister wska­
zując w końcu na pewien pospiech nerwo­
wy, jaki zdaje się dostrzegać za granicą w 
kwestyi nabywania karabinów rewolwero­
wych, oświadcza, iż w obec podobnych 
objawów Austro-W ęgry nie mogą zwlekać 
dłużej i muszą uczynić krok stanowczy. Uo 
się tyczy wagi nowegc karabina, to wynosi 
ona 4-35 kilogramów, nie je s t tedy większą 
od wagi karabina Werndla, dla tego też 
nieuzasadnioną jest obaw a, aby żołnierz 
przy użyciu nowej broni mógł uledz rychlej 
znużeniu niż obecnie.

Referent dr. C z e r k a  w s k i  zwrócił 
na to uwagę, iż załatw ienie kwestyi tech­
nicznej wchodzi w zakres odpowiedzialnego 
zarządu wojennego. Studya nie zostały d o ­
tychczas ukończone, gdyż z natury rzeczy 
potrzeba na nie dłuższego czasu. Mówca 
wnosi w końcu przyjęcie całej żądanej 
sumy.

Del. dr. R i e g e r  zapytuje się, czy 
czyniono porównawcze próby strzelania ze 
wszystkiemi przedłożonemi systemami. Mó­
wca zaznacza, iż inżynier Krnka twierdzi 
stanowczo, że karabin jego wynalazku jest 
tańszy i konstrukeya tegoż więcej proszczo- 
ną, niż karabin Mannliehera. Del. dr. J  a - 
q u e s  interpelował w kwestyi zawarcia kon­
traktów z fabryką broni w Steyer i z p. 
Mannlicherem.

P. M i n i s t e r  w o j n y  hr.  B y l a n d t :  
Prób porównawczych pod względem strze­
lania pomiędzy karabinam i Mannliehera, 
Krnki i innych wynalazców nie czyniono, 
albowiem rezultat strzałów bywa zazwyczaj 
jednakowy ; chodzi tu raczej o konstrukcję 
przyrządzeń nabojowych, która przy kara­
binie inżyniera Krnki jes t zbyt skompliko­
waną, a więc mniej praktyczną. Nie ma na 
to żadnego dowodu, iż karabin tego wyna­
lazcy byłby tańszy i więcej uproszczony. 
Na pytanie del. Jaąuesa oświadcza p. Mi­
nister, iż w żadnym kierunku nie ma rąk 
związanych.

Del. hr. F a l k e n h a y n  przemawiał 
za ryczałtowem wynagrodzeniem Mannli- 
chera.

Po kilku uwagach ze strony del. ge 
nerała Latoura, del. generała hr. Huyna, 
dr. Czerkawskiego i dr. Sturma, który stw ier­
dził, że przebieg rozpraw może być uwa­
żany jako świetne wotum zaufania dla p. 
M inistra wojny, k o m i s y a  p r z y j ę ł a  j e ­
d n o g ł o ś n i e  kredyt nadzwyczajny w su­
mie 3 1/, miliona jako pierwszą ratę na 
sprawienie karabinów rewolwerowych, oraz 
kilka innych tytułów extraordmarium.

P e s z t ,  25 listopada.
(Z komiayi węgierskiej dla spraw zagranicznych.)

Na dzisiejszem posiedzeniu komisyi 
dla spraw zagranicznych D elegacji węgier­
skiej,^ hr. E. Z i c h y  zapytywał, przed 
przejściem do porządku dziennego p. M ini­
stra spraw zagranicznych, jakie stanowisko 
zamierza zająć p. M inister wobec k a n d y ­
d a t u r y  ks .  M i n g r e l i i  na tron bułgar­
ski, gdyż wiadomem już jest, że Rossya 
wprawdzie nie zgłosiła urzęd-jwnie tej kan­
dydatury, jednak  zawiadomiła o niej Mo­
carstwa za pośrednictwem swych reprezen­
tantów.

P. M inister hr. K a l n o k y  oświadczył, 
iż na powyższa zapytanie nie może udzielić 
żadne) odpowiedzi.

Następnie referent dr. F a l k  odczytał 
projekt komisyi budżetowej o b u d ż e c i e  
M i n i s t e r s t w a  s p r a w  z a g r a n i c z ­
n y c h .  (Telegram  wczorajszy podał w stre ­
szczeniu ów elaborat. I r .  Red.)

Komisya przyjęła projekt za podsta­
wę dyskusyi szczegółowej i przystąpiła na­
stępnie do obrad nad pojedynczemi jego u- 
stępami.

Po oświadczeniu przewódcy um iarko­
wanej opozyeyi, hr. Appony’ego, iż sprawo­
zdanie nie zawiera wprawdzie tego wszyst- 

•kiego, czegoby życzył sobie mówca i że w 
pełnej delegacji powie to, co, zduniem je ­
go, powinno być umieszczone w sprawozda­
niu, zabrał głos hr. Juliusz A n d r a s s y ,  i 
mówił przeszło półtora godziny. (M owęhr. 
Angrassy’ego naszkicowała wczorajsza de­
pesza peszteńska. Pr. Red,).

Następnie przyjęto sprawozdanie w 
dyskusyi ogólnej, a obrady szczegółowe od­
łożono do następnego posiedzenia.

D e l e g a c y a  w ę g i e r s k a  przystąpi 
w przyszły poniedziałek do rozpraw nad 
budżetem M inisterstwa spraw zagranicznych. 
Ze strony dobrze poinformowanej zapewnia­
ją, że w środę, t. j, 1 g r u d n i a  b ę d z i e  
m o g ł a  b y ć  z a m k n i ę t ą  s e s y  a d e l  e- 
g a ^ y j n a ,  a należy się tego tein pewniej 
spodziewać, iż dotychczas nie zachodzą w

uchwałach obu Delegacyj, przedewszystkiem 
zaś w pozycjach cytr, żadne różnice.

Fremdenblati zamieszcza następujący 
komunikat, nadesłany mu z P e s z t u :

Jak już wspomnieliśmy, doniósł jeden 
z dzienników w iedeńskich, iż p. M inister 
hr. Kalnoky złoży dalsze znaczące wyja­
śnienia w pełnej Delegacyi austryackiej, 
które mają dotyczyć zawarcia anstryacko- 
niemiecko-angielskiego aliansu, o czem wspo­
mniano. jako o rzeszy już dokonanej. Donie 
sienie to nie wywołało tu zamierzonego p ra­
wdopodobnie sensacyjnego efektu. Po pro­
stu nie zważano na nie., lub też nie brano 
go na seryo. W tutejszych kołach dyploma­
tycznych znają dokładnie tradycje i zwy­
czaje Delegacyj i wiedzą, iż punkt ciężko­
ści obrad spoczywa w komisyi i że polity­
czna akcya Delegacyj w przeważnej części 
zamyka się wyjaśnieniami M inistra w ko­
misyi i nawiązaną do nich dyskusyą. Od­
stępować od tego zwyczaju nie ma powodu, 
tembardziej, gdy faktycznie, jak  to uznano, 
w żadnym parlamencie świata wśród zao­
strzonego przesilenia zagranicznego nie zło­
żono tak wyczerpujących objaśnień o pro­
gramie i celach polityki rządowej , jak  to 
uczynił tym razem p. M inister hr. Kalnoky 
w kom isjach obu Delegacyj. Byłoby trudno 
w wywodzie i objaśnieniach hr. Kalnoky’e- 
go wykryć choćby tylko jeden punkt po­
trzebujący dalszych wyjaśnień.

Co się zas tyczy pogłosek o mająeem 
się zawrzeć lub jnż zawartem przymierzu 
między Austro Węgrami, Niemcami i An­
glią, to potrzeba tylko dokładnego studyum 
ministeryalnego expose , aby z jego logicz­
nych wniosków rozpoznać bezzasadność 
tych pogłosek. Program  hr, Kalnoky’ego 
uznano powszechnie za program pokojowy, 
którego charakter sam przez się wyklucza 
ideę wojennych aliansów. Właśnie wypo­
wiedziane przeświadczenie, iż istniejące 
trudności kwestyi bułgarskiej przezwyciężo­
ne być mają w sposób pokojowy poparciem 
wszystkich Mocarstw interesowanych wutrzy- 
maniu pokoju, zapewniło wywodowi hrabie­
go Kalnoky’ego tak ogólną aprobatę i uzna­
nie w granicach Monarchii i daleko po za 
temi granicami. Jako jeden ze skutków, 
wywołanych oświadczeniami pana M inistra 
hr. Kalnoky’ego, okazuje się szczególnie 
uwagi godnem to, iż obecnie w prasie wę­
gierskiej te właśnie organa , które dawniej 
podnosiły skargi i zarzuty przeciw mało­
duszności polityki zagranicznej, zastrzegają 
sie stanowczo przeciw wszelkim wojennym 
zachciankom, a tem samem składają dowód, 
iż pan M inister spraw zagranicznych po­
chwycił od początku należycie prawdziwy 
prąd opinii publicznej.

Budapester Tayblatt, organ hr. Appo- 
nyi’ego, wyraża się lekceważąco i pogardli­
wie o doniesieniach względem rzekomego 
przymierza między Niemcami, Włochami, 
Anglią i Austro-W ęgrami, nazywa je  czcze- 
mi kombinacyami i oświadcza, iż o podo­
bnych układach nie ma mowy. Jeszcze w 
sposób bardziej zdecydowany wyraża się 
JEgyetertes, a jego, co do tego punktu, wy­
wody są pod pewnym względem tak traf­
ne, — iż zasługują w rzeczywistości na dal­
sze rozszerzenie. JEgyetertes nie wierzy w 
angielsko - niemiecko austryacki alians po- 
prostu z tego powodu, gdyż alians taki był­
by naruszeniem zawartego z Rossyą sto­
sunku, a do tego nie ma dotąd żadnego 
powodu. Nie był on za polityką w Skiernie­
wicach zainaugurowaną, ale chce dotrzy­
mania, naszych zobowiązań, nawet gdy cho­
dzi o Rossyę. Alians z Anglią znaczyłby 
wojnę z Rossyą, pisze ten dziennik, a wśród 
pewnych okoliczności, mogłaby ta wojna 
być pożądaną, lecz prowokować jej nie chce­
my, jak  długo za nią nie dadzą się przy­
toczyć skuteczne powody, ale co najwyżej 
tylko pozory."

KORE SPOIDEICYE
Wiedeń, 25 listopada.

(?) Za dwa tygodnie sejmy krajowe 
raaJ$ być zwołane, a w sejmie galicyjskim 
wejdą niewątpliwie na porządek dzienny 
sprawy ekonomiczne, zwłaszcza te, które już 
na poprzednich sejmach były poruszone a 
nie zostały dotychczas załatwione. Pod wzglę­
dem interesów rolniczych rok bieżący przed­
stawia się wprawdzie korzystniej, niż szereg 
lat poprzednich. Odbyt jes t łatwy i cena 
niezgorsza. Ale nie da się zaprzeczyć, że 
złożyły się na to wyjątkowe okoliczności, 
którym nie można wróżyć trwałości. W la ­
tach zwykłych G alicja zniewoloną jest szu­
kać na zagranicznych targach odbytu dla. 
swoich płodów rolniczych i ceny miejscowe 
zawisłe są od tej ceny, jaką zboże ekspor­
towane może uzyskać na targach zagranicz­
nych. Gdyby w latach obfitego plonu ceny 
wewnątrz kraju podniosły się po nad odpo­
wiednią miarę, to eksport stałby się nie- 
możebnym i nadwyżka tow aru, jaka po-



dostałaby po zaopatrzeniu miejscowej kon- 
sumeyi, przepełniając targi krajowe, spowo­
dowałaby niechybnie i doraźnie obniżenie 
ceny. W roku bieżącym zboże galicyjskie 
znajduje dostateczny odbyt na targach kra­
jowych, a niewielka ilość, która została wy­
wiezioną z kraju, nie poszła dalej, jak  do o- 
ściennych prowincyj austryackich. Dla tego 
też cena zboża w Galicyi, wolna od wpły­
wu ceny zagranicznej, reguluje się jedynie 
według potrzeb konsumcyi m iejscow ej, i 
trzyma się na takiej wysokości, na jakiej 
żadną miarą utrzymaćby się nie mogła, gdyby 
musiała stosować się do ceny praktykowa­
nej na zagranicznych targach. Taki stan 
jednak długo trwać nie może, a skoro przyj­
dzie rok dla Galicyi normalny, to jes t rok 
eksportowy, nastąpi obniżenie ceny, i to ob­
niżenie do tej miary, iżby przynajmniej 
główne ziarno, pszeniea, mogło na targach 
europejskich wytrzymać konkureneyę z psze­
nicą amerykańską i indyjską, które przez 
długie jeszcze lata wpływać będą przeważ­
nie na wysokość ceny w zachodniej Euro

runków rozwoju, jakie są objęte nowszemf j 
ustawami we Francyi, w Belgii, we Wło- * 
szech i w Węgrzech. Dlatego też instytu- 
eya składów publicznych nie rozwinęła się 
dotychczas należycie w naszej połowie Mo­
narchii, a składy, które istnieją, oddają ru ­
chowi handlowemu m ałe stosunkowo usłu­
gi. Jest ich obecnie siedrnnaście we wszyst­
kich krajach koronnych, a w końcu roku 
1885 znajdowało się w tych składach około 
półtora miliona centnarów rozmaitego to ­
waru, którego wartość obliczają znawcy na 
mniej więcej 25 milionów zł. w. a. Więcej 
niż połowa tej ilości przypada na dwa skła­
dy w Wiedniu i jeden w P radze, a w sie­
dmiu krajach koronnych, do których także 
Galicya należy, nie ma ani jednego składu 
publicznego. W samych Czechach je s t ich 
siedm, a jednak posłowie_ czescy dopomi­
nają się energicznie o zmianę przestarza 
łego rozporządzenia z roku 1866, i o zastą­
pienie go ustawą, ułożoną w duchu nowo­
czesnym i z uwzględnieniem doświadczeń, 
zrobionych w krajach postronnych. Węgrzy

pie. Wówczas okaże się, że rok bieżący był 1 już taką posiadają i stawę i oprócz składów, 
tylko chwilą wytchnienia dla strapionych przeznaczonych dla nafty, które bądź już
rolników, rozpoczną się na nowo ciężkie za­
pasy o byt i podniosą się skargi, które od 
kilku miesięcy przycichły. W obec takiego 
stanu rzeczy sejm zapewne nie przestanie 
zajmować się obmyślaniem środków, mogą­
cych dać poparcie. interesom rolniczym bądź- 
to pod względem produkeyi, bądź też pod 
względem handlu ziemiopłodami.

W tym ostatnim kierunku tak obydwa 
towarzystwa gospodarskie, jakoteż wiec 
rolników domagały się w przeszłym roku 
założenia publicznych składów dla płodów 
rolniczych i tych wyrobów, które z nich 
mogą być uzyskane, a sejm polecił W ydzia­
łowi kraj owemu porozumieć się z Bankiem !
krajowym i przedsięwziąć co należy, celem {Zakaz nieuprawnionego noszenia muuduru

są założone, bądź założyć się m ają w Rie- 
ce, posiadają wewnątrz kraju cztery wzoro­
wo urządzone spichrze, głównie przezna­
czone dla zboża.

Co rozwojowi składów publieznych, 
głównie w Austryi przeszka-dza, i jakich 
przedewszys tkiem postanowień ustawodaw­
czych domaga się świat handlowy, to po­
zwólcie mi do następnego listu odłożyć.

wprowadzenia jak najrychlej takich skła 
dów w życie. Rokowania jednak między 
Wydziałem a Bankiem odbyte, niewydały 
dodatniego rezultatu. Dyrekcya Banku nie 
Podjęła się dla słusznych powodów propo­
nowanego jej zadania i kwestya składów 
publicznych znów jest otwarta. Gdy zaś 
tutejsze kołu. parlam entarne zajmowały się 
także tą sprawą ze względu na podobne 
życzenia w kilku krajach koronnych obja­
wione, więc pozwólcie mi o niej z ogólniej 
szego stanowiska kilka słów powiedzieć.

W Anglii powstały pierwsze składy 
publiczne i tam rozwinęły się na największą 
stopę. Kiedy w Anglii panował system ceł 
wygórowanych do bajecznej wysokości, skła­
dy publiczne miały ten przywilej, iż kupiec 
nieopłacał cła od złożonego w nieb towaru, 
dopóki tenże w składach pozostawał. To 
ułatwienie było pierwotną pobudką do za­
łożenia słynnych doków nad Tamizą, które 
z postępem czasu do olbrzymich rozrosły 
się rozmiarów. Praktyka wkrótce pouczyła 
iż oprócz owej z góry zamierzonej korzy­
ści, spichrze publiczne oddają handlowi 
inne jeszcze i to znamienite usługi Kupiec 
nie poUzebuje zakładać własnym kosztem 
osobnego magazynu, łożyć na jego utrzy 
manie, dbać o jego bezpieczeństwo. Towar 
jego pozostaje w dokach pod nadzorem lu ­
dzi fachowych, pod opieką straży publicznej. 
Spichrz publiczny zwykle założony bywa 
przy samym ujściu tej drogi, na której to­
war przybywa. Wolna w nim przestrzeń, 
już z powodu rozmaitości towarów, jakie 
przyjmuje, korzystniej może być wyzyskaną, 
niż w magazynie prywatnym, który w miarę 
zmiennych konjunktur handlowych nieraz 
pustką stoi. Przy ładowaniu, wietrzeniu, 
czyszczeniu, sortowaniu towarów mogą być 
w składach publicznych używane przyrządy 
skuteczne, ale kosztowne, które nieopłaciły- 
by się w spichrzu prywatnym. W skutek 
tych okoliczności przechowanie towaru w do­
kach okazało się mniej kosztownem a nie

wojskowugo. — Statystyka straży skarbowej.)
Pol. Corr. pisze: Z inieyatywy wspól­

nego M inistra wojny polecono przed kilko­
ma miesiącami władzom cywilnym, aby nie 
d izwalały noszenia munduru wojskowego 
osobom nienależącym do czynnej służby, 
oraz nieczynnym gażystom niezaliczonym do 
żadnej klasy rangi. Ponieważ pokazało się, 
że w niektórych okolicach, zwłaszcza mię­
dzy ludnością wiejską, zwyczaj noszenia o- 
dzieży wojskowej . lub takich sukni cywil­
nych, które krojem i barwą są podobne do 
mundurów wojskowych, przypisać należy 
motywom patryotycznym , przeto M inister­
stwo wojny, z okazyi pewnych poszczegól­
nych wypadków widziało się zniewolonem 
oświadczyć, iż zakaz nieprawnego noszenia 
mundurów wojskowych został wydany w tym 
głównie celu, aby zaszczytny ubiór żołnie­
rza, ochronić przed możliwem splamieniem 
takowego. Ministerstwo wojny wyraziło przy- 
tem o p in ię , iż ta m , gdzie noszenie ozuak 
wojskowych wypływa faktycznie z motywów 
patryotycznych, niemniej tam, gdzie nie za­
chodzi nadużycie, ani nie ma powodu go 
się obawiać, należy postępować z wszelką 
możliwą oględnością , natom iast zakaz ma 
być ściśle wykonanym wówczas, gdy do te­
go zniewalają wypadki. Suknie cywilne, po­
dobne barwą i krojem do mundurów woj­
skowych , nie mają natom iast podlegać ża­
dnemu zakwestyonowaniu.

— C. k. M inisterstwo skarbu rozka­
zało sporządzić statystyczne sprawozdanie 
o działalności urzędowej c. k. straży skar­
bowej za r. 1885, w krajach i królestwach 
reprezentowanych w Radzie państwa. W e­
dług tej publikacji, w wewnętrznej organi- 
zacyi straży skarbowej nie zaszły żadne 
zasadnicze zmiany , a tylko skutkiem urzą­
dzenia ośmiu nowych powiatów i powięk­
szenia o pięć oddziałów straży skarbowej, 
stan efektywny podniósł się o 115 ludzi, i 
wynosił ogółem 8226; oprócz tego ustawio­
no w Galicyi dla przestrzegania na grani-

równie bezpieczniejszem, niż w magazynach i cy przepisów, wydanych celem zapobieżenia 
prywatnych. Do tych korzyści przybyła nawlekaniu zarazy bydlęcej, 100 ludzi, któ- 
w końr>n : „„t. r ych koszta jednak są pokrywane z budżew końcu i ta, wcale niepoślednia, że sam 
list składowy, uważany jako reprezentant 
złożonego towaru, stał się przedmiotem han­
dlu i towar, nieruszając się z miejsca, prze­
chodził z rąk do rąk, zmieniał właściciela, 
dopóki list składowy nie dostał się do rąk 
ostatniego nabywcy, który kupił towar nie 
dla spekulacyi, lecz na to, żeby go żużyt-

tu M inisterstwa spraw wewnętrznych. Ogól­
ne koszta utrzym ania straży skarbowej wy­
nosiły^ w roku zeszłym 5,250.021 zł , tedy 
o 56.635 zł. więcej, niż rolru poprzedniego. 
W pomienionym roku znajdowało się ogó­
łem 75 głównych i 274 pobocznych urzę­
dów cłowych, a oprócz tego 74 urzędów

kować. Udy nareszcie świat handlowy osw oił; podatkowych sprawowało obowiązki urzę 
się z ruchem listów składowych i z tą ich ; dów cłowych. Nadzorowi straży skarbowych 
właściwością że one reprezentują towar, podlegało 228 cukrowni, 329 winiarni i pi- 
banki poczęły lombardowaó te listy, to j e s t , wiarni, 162 rzeźników i masarzy, 1999 bro- 
przyjmować je  w zastaw i udzielać na tej j warów, 98 943 gorzelni (o 6647 więcej, niż 
podstawie pożyczki. Dla listów składowych, i r  1884), 68 rafineryj oleju skalnego i 1017 
zdatnych do sprzedania lub lom bardow ania,! handli nafty; dalej 1037 trafik hurtowych, 
u tarła  się powszechnie angielska nazwa 67 425 trafik dla drobnej sprzedaży (o 602 
warrantów . ; mniej niż r. 1884), 3613 handli solą, 36

W Holandyi, gdzie także zakwitł han- sprytowni, 6964 handli spirytusu, 91.755 
del zamorski w X V III stuleciu, istnieją szynków (o 1613 więcej niż roku poprze- 
składy publiczne oddawna. W innych kra dniego). Przy nadzorze ceł wykryto 34.122 
jach powstały one nierównie później i mo- przekroczeń, czyli o 3581 więcej niż roku 
żna powiedzieć, iż dopiero w ostatnich l a- ;  1884, skutkiem czego uchroniono państwo 
tach nabrały  większego ekonomicznego zna- przed stratą w wysokości 623.968 zł. W za- 
cz™ a’ gdy nowoczesne ustawodawstwo u- kresie podatku spożywczego wykryto 18.406 
su iiło  niezbędne do ich rozwoju warunki, przekroczeń na sumę 17.802 zł.
„„ , us.tryi obowiązuje dotychczas rozpo- < __________

ą zenie z r. 1886, którego przestarzałe 
j postanowienia nie zawierają owych wa-
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Wypadki w Bułgaryi.
Z Wiednia telegrafują, iż w tam tej­

szych kołach dyplomatycznych są zdania, 
że pewnego rodzaju pośrednictwo pomiędzy 
stanowiskiem Rossyi a stanowiskiem Au­
stryi w sprawie bułgarskiej byłoby najwła- 
śeiwszem wyjściem z obecnej ciemnej fazy 
tej kwestyi, i że do objęcia tego pośredni­
ctwa powołane są jedynie Niemcy. U trzy­
mują z całą stanowczością, że gabinet ros- 
syjski zgodziłby się na takie pośrednictwo. 
Stanowisko ks Bismarcka wobec przebiegu 
przesilenia bułgarskiego nie dowodzi wpraw­
dzie wielkiej skłonności do objęcia tej roli, 
ale odpowiada ono właśnie zadania des ehr- 
lichen Maklers. Niektórzy utrzymują nawet, 
że ks. Bismarck ujął już w swoją rękę dzie­
ło pośrednictwa między W iedniem a Pe­
tersburgiem , dodając, że jes t to w związku 
z podróżą ambasadora ks. Reuss do Pesztu.

W sferach politycznych zapewniają, że 
Rossya porozumiała się z Niemcami iF ra n -  
cyą w ten sposób, iż Niemcy w Bułgaryi 
a Francya w Rumelii wezmą poddanych 
rossyjskich pod opiekę.

Podług autentycznych infusmacyj o- 
trzym ał pozostały w Sofii urzędnik konsu­
latu rossyjskiego instrukeyę, aby w razie 
potrzeby wzięcia w opiekę poddanych ros 
syjskich zwracał się w każdym poszczegól­
nym wypaoku do reprezentantów  za­
przyjaźnionych z Rossya państw.

Do N . Fr. Presse donoszą z Sofii: 
Spisek w szkole kadetów zm ieza ł do tego, 
aby członków regencji i m inistrów napaść 
i usunąć, jak  niegdyś ks Aleksandra Za 
mach ten miał być dokonany w d. 23 bm. 
o godzinie 5 rauo.

Relacye z Sofii potwierdzają, £A przed 
kilku dniami, a zatem w chwili, gdy Xur- 
cya wahała się między przymierzem rossyj- 
skiein a angieiskiem, Gadbau effendi zapy­
tywał bułgarskiego m inistra spraw zagra­
nicznych, Naezewicza, czy Bułgarzy przy 
jęliby nową regencyę, zamianowaną przez 
Wysoką Pertę w porozumieniu z p. Neli 
d-werc, oraz czy książę Mingrełii byłby 
dla narodu bułgarskiego pożądanym kandy­
datem. M inister bułgarski odpowiedział, Ze 
zatwierdzenie regencyi jest aktem czysto 
wewnętrznej polityki, który nie może ob­
chodzić zagranicznych państw; co się zaś 
tyczy wyboru księcia, to jes t to rzecz wiel­
kiego zgromadzenia narodowego. Gadban 
konferował w tej samej sprawie z Karawe- 
łowern, który m iał mu udzielić tej charak­
terystycznej odpowiedzi, iż wybór ks. Min- 
grelii jest niemożebnym ponieważ traktat 
berliński zabrania Czerkiesotu pobytu w 
Bułgaryi

Prądy polityczne w Anglii.
Londyński sprawozdawca Politische 

Correspondenz pisze: „Wyjazd generała
Kaulbarsa z Bułgaryi sprawił tu powszech­
ne zadowolenie, spodziewają się tu bowiem, 
że teraz i stniejące pomiędzy Rossyą a Buł 
garyą sprzeczności przejdą w okres dyplo- 
matyzowania, co, jeżeli nie uchyli zupełni-' 
niebezpieczeństwa wojny, to przynajmniej 
bardzo je zmniejszy. Pogłoska o żywej roz­
prawie pomiędzy ministrem spraw zagra­
nicznych, lordem Iddesleigb, a ambasado­
rem rossyjskim p. Staal, spowodowanej rze­
komo mową lorda Salisburyego, pogłoska, 
powtórzona przez dzienniki, jest czystym 
wymysłem. Lord Iddesleigh jest wcieloną 
grzecznością, a p Staal jest zanadto dyplo­
matą i przytem znawcą stosunków angiel­
skich, żeby m iał okazać, że pewne uwagi 
lorda Salisburyego mogły go dotknąć. Uwa­
gi pierwszego m inistra angielskiego były 
koniecznemi, w celu zażegnania nocno wzbu­
rzonej opinii publicznej w Anglii znanemi 
wypadkami w Bułgaryi. Bez _ wynurzenia 
uczuć i zapatrywań, którym dał wyraz lord 
Salisbury, mogły powstać w Anglii prądy 
bardzo wojownicze, któreby ani rządowi 
angielskiemu, ani też Rosyi nie były wcale 
pożądanemi. Zaprzeczyć zresztą nie można, 
że stosunki pomiędzy Anglią a Rossyą są 
w tej chwili cokolwiek naprężone, szcze­
gólniej wskutek obsadzenia portu Hamilton 
przez Anglików, które pierwotnie oznaczono 
jako tymczasowe zajęcie, a obecnie zdaje 
się przeobrażać na trwałą aneksyę pomie- 
nionej zatoki. Komisya, złożona z w yi zych 
oficerów marynarki w admiralicyi, wyraziła 
przekonanie, że okupacya dla interesów ma­
rynarskich Anglii na Oceanie spokojnym, 
które rozwinąć się mogą skutkiem nowej 
kolei żelaznej" w Kanadzie, jes t rzeczą nie 
odzowDą. Rząd zatem, który jeszcze przed 
kilku miesiącami zdawał się skłaniać do 
oouszczenia tego portu, nie mógłby obecnie 
zrobić podobnego krokn bez wywołania w 
kraju silnej opozycyi".

O wspomnianem przez P olit Corr. 
naprężenm stosunków angielsko rossyjskich, 
świadczą i głosy dzienników angielskich. 
D aily News pisze: „Cieszyłoby nas, a nie 
mniej radowałoby i większość poddanych 
Jej Królewskiej Mości, gdyby Anglia mogła 
w drodze wyłącznie pokojowej i dyploma­

tycznej, ochronić nie tylko Bułgaryę, ale 
inne państwa bałkańskie od agresywnej 
akcyi rossyjskiej. Ale jeżeli ministrowie 
Jej Król. Mości uważają kroki energiczniej­
sze za potrzebne, to obowiązkiem ich zwo­
łać parlament i zamiary rządu przedstawić 
reprezentantom narodu". St. James G-azette 
kończy artykuł o kwestyi bułgarskiej nastę­
puj ącemi uw agam i:

„Dziś tak samo jak przed kilku mie­
siącami, wyrażamy przekonanie, że nad 
szedł czas ostatecznego rozstrzygnięcia 
sprawy wschodniej i położenia kresu postę­
pom Rossyi, szczególniej od chwili, od któ­
rej stało się pewnością, że powodzenie 
Rossyi prowadzi do przymierza jej z F ran- 
cya, które to przymierze skierowane jes t do 
zadania ciosu potędze Niemiec i Anglii, 
Jeden tylko może być środek skuteczny 
przeciw Rossyi. Skoro się Niemcy, Austrya, 
Anglia i Włochy połączą, mogą zabronić 
Rossyi pochodu w którąkolwiek stronę. 
Gdyby Rossya tylko przez la t dziesięć była 
otoczona tak 'm  kordonem, to pokazałoby 
się, coby zdziałały nagromadzone w jej 
wnętrzu żywioły wybuchowe. Państwa nie­
mieckie byłyoy wyzwolone od obawy gro­
żącego im przymierza rossyjsko francuskie­
go, a Europa byłaby uwolnioną od niebez­
pieczeństwa , zagrażającego jej ciągle 
z północy".

K R O I I K A
=■ Najjaśniejszy Pan raczył nąjmi- 

łościwiej udzielić z prywatnej Swej szkatuły 
izraelickiej gminie wyznaniowej w Wiśniow- 
czyku, w powiecie podbajeckim na dokończenie 
budowy synagogi, zapomogi w kwocie 100 zł.

— H r. W ład y sław  B ad en i, członek 
Wydziału krajowego, wyjecW do Wiednia

P. H e n ry k  L a m , długoletni nasz współ- 
pracownia, od kilau dni złożony jest groźniejszą 
chorobą, która słusznie dała powód do zaniepo­
kojenia licznych jego przyjaciół i kolegów. Z 
prawdziwą radością dowiedzieliśmy się dziś w 
południe, że według orzeczenia odbytego wła­
śnie konsylium lekarskiego, życiu naszego 
kolegi nie grozi niebezpieczeństwo, jakkolwiek 
chory, dotknięty zapaleniem oskrzeli i gwałto- 
wnemi nerwobólami, znosić musi wielkie cier­
pienia.

— P. Akscntowicz Teodor, artysta 
malarz z Paryża, bawi w naszem mieście.

— Pani Van der Meere Sieczkowska, 
na wieczorku muzykalnym w gościnnym domu 
państwa Antoniostwa Małeckich, we środę, 
zbierała szczere oklaski i gorące uznanie licznego 
i doborowego towarzystwa, odśpiewawszy ze 
znanym wdziękiem pieśń Masseneta L a  Chan- 
son de l'Abeille, Chopina V Oiselet, Madej­
skiego, P rzy krosienkach i na ogólne żądanie 
wdzięcznych słuchaczy Manolę.

— W czasie nabożeństwa za pole­
głych w r. i 831 wojowników pilskich, mają­
cego się odbyć w katedize dnia 29 b. m., 
chór akademicki odśpiewa reguiem Verhoulsta.

— Popis wojskowy. Magistrat tutej­
szy ogłasza: Wedie § 1.4 instrukcja do ustawy 
wojskowej winien każdy popisowy t. j. nale­
żący do czterech klas wieku, obowiązanych do 
stawienia się przy najbliższym regularnym po­
borze do wojska zgłosić się pisemnie lub ust­
nie do naczelnika gminy swego miejsca pobytu 
w miesiącu grudniu, celem zapisania go w poczet 
powołanych do poboru. StosowDie do tego po­
stanowienia wzywa magistrat wszystkich popi­
sowych, urodzonych w latach 1867—1866— 
1865 i 1864 i do gminy tutejszej przynależnych, 
jakoteż obcych, przebywających tu w jakimkol­
wiek celu (naukowym, handlowym, przemysło­
wym i t. p.,) tudzież wszystkich tych, którzy 
wyszli z pomienionych klas wieku popisowego, 
jednakże nie przekroczyli 36-go roku życia i z 
jakiejkolwiek przyczyny nie uczynili zadość po­
winności wojskowej,—aby do spisu poborowych 
w miesiącu grudniu 1886, zgłosili się w miej­
skim urzędzie Konskrypcyjnym osobiście, w razie 
zaś słabości lub nieobecności, przez swych ro­
dziców, opiekunów lub w ogóle zastępców, ust­
nie lub pisemnie, gdyż w razie zaniechania 
tego obowiązku, bez względu na dalsze postę­
powanie prawne, ulegną grzywnie do sto zł., 
względnie karze aresztu do 20 dni (§ 42 ust, 
wojsk.) Przy tern zgłoszeniu się do spisów gru­
dniowych okazać należy: metrykę urodzenia, 
kartę przynależności paszport, kartę legityma­
cyjny, książkę roboczą lub t. p. i nadto mel­
dunek policyjny, zaś przebywający tu obcy po­
pisowy, prosić może osobnem wniesieniem (na 
marce stemplowej 50 ct.), ażeby jego władza 
stawieunicza, zezwoliła mu na stawienie się w 
miejscu pobytu. Dla uzyskania tego pozwolenia, 
trzeba atoli: a) albo złożyć do*ód stałego za­
mieszkania, lub stałej posady, b) albo dołączyć 
świadectwo szkolne, iż petent uczęszcza do szkół 
publicznych jako uczeń lub słuchacz zwyezajny, 
c) lub też udowodnić świadectwem właściwem, 
stwierdzonem przez urząd komParyatu miejskie­
go, iż bądźto dla braku funduszów, bądźto z 
powoda, stosunku służbowego, nie może się wy­
dalić z miejsca pobytu. Magistrat przypomina 
w keńcu popisowym, którym na mocy § 17 i 
29 ustawy wojskowej, z dnia 5 grudnia 1868,
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lub § 25 ust. wojsk, z dnia 2 października 1882, 
przysłużą prawo uwolnienia się od poboru 
lub czynnej służby wojskowej, aby się postarali 
wcześnie o dokumentu ku temu potrzebne; po­
pisowym zaś, którzy mają tytuł prawny do je­
dnorocznej służby wojskowej, aby w myśl Art. 
VI p. 2 noweli do ustawy wojskowej, wnieśli 
gdzie należy najpóźniej do 10 lutego 1887 
prośby, zaopatrzone w przepisane dowody, o 
przyjęcie ich w poczet ochotników, względnie, 
gdyby już raz stawali przed komisyą rozpozna­
wczą, o przyznanie im tego prawa przy poborze 
w roku 1887. Termin wnoszenia reklamacyi o 
uwolnienie od poboru, w myśl § 17, ustawy 
wojsk., wyznacza Magistrat również po dzień 
10 lutego 1887 r.

— Do komitetu wystawy krajowej 
oprócz osób, które poprzednio wymieniliśmy, 
przyjęli zaproszenia lub delegowani zostali przez 
zaproszone instytucyenastępujący panowie: star­
szy radca dyrekcyi'górnictwa Ireneusz Slengel, 
starszy radca górniczy Maurycy Postel, Artur 
hr Potocki, Atanazy Benoe, Józef Męciński, 
Karol hr. Lanckoróński, Alfred John, Józef J a ­
roszyński, Wilhelm hr. Siemieński-Lewieki dy­
rektor akademii przemysłowo-ttchnicznej Stani­
sław Ziembiński, artysta malarz Tadeusz Ryb- 
kowski, artysta rzeźbiarz Walery Gadomski, dy­
rektor Muzeum techniczno-przemysłowego Adryan 
Baraniecki, profesor dr. Edward Korczyński, 
prof. Julian Zacharyewicz, dr. Maryan Soko­
łowski, rektor Władysław Zajączkowski, dyr. 
budownictwa we Lwowie Juliusz Hochberger, 
dyrektor ruchu kolei państwowych Wiktor Ko- 
loszwary, starszy inżynier Napoleon Kowats, 
sekretarz kolei łwowsko-czerniowiecko-jasskiej 
Antoni Kiihnelt, generalny dyrektor kolei Karo­
la Ludwika Edward Soehor, dyrektor ruchu ko­
lei Karola Ludwika we Lwowie Wacław Slad- 
kowski,- Adolf Meisner, fabrykant powozów, An­
drzej Szklarski, rymarz, Leon Zieleniewski, fa­
brykant wyrobów żelaznych, Adam Krechowie- 
eki, redaktor Gazety Lwowskiej, Kazimierz 
Bartoszewicz, delegat redakc.yi Dziennika dol­
skiego, Roman Chmurski, Wacław Głowacki, 
Władysław Kosydarski, Sebastyan Szy raczy kie- 
wicz Karol Flank, delegaci stowarzyszeń rękodzieł 
niczych krakowskich, Jan Ihnatowiez, Juliusz 
Mikolasch, Franciszek Rychnowski, delegaci 
stowarzyszenia kupców i przemysłowców we 
Lwowie,

Komitet oczekuje jeszczt doniesień o mia­
nowaniu delegatów, a skoro tylko to nastąpi, 
pełny komitet odbędzie posiedzenie, na którem 
przedewszystkiem rozstrzygniętą być musi kwe- 
stya miejsca pod wystawę.

W biurze „Krajowego Towarzystwa kup­
ców i przemysłowców", odbyło się w ubiegły 
czwartek posiedzenie przemysłowców lwowskich, 
wybranych na delegatów do komitetu główne­
go wystawy, na którem uchwalono: 1) Dołożyć 
wszelkich starań, aby w kołach przemysłowych 
rozbudzić chęć do wzięcia jak uajwiększego u- 
działu w wystawie, czego najskuteczniej doko­
nać będą mogli przewodniczący odnośnych po­
szczególnych korporacyj, przez zachęcanie człon­
ków do obesłania tejże. 2) Dążyć do tego. aby 
wystawione były przedewszystkiem takie przed­
mioty, które zwykle są , wyrabiane i mają już 
pewien zbyt, gdyż nie idzie w pierwszym rzę­
dzie o pokazanie, co nasi przemysłowcy wyjąt­
kowo, lecz bez zapewnionej możności sprzeda­
nia zrobić mogą, — ale o danie rzetelnego o- 
brazu wyrobów naszego przemysłu krajowego, 
z należytą starannością wykonanych. 3) Dążyć 
do tego, ażeby wystawcy, za pośrednictwem 
Izby stowarzyszeń rękodzielniczych i Zarządu 
„Krajowego Towarzystwa kupców i przemy­
słowców", porozumieli, się z sobą co do możli­
wego wspólnego wystawienia swoich wyrobów, 
to jest, aby np. w danej przez jednego szafie 
drugi wystawił suknie, gdyż w ten sposób obe­
słanie wystawy byłoby ułatwionemu 4) Wyra­
żono zdanie, ażeby „Krajowe Towarzystwo kup­
ców i przemysłowców", nie urządzało w roku 
przyszłym projektowanej wystawy speoyalnej 
skór i wyrobów skórzanych, lecz popierając ca­
łą  siłą wystawę krajową, postarało się," aby 
przedmioty tego rodzaju były na niej jak naj­
liczniej reprezentowane i stanowiły bogaty dział 
specyalny. o) Oświadczono, że p -żądanem jest, 
aby przedmioty przemysłu domowego i wogóle 
wystawców włościańskich, tworzyły na wysta­
wie dział osobny i ugrupowane były powiata­
mi, a to dla lepszego uwidocznienia takowych 
i korzystniejszego obznajomienia się z niemi.
6) Pożądanem bvłoby aby wystawcy, mogący 
wyroby swoje wykonywać na placu wystawy, 
tam je robili, przez to bowiem więcej budzić 
one będą zainteresowania i ściągać publiczność, 
z korzyścią dla takich wystawców i ogólnych 
celów wystawy. 7) Uznano, że wskazanem jest, 
aby ju r y  składali ludzie, jak najbardziej facho­
wi, a o rozpoczęciu ich czynności wystawcy 
byli wcześnie powiadomieni, dla możności u- 
dzielunia osobiście pożądanych objaśnień.

-  Program wieczorku Mickiewi­
czowskiego, który się odbędzie jutro, w nie­
dzielę, w sali ratuszowej, staraniem młodzieży 
akademickiej, jest następujący: 1) Przemówie­
nie wstępne akad. Reiner. 2) Chopin Polonez 
op. 40, 2 fortepiany, akad. Bruekmann, Adam, 
Sozański, Parylewiez. 3) a. Schubert „Nad 
morzem", b. Moniuszko „Pod okienkiem", od­
śpiewa akad. Czerny. 4) Mickiewicz Oda do 
młodości, wygłosi akad. Stalli. 5) a. Vienx-

temps Ballada, b. Wieniawski Obertas, skrzyp­
ce akad. Bruekmann. 6)  Mickiewicz w Starn- 
bule“, odczyt ekad. Kopia. 7) Fesea Trio (część) 
na fort., skrzypce i wiolenczelę, akad. Adam, 
Bruekmann, Csypek. 8) Komorowski Polonez, 
odśpiewa akad. Czechowicz. 9) a, Moniuszko 
Elegia, b) Chopin Scherzo,fortep, akad. Hauswald. 
10) Mickiewicz ustęp z „Konrada Wallenroda", 
odśpiewa akad. Daaielski. l i )  a. Schubert 
,,Noc“, b. Kueken ,,W górach mieszka wolność“ , 
chór. 11) Zakończenie***. Początek o godzinie 
8 . — Czysty dochód z wieczorku, który świe­
tnie się zapowiada i budzi powszechne zajęcie, 
przeznaczony na ceie dobroczynne. Bilety są do 
nabycia w Czytelni akademickiej (Rynek 1. 10, 
II piętro) między godziną 10 a 12 rano, i 3 
a 5 po południu, oraz w cukierniach pp. Ko­
steckiego i Bieniedzkiego, i w księgarni pp. 
Gubrynowicza i Schmidta, wieczorem przy 
kasie.

— Wieezorek muzykalno-dekla- 
macyjny, towarzystwa „Skała", odbędzie się 
dnia 28 bm., w lokalu Stowarzyszenia przy 
ul. Mickiewicza 1. 28, w 50-letnią rocznicę po­
wstania listopadowego. Program: .)  Zagajenie 
ks, dyr. Stopczyński. 2) Odczyt p. Kar. Wid- 
man. Ujejski Kornel. „Z dymem pożarów", od­
śpiewa chór stowarzyszenia. 4) a) DuetSchna- 
bla. „W cieniu drzew" ; b) Kwartet Paschin- 
gera „Cisza nocna", odegrają na cytrach człon­
kowie klubu cytrzystów pod kierownictwem p. 
Władysława Mańkowskiego. 6) Ujejski Kornel. 
„Pogrzeb Kościuszki" deklamacya, wygłosi pan 
J . Szeremeta. 6) a) „Czaty", słowa A. Mickie­
wicza, muzyka Moniuszki, b) „Wspomnienie" 
solo basowe odśpiewa p. Slawiczek. 7. Worob- 
kiewiez. „Nad Prutom “dumka, odśpiewa chór 
stowarzyszenia. 9j a) Vieuxtemps. „Air varió“; 
b) Wieniawski „Kujawiak", skrzypce z akom­
paniamentem fortepianu, odegra p. Łuc. Nad- 
wodzki ze szkoły Marcel. Tyberga. 9) „Pieśń 
Filaretów", słowa Fr. Smoleńskiego, muzyka 
Stelega, odśpiewa chór Stowarzyszenia. Począ­
tek z uderzeniem godziny 6 wieczór.

— N u w y staw ę  n ie u s ta ją c ą  zjedno­
czonego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
(przy placu Św Ducha 1. 10), nadesłane zo­
stały i już są wysławione następujące obrazy: 
Reyznera Mieczysława, portret pastelowy pani 
Elżbiety hrabiny Duniuowej Borkowskiej, z Mły­
nisk; Sozańskiego Michała, „Strzelec alpejski" 
akwarela.

— W skład wydziału Czytelni aka­
demickiej na rok 1886/7 weszli pp. Reiner Ju­
liusz, jako przewodniczący, Stesłowicz Włady­
sław, jako zastępca przewodniczącego, Frenkl 
Józef, jako skarbnik, Kopia Henryk, joko bi­
bliotekarz, Kubicki Zygmunt, jako podbibliote- 
karz; Adam Ernest, Czuczyóski Wilhelm, Grek 
Michał’, Hauewalo Edwin, Korytko Stanisław. 
Nittmanu Karol, Pajgert Kornel, Podkowicz 
Stefan, Seńkowski Michał, Seweryn Zygmunt 
Tyszkówski Stanisław, Żeleski Zygmunt Juliusz 
jako wydziałowi; zaś Czerwiński Karol, Deryng 
Stanisław, Jabłonowski Leibscbang Karol, Wa­
gner Aleksander, Wowkowiez Michał jako za­
stępcy wydziałowych.

—2gl Koncert Eugeniusza d’ Albert 
Wczorajszy koncert rozpoczął d’Albert Toccatą 
Bacha, w układzie Tausiga. — Nieszczęśliwy zwy­
czaj 'wchodzenia do sali w czasie gry koncer- 
tanta zepsuł nam ze szczętem wrażenie pier­
wszego numeru. Sala Kasyna miejskiego po­
siada przecież obszerny opalany przedpokój. 
Spóźniające się osoby mogłyby zatrzymywać się 
w nim tak długo, póki nie nadejdzie chwila 
przestanku. Sonata Beethovena op. 110 as dur 
jest przedostatnią z sonat mistrza i należy pod 
każdym względem do najtrudniejszych. Opięciu 
ostatnich sonatach napisał Beethoyen w liście 
do swego przyjaciela, Karola Ilolza te słowa: 
„Diese Soło-Sonaten sind wohi das Beste, aber 
auch das Letzte, was ich fur das 01avi’er ge- 
sebrieben habe. Es ist nad bleibt ein ungenii- 
gendes Instrument." Obszar i mechanika forte­
pianu nie doszły jeszcze wówczas do tego sto­
pnia doskonałości na jakiem znajdują się dzi­
siejsze Bechsteiny, Bluthnery, Boesendorfery etc 
r, też ani pewnie marzył Beethoven, że kiedyś 
grane będą sonaty jego z tą siłą tonu, różnoro­
dnością uderzenia i doskonałością techniki ja­
ką rozporządza d’Albert.—Chopina nokturn (des 
dur) wyśpiewał artysta cudownie, a ballady (as 
dur), chyba jeszcze nikt przedtem tak nie grał. 
Co nas przedewszystkiem uderza i zachwyca 
w grze d’Alberta, to owo upodobanie, z jakiem 
on sam wsłuchuje się w wykonywane przez 
siebie utwory. Każdy ton, wydobyty z instru­
mentu, cieszy go, zdaje się. być oddźwiękiem 
jego duszy, i uduchowiony miłością, jaką go 
a-tysta otacza, dolatuje uszów słuchaczy. —

Po wykonaniu ballady wręczył p. Tchórz- 
nieki artyście wieniec laurowy. Wywdzięczając 
się zań, odegrał p. d’ Albert wspaniały1" polo­
nez (as dur) Chopina. Najciekawszymi dla nas 
numerem p.ogramu były waryacye Brahmsa na 
temat Haendla. Kompozytor stara się w nich 
wyzyskać stronę duchową tematu i nie zada 
waluia się zwykłemi zmianami rytmicznej i fi­
guralnej szaty. Każda waryacya okazuje nam 
temat w innej sytuaeyi Odbywa on, jeżeli w ol­
no się tak wyrazić, wędrówkę po święcie i sto­
sownie do tego, gd/.ie go kompozytor zaprowa­
dzi, zmienia humor i minę. Poczciwego H tendla 
prowadzi bo też Brahms czasem i nad przepa­
ście, każe mu tam skakać, drapać się i mozo­

lić do tego stopnia, że w końcu biedny staru­
szek zmienia się do niepoznania. Z tern wszyst- 
kiem kompozycya to prześliczna i tylko tę je­
dną ma wadę, że jest za długa. -— Kompozycyi 
d’ Alberta nie znaliśmy dotychczas wcale 
z tych zaś, które nam zagrał na koncercie, dowie­
dzieliśmy się, że fenomenalny wirtuoz jest ta­
kże i doskonałym muzykiem. Prelud i gawot (?) 
napisane są wybornie. Zamiast barkaroli Ru­
binsteina wolelibyśmy byli usłyszeć co innego. 
Utwór to blady i aiozem nie interesujący. Za 
to trzy ostatnie numera programu: tarantella 
z „Venezia e Napoli", Valse impromptu i po­
lonez, (e dur), należą do nąjudatniejszych u- 
tworów fortepianowych Liszta. Pełno tam naj­
różnorodniejszych subtelności harmonicznych 1 
dynamicznych, pełno nowych efektów fortepia­
nowych, które jednak tyko taki mistrz jak 
d’Albert wyzyskać umie należycie. Nieustające o- 
klaski rozeutuzjowanej publiczności zniewoliły 
artystę do zagrania nad program ballady (g moll) 
Chopina. Dowiadujemy się, że 6 grudnia wy 
stąpi d’ Albert z koncertem w teatrze. Grać 
podobno ma cudowny koncert (g dur) Beetho- 
vena i (es dur) Liszta. Będzie to prawdziwa 
uczta muzykalna, na którą dzisiaj już ostrzymy 
sobie apetyt.

Ja n  Gall.
— Władysław Żeleński napisał mszę 

na głosy inięszane z towarzyszeniem organów. 
Nowe dzieło naszego znakomitego kompozytora 
ukaże się niebawem w druku. Przed kilkoma 
dniami wykonano wyjątki z niego w kościele 
Panny Maryi w Krakowie.

—  Z teatru. Dziś „Baron Cygański". 
Jutro po południu „Zosia Przybylanka", ko- 
medya w 3 aktach hr. Skarbka z panią Kwie­
cińską w roli tytułowej; wieczorem „Baron 
Cygański", po raz czernasty.- — Przedstawie­
nie „Natałki" przez artystów ruskich odbędzie 
się w poniedziałek, dnia 29 b. m. Artyści pol­
scy odegrają akt „Konfederatów Barskich" 
Mickiewicza. W międzyakcie wygłosi p. Żela­
zowski wiersz br. Fryderyka Skarbka: „Wol­
bórz". — „Don Cesar", operetka Dellingera, 
po raz pierwszy we wtorek. Bilety, zakupione 
lub zamówione na sobotę, zatrzymują swoją 
wartość na wtorek. „Aktorowie dworu" 
Wartenburga przygotowują się na benefis pani 
Slachowicz na piątek. — Debiut pana Deryuga 
w niedzielę, dnia 5 grudnia, w „Iutrydze i mi­
łości" Szyllera, w roli Ferdynanda.

S ta a  p o w ia tem . Barometr idzie 
w górę. Prognoza na dobę następującą od 
godziny di, w południe 27 b. m-. według gpo-
strzeżeń atacyi •■.. k szkoły politechnicznej:__
Wiatr północno-zachodni, stan nieba zmienny, 
temperatura się obniża, powietrze wilgotne i 
niespokojne, śnieg chwilami.

—  Pakiet listów zawierający 25 sztuk 
listów rekomendowanych, Które niewiadome 
urzędy lub też. prywatne osoby dnia 25 paź­
dziernika b. r. na pocztę tutejszą nadały, a 
które były adresowane do c. k. kraj. Dyrekcyi 
skarbu, do urzędu cłowego. do komendy 16 
pułku ułanów, 4i kadry uzupełniającej, ko­
mendy stacyi, apteki garnizonowej 59 brygady 
piechoty, do Rządu krajowego, dyrekcji inży- 
uieryi, magazynu prowiantowego. 13 komendy 
żandarmeryi i 41 pułku piechoty w Czerniow- 
cach, został wymienionego dnia. w drodze ze 
Lwowa do Czerniowiee skradziony.

=■ W y d a lił  s ię  z domu rodzicielskiego 
Wasyl Flunt, syn rolnika w Drohobyczu, dnia 
12 b. m., i dotąd nie powrócił Tenże ma lat 
21, jest wzrostu średniego, twarzy pociągłej, 
oczu jasno-siwych, włosów ciemnych, był ubrany 
w czamarkę z eiemno-brunatnej haliny, wyso­
kie buty i czarną barankową czapkę.

=  Tajemnicza spuścizna. Wczoraj
0 godzinie 3 w nocy zjawił się zarobnik Jan 
Kornaga w biurze inspekcyi policyi, oskarża­
jąc się o przywłaszczenie kwoty ] 1.900 zł
1 opowiadając fakt ten w następujący sposób 
W styczniu loku 1884 otrzymał on po zmarłym, 
80-letuim, księdzu Ignaym  Gola, który, jako 
wygnaniec z Królestwa Polskiego znalazł był 
przytułek w tutejszym klasztorze 00. Domini­
kanów, gdzie też umarł, cztery stare kapoty cy­
wilne, ponieważ posługując w tym klasztorze 
od lat 20, obsługiwał także i księdza Golę. 
Przeglądając tę spuściznę, napotkał w jednym 
z surdutów papiery pod podszewką zaszyte, a 
wydobywszy je znalazł w owinięciu 116 sztuk 
banknotów po 100 zł., a 6 sztuk po 50 zł. 
Kornaga powziął zamiar zatrzymać ten skarb, 
uważał jednak za stosowne oddać małą część 
tych pieniędzy księżom Dominikanom, by tym 
sposobem utrwalić opinię o swej rzetelności 
I w samej rzeczy, jak to urzędownie stwier­
dzono, oddał on im kilkaset z łr , oznaj­
miwszy, iż takowe znalazł w otrzymanej ka­
pocie zaszyte. Z resztą tych znalezionych pie­
niędzy miał Kornaga udać się do swej narze­
czonej i dac jej dobrowolnie 800 zł,, gdzie mn 
jednak i reszta skarbu tej samej nocy z pod 
poduszki została skradzioną. Obwiniona, która 
wraz z całą swą rodziną została aresztowaną, 
twierdzi, że otrzymała od Kornagi tylko 150 
zł., z których następnie ulokowała 100 zł. 
w tutejszej kasie oszczędności, na imię swego 
szwagra bmmiaka. Znaleziono przy niej rze­
czywiście tylko książeczkę wkładkową na 90 
zł., z której to kwoty, podniosła już 6o zł. 
Kornaga widocznie nie otrzymując teraz od swej 
narzeczonej żadnego wsparcia, uczynił powyższe

zeznanie, by się na niej zemścić. Dalsze docho­
dzenie jest w toku.

— Cholera coraz bardziej szerzy się 
w Buenos-Ayres. Codziennie zapada tam prze­
szło 20 osób na tę chorobę.

— Kanonizacye. Zeszłej niedzieli w 
obecności Ojca św., ogłoszone zostały w sposób 
uroczysty cztery dekrety kongregacyi obrząd­
ków, które orzekają, że obecnie przystąpić już 
można do kaaouizaeyi następujących czterech 
osób: 1. Ludwika Maryi Grignon de Montfort, 
założyciela kongregacyi Missyonarzy i Sióstr 
Mądrości; 2. Klemensa Maryi Hofbauera z W ie- 
dnia, kapłana zakonu Redemptorystów; 3. Egi- 
dyusza Maryi di San Giuseppe, z zakonu Mi­
norytów bosych św. Piotra z Alcautary; 4. 
Siostry Józefy Maryi di Santa Agnese, zwanej 
zazwyc aj „Ines. de Beniganim" z zakonu Pu­
stelnic bosych św. Augustyna.

N ieu s ta ją ca  w y staw a zjednoezo- 
oe go towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy placu św. Ducha L 10, otwartą jest 
codziennie (wyjąwszy poniedziałków) od godziny 
U rano do 7 po południu. Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 et., w dni powszednie 
30 centów. Dla członków wstęp wolny.

GOSPODARSTWO I HANDEL
*** Targ- zbożow y.*) Dnia 27 listopada

5 8 8 6  v
Lw ów , Pszenica 7'50 do 810 , żyto 5*25 

do 5*95, jęczmień 5*— do 7"—, owies 4*35 do 
5 05, groch 5’70 do 9 — , wyka 4'75 do 5 10,
rzepak no w. 9— do 9 30, inianka —•— do— ■— 
koniczyna czerwona 38’—  do 45* - , koniczyna 
ciała 46 do 56*— , koniczyna szwedzka — —
do

T a rn o p o l,  Pszenica 7‘ do 8*— , żyto 
5*—, do 5 75 jęczmień browarny 4 75 do 6 75, 
owies 4 75 do — *—, groch 5 50 do 8 00, wyka
4 5 0 -  4-75 rzepak n. 8 50 do9 Inianka— • - 
do —* , koniczyna czerwona 35‘— do 45'— , ko­
niczyna biała —*— do koniczyna szwedz­
ka — * -do

JP odw oloezysta . Pszenica 7-— do 7'80 
żyto 5*— do 5 -55, jęczmień 4-60 do 6*75, 
owies 4 75 do —*--, groch 5 50 do 8'25,
wyka 4 5 0  do ----- , rzepaku. — *— do 9 —,
inianka -  do—* koniczyna czerwona 32'
do 40 — . koniczyna biała —•— do - ,  ko­
niczyna szwedzka — .— do —

JarosD iw , pszenica 7-80 do 8'25, żyto
5 80 eto 6 25,  jęczmień 5*— do 7-25, owies
4  80 do 5 ^  groch 6— do 9 50, wyka 4.90

5 20, rzepakn. 9- — do 9.05, Inianka— •
»<- — — koniczyna czerwona 35' do 45*—, 
koniczyna biała - do — * koniczyna 
szwedzka do ■

C z c m iowce, pszenica7 '2o dc 8*— , żyto
5 35 do 5*56, jęczmień 5-— do 7 25, owies 
4*25 do 4 50, groch 5 75 do 9-— ,wyka —*— 
do —.rzepaku. 9*50 do 9 75, Inianka—
do , koniczyna czerwona 38'— do 45' 
koniczyna biała *■-- do •— ■ koniczyn# 
szwedzka ' do —*—.

Wszystko za 100 kilo neto bez worka. 
N»w.y c h mi e l  od 10’— do 50' zł. 

za 56 kilo loco Lwów nominalnie.
Okowita gotowa za 10.000 liter prc. loco 

Lwów - do —. /i
Okowita na termin a —•— do — złr. 
Uspos1 hienie mdłe.

*") * V z ę d r n V  w z b r o n i  c i f -

**# Wyrób piwa w Glalicyi. W mie­
siącu wrześniu r. 1886 w 152 browarach galie. 
wywarzono 51.957 hektolitrów piwa. Największa 
ilośó browarów funkcy ono wała w powiecie skar­
bowym rzeszowskim 25 (4.324), tarnopolskim 
17 (3.139), brodzkim 16 (3.124), krakowskim 
13 (4.728), sanockim 13 (2 287), przemy­
skim 11 (2.859), nowosądeckim Tl (2.694), 
stanisławowskim 10 (2.182), tarnowskim 9 
( i 0.498), lwowskim 8 (2.010), Samborskim 7 
(2.310), we Lwowie 5, jako mieście zamknię- 
tem (wywarzono 5.990 liekt.), w Krakowie 4 
(wywarzono 5.392 liekt. piwa), w powiecie 
skarbowym kołomyjskim 3 (420 hekt. piwa).

*** Wyrób wódki w Galicy!.
W miesiącu wrześniu r. 1886 wyrobiono w 135 
gorzelniach galicyjskich ogółem. 1,356.215 opo­
datkowanych stopni alkoholu. Największa ilośó 
gorzelni była w ruchu w powiecie skarbo­
wym brodzkim 26, w których wyrobiono (290.868 
opodatkowanych stopni alkoholu), w tarnopol­
skim 23 (252.123 opodatkowanych stopni alko­
holu), w rzeszowskim 19 (129.758), w koło- 
myjsldm 12 (143.026), w przemyskim 12 
(140.097), w samborskim 10 (87.205), w sta­
nisławowskim 9 (125.812), w tarnowskim 9 
(70.865), w sanockim 7 (48.454), w krakow­
skim 5 (29.602), w lwowskim 3 (38.902), 
W powiecie nowosądeckim wszystkie gorzelnie 
były zamknięte.



OSTATNIA POCZTA
N a j j .  P a n  przybył przedwczoraj zra- 

*na z Gódóló do Pesztu, a o godzinie lOfcej 
udzielał ogólnych posłuchań, przyczem ra ­
czył przyjąć, pomiędzy innymi, n o w e g o  
M a r s z a ł k a  krajowego Gałicyi, hr. T a r ­
n o w s k i e g o ,  i profesora uniwersytetu k ra­
kowskiego, dr. S tanisława M a d e y s k i e -  
go. O godzinie 3ciej po południu powrócił 
Monarcha do Gódóló. Na j j .  P a n  przybę­
dzie dzisiaj znowu do Pesztu, aby być o- 
be nym na o b i e d z i e  g a l o w y m  na któ­
ry otrzymała zaproszenie pierwsza serya 
członków Delegacyi.

W edług doniesienia dzienników wie­
deńskich, do lu ;-austryacka rada krajowa 
m iała się zajmować na ostatniem  swem po­
siedzeniu pytaniem, czy m andat d e p u t o ­
w a n e g o  do Rady państwa d a  s i ę  p o ­
g o d z i ć  z o b o w i ą z k a m i  n a u c z y c i e ­
l a  s z k ó ł  ś r e d n i c h  bez przyniesienia 
szkody interesom szkoły. Po bardzo oży­
wionej dyskusyi szkolna rada krajowa o- 
świadczyła się podobno przeciw przyjm o­
waniu mandatów do parlam entu przez pro 
fesorów szkół średnich, przyczem motywo­
wała obszernie swą uchwałę.

Pruski m inister spraw wewnętrznych, 
p. P n t tk a  me r ,  powrócił przedwczoraj do 
Berlina z kilkudniowej wycieczki w Po­
znańskie.

Przedwczoraj popołudniu odbyło się 
jak  już wiadomo, w białej sali zamku kró­
lewskiego w Berlinie u r o c z y s t e  o t w a r ­
c i e  o s t a t n i e j  s e s y i  bieżącego okresu 
prawodawczego p a r l a m e n t u  R z e s z y  
Zebrało się zaledwie 60 członków różnych 
frakcyj,którzy ugrupowali się w półkolu na 
przeciw tronu, przysłoniętego czerwonym 
aksamitem. Po godzinie tej weszli do sali 
członkowie rady związkowej z sekretarzem 
stanu p. Bótticherem na czele, a ten wy­
stąpiwszy nieco naprzód, odczytał mowę tro­
kową, którą podaliśmy wczoraj w wyczer- 
pującem streszczeniu.

Dzienniki berlińskie, jakie dzisiaj nas 
doszły nie zawierają jeszcze żadnych uwag 
o orędziu cesarskim, natom iast znajdujemy 
je  w prasie wiedeńskiej.

FremdenbUM pisze, że niemiecka mo­
wa tronowa jest uroczystem stwierdzeniem 
polityki pokojowej potężnego cesarstwa, u- 
znanej i ocenionej z wdzięcznością przez 
Europę. Wartość i charakter przyjaźni, łą ­
czącej Austro-W ęgry z Niemcami, zadoku­
mentowały obrady delegacyjne w sposób 
przekonywujący i pocieszający, ale także i 
doniosła wartość przyjaznych stosunków 
między dworem berlińskim a petersburskim, 
dla utrzymania pokoju, nie może być nigdy 
dość wysoko ocenioną, jeżeli się zważy, jak 
dalece przyjazne stosunki między INiemca- 
mi a Rossyą mogą wpłynąć na zapobieżenie 
innemu, groźnemu dla pokoju ugrupowaniu 
się państw i uczynić to ugrupowanie nie­
możliwym.

Neue fr. Pressa oświadcza, źe niem ie­
cka mowa tronowa jes t w każdym razie u- 
spakajającą , i że usuwa zbyt wielkie oba­
wy. Daje ona Austro Węgrom przynajmniej 
tę pocieszającą pewność, że hr. Kalnoky o 
brał odpowieduie stanowisko w obecnem  
przesileniu i że niemiecko austryackiernu 
aliansowi nie nadał fałszywego i fatalnego 
znaczenia.

Presse upatruje w okoliczności, iż nie­
miecka mowa tronowa wspomina w równy 
sposób o ścisłej przyjaźni cesarza niemiec 
kiego z cesarzem rossyjskim jak i austryac- 
k i m , wskazane dla Rossyi względy, zwla. 
szcza w chwili, kiedy się rozpoczęła likwi- 
dacya misyi Kaulbarsa i kiedy się zwiększy­
ła  drażliwość w Petersburgu.

Także i inne dzienniki wiedeńskie zga­
dzają się w tem, iż niemiecką mowę trono­
wa należy uważać za orędzie pokojowe w 
całem tego słowa znaczeniu.

Telegrafują z B erlin a : W uzasadnie­
niu nowego p r z e d ł o ż e n i a  w o j s k o w e ­
go  zwraca uwagę przedewszystkiem to, iż 
uczyniono porównanie pod względem sił 
zbrojnych tylko z Fraucyą i R ossyą; moty- 
wa podnoszą przedewszystkiem nadzwyczaj­
ne zabiegi Rossyi na polu pogotowia wo­
jennego, i na to, że Niemcy w ewentualnej 
przyszłej wojnie zostaną zaczepione nieza­
wodnie ż kilku stron. Obecne położenie znie­
wala Niemcy do natychmiastowego podwyż­
szenia siły liczebnej żołnierza, bo każda w 
tej mierze zwłoka mogłaby byó fatalną dla 
cesarstwa. _

Dzienniki rossyjskie donoszą, że w za­
kładach Krupp’a w Essen pracują z pośpie­
chem nad wykonaniem dział 12 - calowych 
35-go kalibru, zamówionych w Jecie r. b. 
p r z e z  r o s s y j s k i e g o  m i n i s t r a m a r y -  
n  a r  k i. W artość zamówienia wyniesie razem 
około 2,000.000 marek. Działa mają być

wykonane na rok przyszły i dostawione do 
Sewastopola.

Do Pól. Corr. telegrafują z S o f ii ,  że 
k a n d y d a t u r a  ks. M i n g r  e l i  i napotyka 
na stanowczy opór w decydujących kołach 
bułgarskich. Zarazem donoszą, iż w tych 
kołach danoby pierwszeństwo k a n d y d a ­
t u r z e  ks.  A l e k s a n d r a  O l d e n b u r ­
s k i e g o ,  która gdyby została podniesioną 
mogłaby liczyć na powodzenie.

Wedle depeszy londyńskiej, a u s t r o -  
w ę g i e r s k i  g a b i n e t  kazał podobno za­
wiadomić, że nie podniesie żadnych zarzu­
tów przeciw kandydaturze ks. M ingrelii; 
inne Mocarstwa miały złożyć podobne za­
świadczenie, z wyjątkiem Anglii, która żą­
da, aby wybór księcia poprzedziło uznanie 
ze strony rossyjskiej bułgarskiego Zgrom a­
dzenia narodowego, oraz wymiana myśli 
gabinetów ro.ssyjskich w kwestyi stosunków 
Bułgaryi do Wschodniej Rumehi.

Z B e l g r a d u  telegrafują do Pol. Corr. 
iż b e z z a s a d n ą  jest wiadomośś, jakoby k r ó l  
M i l a n  m i a ł  u d a ć  s i ę  w p o d r ó ż  do 
P e s z t u .

Porozumienie gabinetu francuskiego 
z kom isją budżetową, o którem doniosła 
wczorajsza depesza, nie przyszło tak łatwo 
do skutku. Widać to ze szczegółowego spra­
wozdania z obrad w Izbie. Rząd czynił 
ustępstwa jedynie dla tego, ażeby uniknąć 
postawienia kwestyi zaufania dla gabinetu. 
Pomiędzy przewodniczącym kom isji budże­
towej a prezesem gabinetu odbyło się star­
cie w Izbie, nie groźne wprawdzie, ale po­
dniecające mocno, gdyż zaprawne sarkastycz- 
nemi uwagami p. Freycineta, który odpo­
wiadał na zarzuty Rouyiera. W odpowiedzi 
swej podniósł prezes gabinetu, że co do 
szczegółów budżetowych, mogą być rozmaite 
zapatrywania członków Izby, mniema je ­
dnak, że deputowani, którzy głosowali prze­
ciw kredytom, nie mieli zapewne zamiaru 
robić kroków nieprzyjaznych przeciw rzą­
dowi. Gdyby się rzecz miała przeciwnie, 
w takim razie powinna Izba wypowiedzieć 
to otwarcie. To wmówienie nawet w opozy- 
cyę ufności dla gabinetu, sprawiło pewne 
wrażenie i replikował tylko sam p. Rouvier, 
którego Freycinet zbył uwagą, że przewo­
dniczący komisyi budżetowej źle zrozumiał 
i wytłómaczył słowa m inistra prezydenta.

Na walnem zgromadzeniu ligi patryo- 
tycznej oświadczył p. DerouRde, że dzia­
łalność członków ligi nie przedstawia się 
obecnie tak konieczną, ponieważ m inister 
wojny Boulanger u jął sam w ręce sprawę 
ligi. Niektóre dzienniki wyrażają zdziwie­
nie, że m inister wojny nie zaprotestował 
przeciw wzmiankowanemu oświadczeniu 
przewodniczącego ligi patryotycznej.

Przewidywana konieczność wzmocnie­
nia sił zbrojnych w Tonkinie przychodzi 
obecnie do skutku. Temps najświeższy zapo­
wiada, iż rząd będzie zmuszony wysłać 
świeży korpus zbrojny do Chin.

Spraw:-, kolonialna we Francy i nastrę­
cza organom radykalnym przedmiotu do 
rozmaitych s e k a tu i. Cri du Pouple uiuieś 
cił na czele portret następcy w TonkinR 
po Pawle Bert. Nad głową p. Bihourd znaj 
duje się symbol śmierci uśmiechniętej złowro­
go, a rysom śmierci nadano uderzające po­
dobieństwo do p. Juliusza Ferry, byłego 
prezesi gabinetu. Pod kosą umieszczona 
jest księga otwarta, a na pierwszej stronicy 
wypisane nazwiskwkomendanta Riviere,admi­
ra ła  Courbeta i innych poległych w Tonkinie 
obok na otw artej stronicy, figuruje nazwisko 
Paw ła Bert, a poniżej czyste miejsce, za 
cbowŁne dla tych, którzy nastąpią z kolei

Wojskowe czasopisma włoskie donoszą, 
ze kom isja, której m inister wojny polecił 
dać opinię o pomnożeniu artyleryi, projek­
tuje pomnożenie o 24 nowych bateryi po 
ośm dział, tak, że liczba ogólna bateryj 
wyniosłaby 144 z 11 h i  działami. Na utwo­
rzenie tych nowych 24 bateryj proponuje 
komisy* użyć natychm iast 3 i pół miliona lir

G abinet belgijski nie znalazł dotych 
czas środka w celu załatwienia projektu o 
osobistym obowiązku służby wojskowej. 
Frakcyjne posiedzenia konserwatystów, obra­
dujące nad tym projektem, kończą się spo­
rami, wywołują nawet sceny gorszące, a 
rząd postanowił powstrzymać się od ini- 
cyatywy w tej sprawie dopóty, dopóki nie 
nastąpi zupełne porozumienie pomiędzy 
stronnictwami z jednej, a z drugiej strony 
w łonie samych stronnictw, gdzie panują 
jaskrawe sprzeczności.

W edług doniesień z Londynu, wyjazd 
p b taala, posła rossyjskiego, który w tych 
dniach opuścił L ondyn, w celu załatwienia 
swoich familijnych in teresów , nie znajduje 
się zgoła w żadnym związku z bieżąeemi 
sprawami polityki, i nie powinien być uwa­

żany za pogorszenie się stosunków angiel- 
sko-rossyjskieh. Z wysokich i upoważnio­
nych do tego sfer angielskich zapewniają, 
że sy tuacya ogólna przedstawia się pomyśl­
nie, i że porozumienie Mocarstw w duchu 
pokojowym przyjdzie wkrótce do skutku.

Z powodu przybycia do Londynu sir 
II. D. Wolffa donoszą, że gabinet dopiero 
po wysłuchaniu jego relacyi o stanie rze­
czy w Egipcie, zdecyduje się na środki, 
które przedstawi M ocarstwom, wr celu ure­
gulowania stosunków egipskich.

Do Politische Corresp. donoszą z Ale- 
ksandryi: Nadzwyczajny p.ełnomocnik an ­
gielski, sir II. D. Wolff, opuszczając Egipt 
wskutek wezwania z Londynu, oświadczył 
przy wyjeździe, że ma nadzieję powrócić do 
Egiptu przed końcem grudnia. Misya jego 
polega na tem, ażeby wyrównać pewne 
sprzeczności, istniejące pomiędzy jego za­
patrywaniami a zapatrywaniami Muktara 
baszy. Wszyscy dygnitarze rządu egipskie­
go żegnali pełnomocnika angielskiego bar­
dzo uroczyście, a prezes gabinetu, Nubar 
basza, odprowadzał p W Iffa aż do Ale- 
ksandryi.

TELEGRAMY &AZETY LWOWSKIEJ
Wiedeń, 27listopada. (Tel.pryw .) 

Neue freie Presse wypowiada życzenie, 
aby mowa hr. A udrassyego m ogła  na 
siebie zwrócić w Rossyi taką uwagę, 
na jakę, zasługuje, a w tenczas i r o ­
związanie kwestyi wschodniej prędzej- 
by nastąpiło, obecne zaś naprężenie 
stosunków politycznych w  całym  s w ie ­
cie ustąpiłoby miejsca pokojowej p rzy­
szłości

Wiener. Allg. Zeitung je s t  zdania, 
iż powiększenie stałej armii w Niem­
czech podniesie wojenną jej bitnośó 
raczej pod względem jakości aniżeli 
ilości, i wyraża nadzieję, iż tenden- 
cya polityki Niemiec, znajdująca swój 
w yraz w nowym podziale te ry toryal-  
nyra, zrozum ianą zostanie należycie 
tak we F rancy i jak  w Rossyi.

Budapes/t, 27go listopada. Na 
wezorajszem p e ł  n e m p o s i e d z e n i u  
a u s t r y a c k i e j  D e l e g a c y i ,  przy 
rozprawie nad budżetem M inisterstwa 
spraw  zewnętrznych, w dyskusyi g e ­
neralnej nikt nie zabierał głosu. P rz y ­
jęto jednogłośnie przejście do dyskusyi 
szczegółowej.

Przy tytule „ Z a r ą d  centralny" 
konstatuje del. R e i  c h e  r  jednozgo- 
dność wszystkich stronnictw co do 
zagranicznej polityki Rządu. Mówca 
wypowiada życzenie, aby p. Minister 
sp raw  zagranicznych zechciał skorzy­
stać z obecnej chwili, w której wszyst­
kie s tronnic tw a w państwie zamani­
festowały taką jednozgudność, do p o ­
czynienia stosownych kroków celem 
pragm atycznego ustalenia przymierza 
z Niemcami

Przy tytule „wydatki na konsu­
laty" zaznaczył del. E x n e r  ważność 
rychłego rozstrzygnięcia sprawy ure­
gulowania B ram y Żelaznej.

P. Minister hr. K a l n o k y  przy 
znaje ważność tej spraw y i zapewnia 
iż wypełnienie przyjętych obowiąz­
ków uw aża za rzecz honoru Poczem 
przyjęto budżet Ministerstwa spraw  
zagranicznych jednogłośnie i bez ż a ­
dnej zmiany.

Przy obradach nad kredytem o- 
kupacyjnym del. M o s c o u  podniósł 
myśl zakładania szkół fachowych; 
del. K l a i c  je s t  zdania, iż prowineye 
okupowane za wysoko są opodatko­
wane, przez co rozwój ich je s t  tam o­
w any; przemawia dalej za wykończę 
niem koleji daimatyńskich i powiada, 
iż znaczna liczba urzędników w pro- 
wincyach okupowanych nie posiada 
języka krajowego.

Deleg. hr. D u b s k y  zaprzecza 
przeciążeniu podatkowemu w Bośnii 
ja k  również wzmiance co do niezna 
jomości krajowego języka u urzędni­
ków tamtejszych.

P. M inister K a l l a y  odpowiada, 
iż zanim urządzone zostaną wyższe 
zakłady naukowe w Bośnii, w ypada

koniecznie podnieść tamże ogólny po­
ziom w ykształcenia; zaznacza dalej, 
iż budowa koleji daim atyńskich po­
siada dla Bośnii drugorzędne tylko 
znaczenie, i zapewnia, że od każdego 
nowo zamianować się mającego urzęd­
nika w ym aganą bywa znajomość ję­
zyka krajowego lub przynajmniej je­
dnego z języków słowiańskich. Języ­
kiem administracyjnym je s t  wprawdzie 
język niemiecki, jednakże władze po­
rozumiewają się z ludnością wiejską 
tak  pisemnie jak  ustnie w  języku k ra ­
jowym. P, Minister odpiera w  końcu 
zarzuty del. Klaica co do zbytniego 
obciążania podatkami krajów okupo­
wanych.

Referent D u m  b a  ośw iadcza , że 
bawiąc w Bośnii powziął przekonanie, 
iż rządy tamtejsze są  ludzkie i na 
w skróśjprzeję te  duchem austryaekim.

K r e d y t  o k u p a c y j n y  został 
przyjęty bez zmiany, również pozycya 
pokrycia i cła.

N a s t ę p n e  p o s i e d z e n i e  od­
będzie się w  poniedziałek. Na porząd­
ku dziennym pos taw iono : nadzwy­
czajny budżet wojskowy i zamknięcia 
rachunkowe.

Peszt, 27 listopada. D e l e g a -  
c y a  w ę g i e r s k a  przyjęła wczoraj 
bez rozpraw budżet m arynark i, przy­
ję ła  do wiadomości zamknięcie ra ­
chunkowe i udzieliła absolutoryum.

Peszt, 27 listopada K o m i ­
s j a  b u d ż e t o w a  D e l e g a c y i  a u ­
s t r y a c k i e j  przyję ła  bez zmiany 
wszystkie ty tu ły  nadzwyczajnego bu­
dżetu wojskowego, oraz naieżące do 
niego kredyty dodatkowe i żądanie 
rozciągnięcia kredytów  dodatkowych 
z r. 1885 na  r. 1886.

P r e s z b u r g ,  27 listopada. (Tel. 
pryw.) Tutejsza wielka fabryka dyna­
mitu stoi od wczoraj w płomieniach. 
Pożar zlokalizowano. Zapasy u ra to ­
wane. Nikt nie u trac ił  życia.

Berlin, 27 listopada. Parlam ent 
w ybrał to samo p r e z y d y u m ,  które 
urzędowało w  przeszłej sesyi.

ęśotia, 27 listopada. (Telegram 
B iura  Wolffa). G e n e r a l n y  k o n s u l  
n i e m i e c k i  zawiadomił rząd bu łga r­
ski, iż o trzym ał polecenie rozciągnię­
cia opieki nad poddanymi rossyjskimi 
w Bułgaryi.

Petersburg, 27 listopada. (Tel. 
pryw.) W tutejszych decydujących sfe­
rach panuje ' niechęć przeciw zw oła­
niu kongresu. K andydaturę ks. Min­
grelii popierają tu taj bardzo silnie, 
natrafiać ma ona jednak  na  znaczne 
trudności u innych m ocarstw . Spo­
dziewają się przybycia tu taj ks. Dun- 
dukowa, celem złożenia spraw ozdania
0 s tan ie  rzeczy w  Morwie.

Odessa, 27 listopada. (Tel.pryw .) 
G e n .  K a n i b a r s  m a przybyć tu  dzi­
siaj.

Konstantynopol, 27 listopada. 
G enerał K a u l b a r s  b y ł  n a  p o s ł u ­
c h a n i u  u  s u ł t a n a ,  które trw ało  
trzy  kw adranse. Bezpośrednio po au- 
dyencyi uda ł się w podróż do Odessy. 
Sułtan udzielił gen. Kaulbarsowi wiel­
ką w stęgę orderu Medżidże.

Dubli u, 27 listopada. Na przed­
wczorajszej nadzwyczajnej radzie naj­
w yższych przedstawicieli władzy, u- 
chwalono podobno s u r o w e  z a r z ą ­
d z e n i a  przeciw  nadużyciom prasy
1 tym  wszystkim, którzy wzywają 
lub nak łan ia ją  dzierżawców do nie­
p łacenia  czynszów dzierżawnych.

Odpnwiednialny redaktor Adam Kre«bow1«<A»

Zwraca się uwagę P. T. czytelników 
na inserat Piotra M oszyńskiego, o nafcie 

; krajowej.

.JPooAifitg-i k o ie jo y sr»?
prsychodzą do Lwowa:

podług zegara lwowskiego, 
od ] października 1886.

Z K ra k o w a ; o godz. 5 min. 50 rano pociąg 
n jpieszny, . godz. 9 min. 27 wieczór 
oc;ag '"sokowy, o godz. 11 min, 3j> 
rzed nołudaiem pi ei.?g nurzany i o 

godz. 7 min. 6 wieczór pociąg lokalny.
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F r z f je c h K l i  dla L w o w a
dnia 27 listopada roku 1886.

H o te l  6 e o rg e ’a .
Pp. J. Rakowski z Hermanowie, dr. 

J. Mikulicz z Krakowa, "W. Czajkowski z 
Medwedowic.

H o te l  F r a n c u s k i .
Pp. B. Zaleski z Rossyi, H. T u m a n  

z Urzejowie, W. Kastory z Krakowa, ■

W iniarski z Cieszanowa, K. W iniarski z 
Rymanowa, M W iniarski z Przemyśla, E. 
Ehrenfeld z Wiednia, K. Zalewski z Rossyi.

H o te l  E u r o p e j s k i .
Pp. F. Reihard de R eiehardsperg z 

Łańcuta, J. Damaski z Wiednia, J. Dick z 
Rossyi, L. Zdanowicz z Słobody Rongurs- 
kiej, J. Ulaniecki z Wołostkowa.

Telegrafowany kurs wiedeńsKi
W iedeń , 26 listopada 1886, goćbma 1 

min, 40. Alp Tow, górn. 81*40 Węg. akeya 
kredyt, 805*—, Akeye aoglo-austr. 117 — , A- 
kcye. banku Union 225*— . Akoye kolei Karol* 
Ludwika i 97.—/A kcye kolei północnej 240 50 
Akcye kolei południowej 107 60. Akcye kolei 
Aliold 189 50, Akcye kolei Elżbiety 251 80 
Akcye koiei Lwowsko - Ozerniowieckiej 286 25 
Akcye koiei węg. północno-wschodnie] 178 50 
Wiedeńskie losy 124*75 Akcye kolei Rudolfa 
—*—, Akcye kolei Albrechta —-— , Węgier­
skie obligacyie państw, w złocie —*—, Galicyj­
skie oblisraeye iadeumizacyine 104 50 Losy re

gulacyi Cisy 125’— , Losy tureckie —*—, Wę­
gierska renta 104 80, Akcye. związkowego ban­
ku 112 80, Akcye banku obrotowego —*—, 
Akcye kolei państwowej —. —, Rubel papiero­
wy 1*19 35, Węgierskie losy 128 5 0 , Marka 
niemiecka — *— , kolej Karola Ludwika —.—, 
akcye tytoniowe — *— , Akcye Banku dla 
krajów koronnych 249’50. — Usposobienie
mocne

W iedeń. 26 listopada 1886, godzina 5 
minut 40 Akcye kredytowe 293 70 Auglo-
A u s t r .  , Unionbank —*—, Kolej Karola

1 Ludwika 197*50, Południowa —*—, Renta
papierowa 84a05 Galie, listy zastawne -------
Galicyjskie obligacje indemnizacyjne —•— 
Galicyjski bank rustykalny — *— . Losy z roku 
1888 — ’— Napoleondor 9*96*—, Rubel pa 
pierowy —*— , Usposobienie —.

Wiedeń, 27 listopada 1886 r. godzina 
10 min 40 Akcye kredytowe 293 10, Anglo - 
Austr. 116 75 Unionbank 224.— Kolej Karole 
Ludwika 197’— Południowa 108 25. Rcrm

papierowa —*— 5°j0 Galie hip, listy zastawni 
103 70 Galie oblig. iademn —*— do — -— 
4 Va °/° iiatY zastawne banku krajowego 97*25, 
4!/o °/9 pożyczka krajowa z 1883 roku 96 50, 

j Napoleondor 9.95*— Rubel papierowy —*—'— 
Usposobienie słabe

T elegram / zbożowe z dnia 26 listopada
1886, W i e d e ń : Pszenica za 3.00 kilo

! ' , j —#— do -*— zLj żyto —• — do — * — sl ,
! jęczmień — *— do — zł., kukurudza — — 
’ do — *—, zł., owies —•— , do —*—5 okowita 
per 10.000 litr proesnt 25*—  do 25 25 zł?,
• Szczeci n, :  Pszenioa — *—, r z e p i k ------

; spirytus—•— kukurudza —*—, Kolonia — ■— 
rzepak — *— do—■* — zł,, 100 kilogr. na wio­
snę B u d a p e s z t :  Pszenica (sierpisń-wrze■

| sień 8 84, do 8 86 z? B e r l i n :  Pszenic*, 
żółta (list -grudz.) 154 — do — — żyto —*—

| —* - B .  spirytus 36*80, rzepakowy olej —*•— 
P a r y ż :  mąka 51 kilogr. 51'60 olej fr.

1 rzeoakow y — • --- fr . spirytus — —- fr

&*anlk Iwewsklel Izby handlowej I przemysłowej.
Lwów dnia 26 listopada 1886.

1 .  A b c y e  za sztukę.
Kol. g. KaT. Lud. po 200 zł. m. k. 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. era. 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.

L i s t .  zrttit. za 100 zł. 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a.

„ „ 5 pr. w. a.
1, m 5 pr. w. a. wy­

losowane z 10 pr. premią . . 
Banku kraj. 4*/i pr. w, a. lor,. 511. 
Tow. kredyt, galic. 5 prc. w. a. 

s „ „ 4  prc. w. a
* n n 5pr. los. w 37 1. 

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. log 41 % L 
4V, prc. „ „ 52 
4 prc. „ „ 56 

Uaty dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 
6 prc.) 3 pr. w. a. w likwidacyi 

Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 
5 pr.) 2’/i pr. w. a. w likwidacyi

3 .  L i s t y  d l a i n e  za 100 zł.
Ogóln. roL kred. Zakład dla Gai. 

i Laków. 6 pr. los. w 15 lat.
4 .  O f o lig i  za 100 zł.

Indomniz. galic. 5 prc. m. k. 
Obligi komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I emisyi . . 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 

włośoiańsk. (daw. 6 pr.) 3 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr, z r. 1883po 41/, pr. wa. 
5 .  L fflsy  miasta Krakowa . . 

» - Stanisławowa
« .  n s n e t y  

Dukat holenderski . .
Dukat cesarski . . . . . . .
Napoleondor . . . . . . .
Półimperyał . . . . . . .
Bubel rossyjski srebrny

11* marek niero?0c^«h>Wy . '.

płacą żądają
walutą, austr.

zh
190
235
282
215

L00

103
97

100
96

100
93

2 o

75
80

40
50

75

199 o 
238 50 
287 -
320 —

101 75 
100 80

104 40
98 5(6 

101 —

97 — 
101 -  
94 25
99 75

50 ~

46 -

104 20 105 20 

100 -  101 —

104 - -  108 -
96 25 97 50
17 50 19 50
29 32

5 82 
5 86 
9 90 

10 23 
1 54 
1 18 

61 45

5 92 
5 96 

10 -  

10 33 
1 64 

1 20 
62 25

Kurs giełdy wtedeńBkiej.
z dnia 23 listopada 1386 

1 . H t a s ;  p sA k tW A . płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot, 

maj-listop ad , ' 84.05 84.20
luty-sierpicń . . . .  , . 84.05 84.20

Jednolity dług państwa w srebrze. 
etyezeń-Iipiee' . . . ' . • . 84.75 8-.95
kwieeień-paździarnik........................... 84.80 85.—

z roku 1854 po 250 zł. sn. k. 4 pr. 131.75 182 25
„ „ 1860 po 500 zł. w. a. 5 pr. 138.90 139 40
" .  1860 po 100 złr. 5 prc. 189.75 140*25

.  1864 po 100 złr. . 173 -  172*50
s 1864 po 50 złr. . . . 171.— 17150

Renty Cum. po 42 lir. austr. . , . 57 —
Listy zastaw, domen, państw, po 120 

złr. 5 prc. . . . .  157 50 158.50
Renta papierowa 5 prc. z r. 1881 . . i 01.90 101.45
Austr. renta zł, wolna od podat. 4pre 114 60 114*80

£1. O bltgaey®  indemn. 6 pro. (za 1.00 zł. m. k.)
Czech . . .  . 109.— —
Bukowiny . . .  . 104.50 —.—
Galieyi . . . 104.50 105.—
Niższej Austr;?’- . 109,— 110.—
Siedmiogrodu . 104.60 105 20
Węgier . 104.70 105.30

8 . A  te e  y  e

Bank Anglo-auet 200 zł. emit. zł. 120 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . .
Niższo-austr. tow. eskouit. po 500 zł.
Gai. banku hip. po 300 z ł......................
Gal. bank. d. han. i prz. a 200zł. wpł. 40pr 
Gal. zakł. kred. z-iemsk, a 200 zł. , .
Bank dla krajów koronnych a 200 zł.

wpł, 50 pr.......................................
Banku austro-węgiarsk. a 600 zł. . .
Kol. Albrechta & 200 zł. w srebrze ,
Aust. Tow.żeglugi par. dnn. po 50021. nr 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m.
Koi. Freszow-Tarn. (w. a.) a 200 zł. .
Północna kolej po 1000 zł, «>, k. . .
Koi. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. .V/.(.-■* -v wy*

117.25 117.75 
292.20 292.60 
543.— 547.-—

1 o  1-7;
m.

}

251.40 251.80 
883*-- 8 8 3 .-

-392."— 384 — 
342.75 243.25

2393 2397
197-i0 197 60 
236 -  936 50

plaęą
Tow. koi. żel. państw, po 200 zł, m. k 25C' 4 !| 250.90 
Połud. koi. państw, po 200 zł. w. a. 104,25 104.75 
T. kol. węg gal, a 200 zł. w srebrze P 6  50 177.—

4. Lfisty Kas&awaiffl losowano.
Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . — -------
Powsz. austr. zak. kr, ziem 4‘/s pr. w

słocie w 50 1..........................................  100.50 101
„ r » premiowe po 3 pre. 101.— 101,50 

®aL zak. kr ziem Krak. los w 181.6 pr. 99.50 100.
„ „ w 30 i. 7 pr. —. -  103.—

o  »  n  t) W  3 6  1 . 5 '  c  p - o  ****
Gai, Tow. kred. w a. po 4 pre. 96.40 —

s „ H po 6 pre. 100.30 100 50
» „ „ po 5 prc w
37 latach zwrotne . . 100.30 100.50

Banku krajów. 41/apr. wa. los w -51l/a 1. 97.25 9775
Obligi komunalne Banku, krajowego 

5 proc. w. a. 1 emisyi 100.25 100.75
Gal. banku hip. po 6 prc. , 10i .— 101.25
Gal. Zakł. kred. włość, po 
Banku ausfcro-węgiersk. po
Węg. Tow. ziem. ako. po *>ę 

„ Zakł. kr. zisms. po 5

6 prc. 
5 pre.

prc.
prc.

100.20 100.40 

101.50 10l!75

5 . O M I g a c y b  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kol. Albreehta a 300 zł. 5 pr. w. a, 101.50 102.— 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. exi 

a 300 zł. 5 pre. w src-fcrze . 101.— 102.—
Kot. pól. po 100 zł, cc. k. , 99.30 100,—

„ po 100 zł. w. a . . .  116.70 117 -  
Kel. gal. JKar Lud. emisya z r. 1881. 

po 4‘/» pre, . . . . . . . . .  100.70 101.
aito. dtto. (Jarosław-Sokai) . . 99 70 100.— 

Kol. Lwow.-Ozor.-Jasw. ID., emis, » 800
83 .—
92.75

83.50
93.25

.101.30 101-60

ssł 4 pre. w srs-brze z- r. 1884 
s r. 1884 
?, r. 1868
i, i ,  1871 

Węg. gai- kol. a §00 fŁ  5 p-„ w

a,. L e a y ,
Inst. kr. dla han i pr. po 100 zł. w. a. 178 25 178 75 
Ołarego po 40 zł. m. i .  . . .  , . 4S 25 44 -
Tow. legt. nar. n» Dunaju po 100 *ł. jn. ki 117.— 116 —
\ r « r l ; , r l 7 . P ą  r . f  * 0  ł ł  w- i

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 
Pożyczka miasta Lubla«y po 20 zł. . 
Pożyczka miasta Budy do 40 zł. w. a
Palnego po 40 zł. m. k............................
Ozerwon. krzyża austr. Tow. po 10 zł.

.  s węgiersk. „ po 5 zł, 
Fundaeya szpitala Areyks, Br iolfa 

ao 10 zł. w. a. . . . . .
Salma po 40 zł. m. k. . .
St. Genois po 40 zł. m. k. . . : , 
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 ar. wa ) 
Poż. Tryestu po 100 zł. a>. ,V 

„ R po 50 zł. W.
Waldstcma po 20 st. ?a, k. 
Windisehgratza no 20 zł. ■„ i:

7» WekAlf- •
Augsburg na 100 zł. w. p.
Berlin za 100 mstrk w v, u.
Frankfurt za 100 mark w. w,
Hamburg za 100 m sr‘. •
Londyn za 10 g. *zt 
Farri, Uh) fr

18.25
20.25 
4 6 . -  
41.75 
14 70 
9.60

tądej ą 
58:5 
30,75 
47 — 
4 - 5  
14 99 
9 90

19.— 19 50
57*50 -------
57.— 1 1 50 
30 -

137 50 138 25
W. - 70.--
8 ■’ 50 S3 50 
-  - 46 - -

sk-S-frSss.
ijtukat cesarski mes 

E pełnej rragi 
Korona . .. . 
20-ffankówka . . 
Eossyjski imperyał 
Talar związkowy . 
Srebs*o . . .

Z Iwawsklaj Izby bandiewal i pr/.cmvstew4.‘j,
Telegrafowany kurs wiedeński

126 05 1S6 0
49 75 — 49 8 5. -

5.93.— 5.95 -
5.91.— 3.93 -

94)5.— 9 96 —
.10.28 f 0 3 0 . -

dnia 26 listopada 1886. sfr ."
Jednolity (?!>!« państwa w banknotach 34 05

9 „ s w srabraa. 84 80
Konta w zlocie , . . . 114 50
5 pre. austr. renta marcowa 101 20
Akcye bąnku wiedeńskiego . . 588 _

» „ kredytowe#* 293 60
Londyn . . .  . . 13 05

Napoleondor . . .
Dukąt cesarski .®en. . , ,

9 93
5 937 ?V‘- vrł,-*rst» ■ 6 0

wyższym tft.-miBiti do Frezydynm k. sądu 
obwodowego w Rzeszowie.

Rzeszów, 28 listopada 1886.Konkursa.
L. 1808 (8497 1—8)

C. k. Rada szkolna okręgowa w Pil 
znie ogłasza niniejszem konkurs celem sta­
łego obsadzenia następujących posad nau 
czycielskich:

1) w Sędziszowie przy szkole trzykla­
sowej z płacą 450 zł. i młodszego nauczy­
ciela z płacą 270 zł.

2) w Brzostku przy czteroklasowej 
szkole z płacą 300 zł.

3j w Siedliskach przy jednoklasowej 
szkole z płacą 300 zł. — do płacy tej wli­
czony jest dochód z gruntu w kwocie 14 zł.

4) w Małej przy jednoklasowej szkole 
z płacą 300 zł.

5) w Grudnej dolnej przy jednoklaso­
wej szkole z płacą 300 zł.

6) w Ociece przy jednoklasowej szkole 
z płacą 300 zł. — do płacy tej wliczony 
jest dochód z gruntu w kwocie 4 zł.

7) w Bobrowie przy szkole filialnej 
z płacą 250 zł.

Przy szkołach 3, 4, 5, 6, 7 wolne po­
mieszkanie.

Prawo prezentow ania przysłużą ad 1 
i 3 Radzie szkolnej miejscowej wraz z o- 
bszarem dworskim ad 2, 4, 5, 6 , 7 Radzie 
szkolnej miejscowej.

Podania zaopatrzone w dokumenta 
służbowe wnieśó należy za pośrednictwem 
swych Władz przełożonych najpóźniej do 1 
lutego 1887 do c. k. Rady szkolnej okrę 
gowej.

Pilzno, 23 listopada 1886.

L. 2912 (8503 1— 3)
Celem obsadzenia opróżnionej posady 

sądziego powiatowego przy sądzie powiato­
wym w Przeworsku lub przy innym sądzie 
powiatowym opróżnić się mogącej, rozpisuje 
się konkurs do dnia 13 grudnia 1886.

Ubiegający się o tę posadę mają wnieśó 
należycie udokumentowane podania w po­

L. 32481 (84 0 1 - 3 )
Konkurs na posadę poeztmistrza przy 

c. k. urzędzie pocztowym w Mszanie dolnej 
powiatu Limanowskiego za kontraktem słu ż­
bowym i kaucyą w kwocie 300 złr. 
z płacą roczną . . . 3 0 0  zł.
ryczałtu  kancelaryjnego . . 120 „
dodatku na ekspedytora . . 200 „
i ryczałtu . . . 500 „
za codziennej jazdy do pociągów kolei że­
laznej tamże.

Podania należy wnieśó najpóźniej do 
22 grudnia w c, k. D yrekcji poczt i te le ­
grafów we Lwowie.

Lwów, 2.2 listopada 1886.

Upadłości. Licytacye.

L. 624 (8514 1— 3)
Niniejszem ogłasza się konkurs na 

następujące posady nauczycielskie w gimna- 
zyaeh, a mianowicie:

1) na jedną posadę nauczyciela w c. k. 
gimnazyum Samborskie do nauki filologji 
klasycznej w cułem gimnazyum;

2) na jedną posadę nauczyciela w c. k 
gimnazyum Przemyskiein do nauki języka 
ruskiego jako przedmiotu głównego w po­
łączeniu z filologią klasyczną na uiższe g i­
mnazyum.

Do posad tyeh przywiązana ję.st płaca 
etatowa z dodatkami w myśl ustaw 9 kwie­
tn ia 1870 i 15 kwietnia 1873.

Kandydaci ubiągający się o te posady 
winni wnieśó podania zaopatrzone w po­
trzebne dokumenta za pośrednictwem wła- 
ś*iwej Dyrekeyi do Prezydyum c. k. Rady 
szkol. kraj. najpóźuiej do 31 grudnia 1886.

Z c. k. Rady szkolnej krajowej.
Lwów, 13 listopada 1886.

L. 34173 (852C 1— 3)
Zawiadamiam wierzycieli masy roz­

biorowej Jon&sna Erlicha, iż na wniosek 
tegoż do rozprawy i powzięcia uchwały 
wierzycieli względem proponowanej ugody, 
celem zniesienia konkursu do majątku te­
goż otworzonego — ewentualnie zaś, gdyby 
ugoda do skutku nie przyszła, celem do­
datkowej likwidacyi zgłoszonej po term inie 
likwidacyjnym przez Alojzego Kunschke 
wierzytelności 280 zł. 45 et w. a. — wy­
znaczyłem term in na dzień 9 grudnia 1886 
godzinę 11 przed południen w sali rozpraw 
c. k. sądu krajowego.

Lwów, 22 listopada 1886.
C. k. Radca sądu krajowego jako komiserz 

konkursowy.

L. 6176. (8494 2 -  3)
C. k. Sąd powiatowy w Strzyżowie 

zawiadamia, że dnia 18 stycznia, 22 lutego 
1 22 m arca 1887 każdym razem o godzinie 
10 przed południem egzekucyjna sprzedaż 
realności pod Nk. 72 w Zaborowuu położo­
nej deklarowanych spadkobierców ś. p. Woj­
ciecha Moskwy w łasnej, a wykazem hipo- 
tecznym^ 1. 212 objętej na zaspokojenie 
pretensyi Katarzyny Śiutowej w kwocie 
266 złr. zpn. przedsięwziętą i przy trzecim 
term inie także niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną zostanie.

Cena wywołania 2787 złr.
Wady urn 273 złr, 70 ct.
Resztę warunków licytacyjnych w re- 

gistraturze przejrzeć można.
Strzyżów, 30 października 1886.

L. 80 (8501 1 - 3 )
Komisarz konkursowy w postępowaniu 

konkursowem do majątku Józefa M arguliesa 
podaje dc wiadomości, że przedłożony pro­
jekt rozdziału majątku konkursowego, wie­
rzyciele w biarze komisarza konknrsowego 
lub u zarządcy masy adw. dr. Eliasza Gold- 
ham m era przejrzeć i odpisać mogą.

Do wniesienia zarzutów przeciw pro­
jektowi rozdziało, naznaczony został term in 
do dnia 5 grudnia 1886, zaś do rozprawy 
na wnieść się mające zarzuty i do stano­
wczego ustalenia rozdziału, term in na dzień 
17 grudnia 1886 o godzinie 10 przed po­
łudniem  w c. k. sądzie obwodowym w T ar­
nowie w biurze komisarza konkursowego.

Na ten term in wierzyciele konkursowi 
zarazem i w celu powzięcia uchwały wzglę­
dem wysokości honoraryum zarządcy masy.

Tarnów, 15 listopada 1886.

H 6107  ̂ (8360 2— 3)
fi-k cnpatrk ck3ek6l(1hhch omjioro póah- 

HHMO KptAHTOKOTO 3aK(AfHA npOTHK*k AkO- 
k8 MdUkKOKk O 9 paT*h flOTKIIHKOKHyTi no 
18 3Ap 89 np. noroAASH)f’k 3 k hojkhmkc1- 
boh kkotii 250 3ap. óakS/M ca R*k tS t ih -  
mÓM*k c8A*k KctrĄa o 1" r©AHH*k pan© s*k 
AHAJfTi 23 1’pilĄHA i 886 H 28 c kHHA 1887 
ncBummt ickiin luuu($hk©ron, a a h a  25 aio- 
T©r© 1887 TaK©JK*k n©HHJKinf TOH?K’k n*feNN, 
npn/wScoKa aHi(HTai(VA n©a©Bnu*k ptaakn©- 
CTH llÓAJk U. 157 Bk /\acK©Bi(Aph. flu©Ba 
d\aifkK©BJw BfA^A KHKa38 m n . 519 Baacn©H.

L^kna BHKAUMNa bhn©cht*k 500 3ap. a 
BaAit©M*k 50 3ap

PdlUTa Bap8HK©K*k AHL(HTani'HHH\"k H 
BHTArk TaK. /MO/KHa nfptrAAHsSTH B*k t 8t .  
ptrHCTpaTi:p*k.

K8paT©p©<W’k H£B t  A©MHpv B*kpllT£a*kK'k 
m noTfunujck ©\*CTaH©Ba6H© KoHCTanT©r© 
^'kA^ncK©!*^ 3*k K8A3JHOBa.

Kt»A3AH©B*k, aha  26 BtptcHA 1886.



H. 595^. u u (8359 2— 3)
BTy CnpaB‘[; fK3fKi>lVlHH0H OKipOrO p©Ak- 

HHMO Kpf AHTOKOrO 3aK£A«HA npOTHKTs, <I>fAk- 
korh HopAAk o 14 paT"k noKHHKCiKH^ no 
15 Sap. I 2 Kp. noKoAAMHJfTi 3'k nOKHMKOBOH 
KKOTH 200 3 ap 3'k np. OAk^A£ CA KTi t 8 -  
T fń ujów k  cSA‘b? KCfrAa o 10 roAHHdi paNO 
KTi AH<ftX’k ^  rp^AHA 1886 h 21 cltHHA 
18v7 noRHKuu n rknH hiauSnkokoh, a a h a  18 
AWTOrO 1187 TAKOJKTł nONHHililf TOHJfTk n ij -  
HH UiapbNKOKOH llpIliUfciCOBAA AHI^HTAięiA 
pfaakHOCTH noATv 61 B’k (WorHAkHHHH, 
KfAAA BkiKasS rnn . m. 7 4 s , (pfAkKA Kopa-
AA BAACHOH.

H'klta BHKAHMHA KHHOCHTTk 400  3Ap. A
Raaikuwk 40 3ap.

PflUTA Bap8HKÓB'k AHpHTaiOH H BH- 
Ta I^K TAKSAApHHH MOJKHA flfpfrAANłSTH Bis.
t 8t (hiuoh perHCTpaTSpHk.

KSpaTOpO/HTi HfB,b A 0/WH^ 'K B ^ p H T fA ^ K T i 
HnOTfM HHJfk OlfCTAHOBAtH© K© H CTAH T© rO  
B^AAACKOr© 3 ^  K8A3AH0BA

JJ. K. C8AT» nOB^TOBHH.
KSABAHOETi , Aha  ^6 BfpfCHA 1686,

PflUTA BApSHKOBk A HH H TAH IH H h Y T i  H 
K H TA YTv TA K . AtOJKHA llf pf rAAH8TH KTv T8T. 
per8cTpaTtSp'k.

KSpaTOpO/Wk NfB’kAOAłHXTł K’kpHTf- 
Â RTk run. OyCTAHOKAfH© H©HCTAHT©rO Bł" 
A<»KCK©r© 3’k BSA3ANOBA.

Ij(. K. c8A'k nOR̂ iTOEHH.
K8A3AHOB'k, An a  26 BfpfCHA 1886.

H. 5957. (8r61 2 — 8)
fi-k cnpAB-fcfKSfKSujHHOH ©Kipor© pOAk- 

HHU© KptAHTOBOrO 3aB£A£HTA lip©THK'k 
£WaKCHA\ORH KoY^TTv o l 2 p .  nOJKHMKOBH\"k 
no 22 3 Ap. 71 Kp. H pflUTH KanHTAAS 1 *2 
3ap. 96 Kp. nOrOAAHHlCTi CTv IIOJKHMKOKOH 
KROTH 300  3Ap. 6aK»A* C A  Kii TfcSTfHllJOAfK 
c ^ a ^  BctrAA o 10 roAHHdi paHO bt>. ahaK-k  
17 rp»AHA 1886 h 21 c^m ha 1887 iiokhjk-
UJf lędiHH UIAU.8HKOBOH, A A h a  AlOTOTO 
1887 noNiUKiuf lyfcHH iuauShkoeoh iipii,u8- 
COKA AHI^HTAięi A pfAAkHOCTH n^A^ 3. 220  
Kii AaCKOBUA)f'k B£AAA BHKA38 Hn. M- 546  
AAakchma Hor#TA baachoh.

I^-kna BHKAHMHA BHHOCHTk 600 3Ap. A
KAAIIOMTu 6 °  3Ap.

PfLUTA BApSHKORk AHltHT4U,i‘HHHY'k H 
RHTa YTi TAK. M0>KH4 ntptrAAHSTH K’k t 8t . 
PfrHcrpaTSp^.

K8pATOpO/MTk HtB^AOMHYTi IffcpHTf- 
A-kKTs. rnnOTtHHH^Ti ©yCTAHOKAfHO Kohctah- 
Toro B^A^ECKOM© 3'k K8A3aH0BA. 

KSABAHOBTł, 26 BfpfCHA 1886.

M. 16842.  ̂(8452 2 — 3)
U k . c«a'k noB^TOBkin rop. AMfr. 

CCKpiA I I  BO ilkBOBij pOCflHCiSe B'k lędtAH 
3ACnOK06HA KBOTH 1 ! 6 3A. A. B. Ck npn. 
HA pdtMTi OKipOrO pOAkHHMO KptAHTOBOrO 
3aB£A£Hl'A A^a rAAHMHHkl H BSKORHHkl AH- 
HHTApilO ptAAkHOCTH BHKA30MTv HnOT. M 
9 rpOMAAkl KATACTp. 3K0HCKA OBHATOH ĄO 
Oh8^P'|A TSprAAA HAA£JKAL|IOH, HA A£Hk 20  
c*kMHA 1887 o roAHH^ 0 pano btv caah 
pocnpABTi 3AnujHoro c8a^

LtHiHa BkJKAHSHA 1085 3A 
BaA’n«A'ri‘ 50  3A . 43 Kp. a . b.
Ha T(pa\HHkl TO/MTi ptAAkHOCTk TAA 

HpOAAHOlO K»A£ 3A lAKSHHB̂ Ak I^HS H 
HHCU1EGaH/KIhIH OtfCAOBIA H Bm’ArTv TAKSaap- 
HklH HfpfC/MOTpHTH (HOJKHA BTK T8c8A- P£”

| rncrpATypij.
AbOETi, 16 JKOBTH A 1886.

ewaHgielickiej w Z aleszcżykaeh  pod n astę-  
puj^cemi warunkami:

1) L iejtacya  ta odbędzie się  w dwóch  
term inach , t. j. dnia 31 grudnia 1886 i 
d nia 31 stycznia  1887 o g o d zin ie  9 rano, 
na których tylko za lub w yźei ceny s z a ­
cunkowej sprzedaną być m oże.

2) Cena szacunkow a w ynosi 2855 zł. 
50  ct a. w,

3) W adyum 285 z ł. 55 ct a. w.
4) Gdyby rzeczona realn ość na tych  

term inach w podany sposób sprzedaną być 
n ie  m ogła, przeto celem  u łożen ia  u łatw ia­
jących  waruaków licytacyjnych , w yznacza  
s ię  term in  na dzień 10 lu tego  1887 o go­
dzin ie 10 rano.

5) Kuratorem n iew iadom ych  w ierzy-  
cit-li ustanaw ia s ię  adwokata dr. Schrenzla

, w Zaleszczykach.
6) Akta oszacow ania, w ykaz  

czny i b liższe  warunki licytacyjne  
rz -ć  m ożna w tus. reg istratu rze.

C. k. sąd pow iatow y.
Z aleszczyk i, 8 lipca 1886 .

L. 3979. (8418  3 - 3 )
W tutejszym  Sądzie odbędzie się  o go­

dzinie 10 rano w dniach 30 grudnia 1886  
i 31 stycznia  1887 r powyżej ceny szacu n ­
kowej, zaś dnia 7 m arca 1887 r. n aw et po­
niżej takowej, iicytacya  realności 1. 8 w e­
d ług  wykazu h ipoteczn ego  8 k sięg i grunto­
wej dla gm iny W ola stróżka Jan a  Ma­
ślanki w łasnej, na rzecz- G alicyjsk iego za­
kładu kredytow ego ziem skiego w Krukowie 
pto 6 rat po 17 złr. 50  ct.

Cena w yw ołania  900  złr.
W adyum  90 złr.
R esztę warunków, akt oszacow ania  i 

w yciąg tabularny w olno przejrzeć w tutej- 
szosądowej registraturze.

C. k Sąd powiatow y  
W ojnicz, 9 sierpnia 1886.

h ipote-
przej-

L - 2965  (8102  3 — 3)
C. k. sąd pow iatow y z Z abłotow ie  

ogłasza  w  spraw ie c. k. uprzyw, zakładu  
kred w łość, we L w ow ie p rzeciw  Onufremu  
Fedarukow i pto 24 rat po 6 złr. zpr*. przy­
m usow ą licy tacyę rea ln ości d łużnika w Z a-  
b łotow ie powiatu S n ia ty n  pod 1. 1 cia ła  
tabularnego n ie stanow iącej na 200  złr  
oszacow anej, na dn iach  31 styczn ia  28 lu ­
tego i 30 m arca 1887, w sądzie o godz  
10 przedpoł. odbyć s ię  m ającą, a to na 
pierw szych dwóch term inach  za  cenę sz a ­
cunkową, na trzecim  także niżej ceny.

A kt opisania, oszacow ania i b liższe  
warunki w registraturze tus. do p rzejrzen ia  

W adyum  20 złr.
Zabłotów, 4 m aja 1886.

L. 5360  (8472  2 - 3 )
W tut. sądzie odbędzie s ię  o god zin ie  

10 rano dnia 19 stycznia  1887 poniżej c e ­
ny szacunkowej pod uław iającem i w arunka­
m i Iicytacya realności lk. 8 subr. 71 w e­
d łu g  wykazu h ipotecznego 241 gm iny Ja- 
nówka objętej W asyla U ch ryaów  w łasn ej  
na rzecz Zakładu kredyt, w łość , w  likw ida- 
cy i w e Lw ow ie pto 140 złr. 64 ct. z pn.

Cena w yw ołania 350 złr. wadyum  
20 złr.

R esztę warunków i w yciąg  tabularny  
wolno przejrzeć w tus. reg istratu rze.

C. k sąd pow iatow y  
Rozniatów, 7 listopada 1886.

L 4069. (8419 3— 3)
W tutejszym  Sądzie odbędzie się  o g o ­

dzin ie 10 rano w dniach 20  grudnia 1886  
i 21 lutego 1887 powyżej ceny szacunko­
wej, zaś dnia 28 marca 1887 n aw et poni­
żej takowej, Iicytacya realności 1. 56 w e­
dług wyk. hip. 56 k sięg i gruntowej dla 
gm iny W esołów , Zofii z Sikorów M igdało­
wej w łasn ej, na rzecz ga licyjsk iego  Z a k ła ­
du kredytow ego ziem skiego w Krakowie pto  
6 rat po 20 złr. i jednej raty 40 ctn.

Cena w yw ołania 1100 złr.
W adyum  110 złr. w, a.
R esztę warunków, akt oszacow ania i 

w yciąg tabularny, wolno przejrzeć w  tut. 
sąd registraturze.

W ojnicz, 19 sierpnia 1886.

H. 6 :0 6 . 18362 2 - 3 )
B i l  CnpAB’k fK3fK8ui-HH0H OEipCTO pOAk- 

HHMO KptAHTOBOrO 3 a B£A£H A  npOTHBTi TpHH- 
KOBH 3aCTAKHC(US O 12 pATTi nOJKHHKOBHJp* 
no 15 3A. 12 Kp. H PIUITH KAnHTAAS 25 3A- 
63 Kp. noroAAHH^Ti c"k hotchmkoboh k b oth  
200 3 a . o a b » a £ c a  e t , t S t .  ctSAds BctrAA 
o 10 t o a h n ^  pAHO Kii a h a X 'k  2 3 rpbAHA 
1886 h 28 ck iH A  1887 iiobukluc i i, "kun u ja -  
fiSHKOBOH, A AHA 25 AlOTOrO 1887 , TAKOJK’k 
noHHJKuif lęiiHH, iipiuwScoEA ah h h tah Y a pt- 
AAkHOCTH nOATi 286 Eli AaCKÓKU,AYTi Bf- 
ArtA EHKA38 HH. 417  TpHHkKA 3ACTABH0r0 
BAACHOH.

[^'kHA BHKAHMHA BklHOCHTk 400  3A. A
BAAilOMTi 40  3A.

PflUTA KApSllKORTy AHHHTAU,iHHHXli H 
BHTArii TAK8aAPHHH MOJKHA nfp.TAAH8TH 
Rli T8T. ptrHCTpATSp-Ł.

KSpATOpOAATi HfBrkA®/V' Ĥ rfc‘ KdipHTf- 
AdlBTi rimOTIHHHJCk OYC^^HOBAfHO KctHCTAH- 
Toro B'kAdKCK«,r<) K,K B8A3AH0RA.

U . K. cSA'!' nOBdiTOBHH.
K8A3dHOB1i, AHA 26 BfpfCHA 1886.

L. 6834  (8 4 5 0  2 - 8 )
C. k. Sąd pow iatow y w W ieliczce za ­

wiadamia, że w  celu zaspokojenia w ie r z y ­
teln ości kasy sierocej w  W ieliczce w k w o­
cie 258  złr. 47 ct. w dniu 22 grudnia 1886 

, w sądzie o god zin ie 9 rano, realność pod 
1. 60  i połow a realności pod 1. 59 w Klaś- 
aie obie razem lub osobno przez publiczną  
licytacyę sprzedane będą.

Cena w yw ołan ia  w ynosi 2074  złr.
8 8 7 ł ct

Zakład 207 złr. 48  ct.
W yciąg h ipoteczny, akt szacunkow y i 

resztę warunków licy tacy i przeglądnąć w ol­
no w registratu rze sądu.

O tem  zaw iadam ia sąd interesow anych  
tych , którym by rezolueya licytacyjna d o rę­
czoną być nie m ogła, lub którzyby po dniu  
30 listopada 1885 do hypoteki w esz li do 
rąk kuratora Franciszka Bittmara, w W ie­
liczce.

C. k. sąd powiatow y.
W ieliczka, 30  października 1886.

Ł. 8209 (8473  2— 3)
Celem w ydobycia w ierzyteln ośc i F er­

dynanda P etryń sk iego  39 złr. 40  e t. wa. z 
pn rozpisuje się  przym usową sprzedaż prze­
targow ą posiadłości w łośaiańsk iej objętej 
w ykazu h ip . 1. 342 składającej s ię  z parcel 
gruntow ych 1. 4107 4108, w Potyliczu  p o ­
w iec ie  R awskim  położonych d łu żn iczk i M a­
ryi Kleban w łasn ych  w  dniach 14 grudnia , 
1886, dnia 10 styczn ia  1886, każdym  ra- i 
zem  o god zin ie  3 po południu n a  2 p ie r - ! 
w szych  term inach tylko za lub ftyżej ceny  
szacunkow ej na 3im  zaś n ie niżej sum ie  
w ierzyteln ośc i za h ipotekow anych a gdyby i 
sprzedaż pod tem i warunkam i do skutku ! 
nie p rzyszła  ustanaw ia się  term in do z ło - 1 
żen ią  ułatw iających  warunków na d zień  7 
lu tego 1887 o god zin ie 5 po południu.

Cena szacunkow a 70 złr.
W adyum  7 złr. dla w ierzycieli n ie ­

znanych ustanow iony i n ieobec. zostaje ku- . 
ratorem  p W ład ysław  Górka z Rawy.

R esztę  warunków i w yciąg  tabularny  
m ożna przejrzeć w reg istra tu rze.

C. k. sąd pow iatow y i
R aw a ruska, 30 w rześnia 1886.

L. 3981. (8449  3— 3)
W tutejszym  Sądzie odbędzie się o go­

dzin ie 10 rano w dniach 20 grudnia 1886  
i 7 lutego 1887 powyżej ceny  szacunkowej, 
zaś dnia  28 marca 1887 naw et poniżej ta ­
kow ej, h cy tacya  realności 1. 53 , w ed ług  
wyk. hip. 53  księg i gruntow ej dla gm iny  
P aleśn ica , K unegundy z Czekajów Salowej 
w łasnej, na rzecz G alicyjskiego Zakładu  
kredytow ego Z iem skiego  w K rakow ie pto 
7 rat po 7 złr. 50  cnt. i kwoty 1 złr. 21 
cnt. w. a.

Cena w yw ołan ia  400  złr.
W adyum  40 złr. a. w.
R esztę warunków, akt oszacow ania i 

w yciąg tabularny, w olno przejrzeć w  tut. 
sąd registraturze.

C. k. Sąd powiatow y.
W ojnicz, 9 sierp n ia  1886.

H. 5959.  ̂ (8 3 6 3  2 — 3 )
E 'B  CnpaR 'k fK3fK8U,iHH0H o s ip o r o  pO A k- 

HHHO K O fA H TO B O rO  S a E f A f H A  npO TH B T* 1L\- 
KAOKH HaAAHHH O 1 8 p A T 'k  nO>KHMKOBHY'K HO 
15 3 A . 12 Kp. H ©AHOH p A T H  HA 12 3 A . 43 
Kp. n O r O A A H H ^ k  3 'k  nOKHHKOBOH K K O TH  
200 3 A . O A K S A f C A  Kik TS TfH U lÓ A A Tł. C » A 'k
B C frA A  O 10 r© A H H 'k  paho Bi). a haXtv 17 
r p ^ A H A  18*6, 2 l  ir k u H A  1887 noBHżKiuf i^k'

L. 5418. (8416  2 — 3)
W  tutejszym  c k. Sądzie powiatow ym  

odbędzie s ię  na prośbę Teodora U ryckiego  
celem zaspokojenia w ierzyteln ośc i 200 złr. 
a. w. zpn. publiczua sprzedaż realności 
lk. 40 w S tyn aw ie w yżnej położonej, c ia ła  
tabularnego n ie stanow iącej spadkobierców  
S en ia  U ryckiego t j. Maryi Kusztyk, Paw ła  
P o łd n y  i N ykoły U ryckieh  w łasn ej, w trzech

’ « —■ t  * i  n n r t  !r _ j______

h h  u ia i; 2 h k o b o h , A A H A  
TAKOJKTk nOHHHCUJf Ifk H H , A H UH TA lęA  pfAAk
h o c th  nOA'k H 24 k k  PojWAHÓKn^k KfA''A 
bhk rnn. 1 5 6  IIakaa fiAiWHoro baachoh.

U,'kHA BHKAHMHA BHHOCHTk 4 0 0  3Ap.,

KAAHOAlli 40  3A .
P f lU T A  KApSHKOKTi AHięHTAHHHH HY’k H 

K H T A P k  TA G  MO>KHA n tp frA A H S TH  K'k T 3 T .  

PfrHCTpATSpdl.
R S p A T O O O M T y  H fK 'k A C u W H Y 'B  K ’ k p H T f  

A ^ K T i  r H n O T fM H H X ’ k  O y C T A H O B A fH O  KoHCTAH" 
T oro  BdiAABCKoro a ii  BiiABAHOBdw. 

B 8 A 3 A H Ó K ’ k ,  2 6  B fp f C H A  1 8 8 6 .

oo/ noBH?kujt n "  i ■ “ u : ■ v j • ioqo osIX . b t s m  1887 term inach t. j . 23 grudnia 1886, 2o stycz->o AIV I VI V j . , a ,  , 100n Taoiim n nn.

H. 6021 . (8364 2— 3)
Blv e n p A B t  fK 3fK S iO hH O H  OKIJJOrO pÓ A k- 

HHMO K p f A H T - 3 a K fA £ H A  n p O T H R 'k  T A U k -  
KH 3 "k Ą 0 CAKÓB'k H o p A A k , O 15 p A T T i  
•10IKHMKOBH\’k nO 15 3 A . 12 Kp. H AK'fc pA- 
T-fe no 12 3 A . 43 Kp. n o r O A A M H Y 'k  3  k  n o - 
JKHMKOKOH K K O TH  400 3 A  Ó A B 8 A £ C A  R1v
t 8 t .  cSa^j KctrAd o ^  rOAHHdi paho, K ii  
A H A ^ i i  23 r p » A H A  1886 h 28 trkM H A 1887  
nOBHHUUf lędiHIl lUAięSHKOROH, A A H A  25 A W  
T O r o  1887 TA K O JK Ti H0HH3vliJf TOH>K’k IJftH H , 

npH M ScO K A AHU,HTAIl,i A  pf AA kH O C TH  H O A ^  

M c f ' T  Kni P O A IA H O B II,^  B fA A A  BHK- TH Il. M. 
" 5 9  T A U k K H  H o p A A k  BAACHOH.

ly k H A  BHKAHMHA B H H O C H Tk  800 3 A . A 
BAAllO/UMi 80 3 a .

nia i 24 lutego 1887 każdym razem o 
dżinie 10 przed południem pod następują- 
eemi warunkami :

Ceuę wywołania st»nowi kwota 468 
złr. a. w.

Zakład 46 złr. 80 ct. a. w.
Na pierwszych dwóch term inach rea l­

ność ta tylko za lub wyżej ceny szacunko­
wej, na trzecim term inie także i niżej ceny 
szacunkowej najwięcej ofiarującemu sprze­
daną zostanie.

Resztę warunków, protokół zastawni­
czego opisania i oszacowania przejrzeć mo­
żna w registraturze sądowej.

C. k. sąd powiatowy.
Skole, 20 września 1886.

L. 5060 . (8476  2 - 3 )
C. k. sąd pow iatow y w Z aleszczykach  

zaw iadam ia, że celem  zaspokojenia w ierzy­
te ln ości w kw ocie 1600  zł. aw. zp n ., od­
będzie s ię  w tut. sądzie publiczna sprzedaż 
realn ości pod lk. 122, w Z aleszczykach  po­
łożon ej, w edle Dom. Tom. VI. pag* 22 
w 1 haer., dłużników  Srula H erscha, 2ga  
im ion W eukarta i Jojny W enkarta w łasnej, 
tus. protokółem  oszacow ania z dnia 29 sty­
cznia 1879 1. 933 bliżej opisanej i na 2855  
zł. 50  ct. aw., na rzecz wyznaniowej gm iny

L. 11081 . (8475 2 - 3 )
D nia 21 styczn ia  i dnia 25 lutego  

1887 o god zin ie  10 rano odbędzie się  w tu­
tejszym  sąd zie Iicytacya  realności pod 1. 
226/239 w T yśm ien icy  położonej w edle  
dom . II. p. 263 n. 3 haer., Sam uela W e- ! 
ckera w łasnej, na zaspokojenie w ierzytel- j 
n olści B enjam ina A ntlera w kwocie 93 
z ł  zpn. i

Cena w yw ołan ia  50  zł.
W adyum  5 zł.
N a powyższych term inach realność 

pom ieniona tyiko powyżej lub za cenę wy­
w ołan ia  sprzedaną zostan ie.

R esztę  warunków, w yciąg tabularny i 
akt oszacow ania przegiądnąć można w tu-
sądowej registraturze.

D la  n ieznan ych  w ierzycieli h ip o te ­
cznych ustanaw ia się  kuratorem p. Teofila  
W itosław sk iego  z Tyśm ienicy. 

j W razie n ieudałej sprzedaży na po • 
w yższych  term inach, w yznacza się  do prze­
słu ch an ia  w ierzycieli hipot. term in na 25  
lu tego (8 8 7  o godzin ie 3 popołudniu.

C. k sąd powiatowy.
T yśm ien ica , 10 paźaziernika 1886.

L. 3980 . 7^  (8417 3— 3)
W  tutejszym  Sądzie odbędzie s ię  o 

god zin ie 10 rano w dniach 20 grudnia 1886  
i 81 stycznia  1887 powyżej cen y  szacu nk o­
w ej, zaś dnia 7 marca 1887 n aw et poniżej |
takowej, Iicytacya realności 1. 24  w ed łu g  j
wyk. hip. 24 k sięg i gruntow ej dla gm in y  
W ola stróżka, Jana Z ychow sk iego w łasnej, 
na rzecz G alicyjskiego Zakładu kredytowe­
go ziem skiego w  K rakowie pto 5 rat po
18 złr. i jednej raty 15 złr.

Cena w yw ołania 1100 złr.
\ Wadyum 110 z łr . a. w .

R esztę warunków, akt oszacow ania i 
w yciąg tabularny, wolno przejrzeć w  tut. 
sąd. registraturze.

C. k. Sąd powiatow y.
W ojn icz, 9 sierpnia  1886.

L. 6542. (8469 3— 3)
C. k. sąd pow iatow y K ęcki odbędzie  

egzekucyjną sprzedaż Tom asza O lszow skiego  
połow y realności pod nk 142 i 3/* cloń n ale­
żącej części realności wyk. h ip. 281 w B u ­
low icach  objętej, oraz M aryi N aglikow ej 
połow y realności wyk. hip. 1, w N ow ejw si 
objętej, na pokrycie pretensyi Jana K opciń­
sk iego  163 zł. 50  ct. zpn., w sądzie na  
trzecim  term in ie w dniu 23 grudnia 1886  
o god zin ie  10 rano, na którym  realności 
te także poniżej ceny sprzedane zostaną.

Cena w ; w ołania 689 zł. 3 ct. i 189  
zł. 1 ct.

Wadyum 69 zł. i 30 zł.
Kuratorem dla n iew iadom ych  ustano- 

nowiono adw. dra Chrzanowskiego w Kętach.
Kęty, 30 października 1886.

L 8630  (8470 3 - 3 )
C. k. sąd pow iatow y zaw iadam ia, iż 

celem  zaspokojenia p reten sy i B artłom ieja  
R ypla w kw ocie 28 zł. zpn., odbędzie się  
w tutejszym  sądzie egzekucyjna sprzedaż  
przez publiczną licy ta cy ę  połowy realności 
pod 1. 637 , w N ow ym targu położonej, Ja- 
kóba D om ina w łasn ej, cia ła  tabularnego  
u iestan ow iącej, w dniach 10 sty czn ia  i 7 
lu tego  1887 r., każdjm  razem  o godzin ie  
10 rauo.

Gdyby połow a tej realności na pow yż­
szych  term in ach  za eenę szacunkow ą sp rze­
daną n ie  zosta ła , w yznacza się  do u łożenia  
lżejszych  w arunków  licytacyjnych  term in  
na d z ień  8  lu tego  1887 o godz. 10 rano.

Cena w yw ołania 250 zł.
W adyum  25 z ł.
Akt zajęcia i oszacow ania, tud zież re ­

sztę warunków licytacyjnych  przeglądnąć  
m ożna w  ts. registraturze.

Now ytarg, 25 października 1883.

L. 6508  (8466  3— 3)
W  tut. sądzie odbędzie s ię  w dniu 10  

sty czn ia  1887 o god zin ie  10 rano naw et 
niżej ceny  szacunkowej relicytacya c ia ­
ła  h ip . lw h. 420  i *]s część  cia ła  hip. Iw. 
428  gm iny katastr. Andrychów Jana i 
F ran ciszk i K ołodziejczyków  w łasn ych  na 
rzecz Israrla  Laufera pto złr. z pn.

Cena w yw ołan ia  201 złr. 50 ct. 
W adyum  21 złr.
R esztę warunków, akt oszacow ania i 

w yciąg  tabularny wolno przejrzeć w tus. 
reg istratu rze.

C. k. sąd powiatow y  
Andrychów, 27 w rześn ia  1886.

a w

k w o w s k *  N r . 872 Ł dnia 27 listopada 1886.



L. 39527 (8496 2 3)
Celem wydzierżawienia poboru podatku konsumcyjnego od mięsa i wyszynku wi­

na na czas od 1 stycznia 1887 do 31 grudnia 1839 z zastrzeżeniem  wypowiedzenia 
dzierżawy przed upływem ostatnich dwóch lat, lub, bez tego zastrzeżenia odbędzie 
się publiczna lieytacya według następującego przeglądu.
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2 do 5 po­

południu

3 Tłuste z 14 miej­
scowościami n 72 — łi n

4 Zabłotów z De- 
myczem. » » 105 — n

także poniżej ceny szacunkowej w ogóle za 
jakąkolwiekbądź cenę.

Wadyum 1218 złr
Bliższe warunki przejrzeć można w 

registraturze tutejszego sądu.
Dla wierzycieli którzyby po wydaniu 

wyciągu tabularnego tj. po dniu 15 marca 
1885 praw a zastawu uzyskali, lub którym- 
by uchwała względem rozpisania lieytacyi 
z jakiegokolwiekbądź powodu doręczoną być 
nie mogła ustanowiono uchwałą z dnia 17 
kwietnia 1886, 1. 3407 na ich koszt i nie- 
bezpieczgństwo kuratora ad actum w oso­
bie adw. dr. Horowitza, a adw. dr. Blaustei- 
na  tegoż zastępcą.

Tarnopol 6 listopada 1886.

Jako wadyum składa się lOprc. ceny wywołania. Oferty pisemne zaopatrzone we 
wadyum należy najdalej do dnia poprzedzającego ustną licytacyę do 2 godziny po po- 
ładniu do rąk naczelnika e. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu wnosić. Wykaz miejscowo­
ści należących do pojedynczych okręgów dzierżawnych znajduje się w c. k. ^powiatowej 
Dyrekcyi skarbu, jakoteż w kancelaryi dotyczącego c. k. nadzoru straży skarbowej, jjw 
której każdy mający chęć licytowania wglądnąć może, zaś bliższe warunki lieytacyi
mogą być w e. k, powiatowej Dyrekcyi skarbu przejrzane. f

C. k. powiatowa Dyrekeya skarbu t

Kołomyja, dnia 22 listopada 1886.

L. 39527 (8496 2—3 ) !
Celem wydzierżawienia prawa poboru podatku konsumcyjnego od wyrębu mięsa i 

rzezi bydła w okręgu dzierżawnym Horodenka, z 30 miejscowościami na czas od 1 s ty ­
cznia 1887 do 31 gruonia 1889 z zastrzeżeniem wypowiedzenia lub bez takowego od­
będzie się w dniu 9 grudnia 1886 od godziny 8 do 12 przeo południem w c. k. po­
wiatowej Dyrekcyi skarbu publiczna lieytacya.

Cena wywołania 7057 złr. wa.
Bliższe warunki są zawarte w ogłoszeniu pierwszej lieytacyi z dnia 5 września 

1886 1. 30239 pomieszczonej w nr. 218 „Gazety Lwowskiej".
C. k. powiatowa Dyrekeya skarbu

Kołomyja, dnia 22 listopada 1886.

L. 5284 (8459 3—3)
C- k. sąd powiatowy w Sądowej W i­

szni ogłasza, że n a  rzecz Zakładu kredyto­
wego włościańskiego w likwidacyi we Lwo­
wie celem wydobycia sumy 250 złr. wa. z 
pn. odbędzie się publiczna sprzedaż re a l­
ności pod Ik. 37 i 48 w Wojkowicach po ­
łożonej, ciała tabularnego niestanowiącej 
dłużnika Antoniego Czajki własnej w dwóch 
term inach a to dnia 15 grudnia 1886 i 19 
stycznia 1887 każdym razem o godz. 10 ra ­
no z tem, że na tych dwóch term inach re ­
alności te tylko za cenę wywołania lub wy­
żej takowej sprzedane będą.

Gdyby i na drugim term inie sprze 
daż do skutku nie przyszła celem ułożenia 
lżejszych warunków term in na dzień 19 
stycznia 1887 wyznaczony zostaje.

Cena wywołania je s t 1030 złr.
Wadyum wynosi 103 złr.
Bliższe warunki są do przejrzenia w 

tutejszosądowej registraturze.

Sądowa W isznia, 30 sierpnia 1886.

L. 18476 (8467 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Czortkowie 

rozpisuje ku zaspokojeniu pretensyi W yso­
kiego skarbu w kwocie 100 złr. wa. z pn. 
publiczną przymusową sprzedaż realnośc-i 
pod lk. 83 w Jagielniey położonej, ciała ta ­
bularnego nie stanowiącej, dłużnika Jośla 
Dolinera własnej i wyznacza w tym celu 
trzy term ina na dzień 10 lutego, 15 marca 
i 14 kwietnia 1887 zawsze o godzinie 10 
przed południem z tem, że realność rze ­
czona dopiero przy trzecim  term inie niżej 
ceny szacunkowej 1000 złr. jednakże nie 
niżej sumy, wszelkie prawem zastawu u- 
bezpieczone wierzytelności pokrywającej 
sprzedaną zostanie, gdyby i taka sprzedaż 
do skutku nie przyszła, wyznacza się do u- 
łożenia ułatwiających warunków term in na 
dzień 17 maja 1887 o godzinie 9 rano po- 
czem rzeczona realność za jakąbądź cenę 
sprzedaną zostunie.

Wadyum wynosi 100 złr.
Kuratoiem niewiadomych wierzycieli 

adwokat dr. Czaczkowski.
Protokóły zastawnego opisania i osza­

cowania tudzież bliższe warunki lieytacyi 
przejrzeć można w registraturze.

Czortków, 2 listopada 1886.

L. 53698 (8521 1— 3;
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogła­

sza, że w sali rozpraw tegoż sądu w celu 
zaspokojenia pretensyi firm S. Reicha et 
Comp. w kwocie 14055 z przyn. odbędzie 
się dnia 10 stycznia 1887, i dnia 10 lu te ­
go 1887 każdym razem  o godzinie 10 przed 
południem przymusowa lieytacya do Rosche 
H alber wedle pozycyi 1 i 2 karty  B. wy­
kazu hipot. 1. 729 należącej realności pod 
1. 794%  we Lwowie położonej, na których 
term inach realność ta  tylko wyżej ceny 
wywołania 44750 złr. lub przynajm niej za 
tę cenę sprzedaną zostan ie , że jako wady­
um kwota 4475 złr. złożoną być ma, akt 
oszacowania i warunki licytacyjne w reg i­
straturze sądowej przejrzeć lub opisać wol­
no, nareszcie że dla nieobecnych wierzycie­
li tudzież dla wszystkich tych, którymby 
po wydaniu wyciągu tabularnego to jest po 
dniu 6 lipca 1886, rzeczowe prawa na 
wspomnianej realności nabyli, lub którzyby 
uchwały sądowe niniejszej sprawy egzeku­
cyjnej dotyczące z jakiegobądź powodu do­
ręczone być nie mogły, adwokat Wiillers- 
dorf kuratorem a jego zastępcą adwokat 
dr. Feiles już ts. uchwałą z 9 lutego 1884 
1. 1741 mianowany został. Ew entualnie 
term in do ułożenia warunków ułatw iają­
cych wyznaczamy na dzień 11 lutego 1887 
o godzinie 10 przed południem w biórze 
9 tut. sądu krajowego.

Lwów. dnia 20 listopada 1886.

włościańskiego w likwidacyi pto 7 ra t po 
12 złr. 55 ct. i 97 złr. 16 ct. w. a. zpn. 

Cena wywołania 300 złr.
Wadyum 30 złr.
Reszta warunków w reg istraturze tu-

Kuratorem wierzycieli notaryusz Jan i­
szewski w Bolechowie.

C. Jr. Sąd powiatowy.
Bolechów, 30 września 1886.

L. 7717. (8442 3—3)
Celem ściągnienia wierzytelności T o ­

warzystwa zaliczkowego w Krzeszowicach 
w kwocie 69 zł. 80 ct., odbędzie się w są­
dzie tutejszym dozwolona t. s. rezolucyą 
z dnia 26 lipca 1885 1. 5314 egzekucyjna 
sprzedaż % części realności lwh. 156 i re ­
alności lwh. 241, w Krzeszowicach położo­
nych, F ranciszka Walochy własnych, na 
dniu 20 grudnia 1886, 24 stycznia i 7 
m arca 1887, każdym razem o godzinie 10 
rano, pod warunkami t. s. edyktem z dnia 
26 lipca 1885 do 1. 5314 ogłoszonemi.

C. k. sąd powiatowy.
Krzeszowice, 14 listopada 1886.

L. 16548 (8286 1 - 3 )
C. k. sęd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sumy 300 złr. wa. z pn. na rzecz Samuela 
Beigla po strąceniu zapłaconej już kwoty 
100 złr. wa- odbędzie się dnia 15 grudnia 
1886 o godz. 10 rano w biórze nr. 14 po­
nowna egzekucyjna sprzedaż połowy real­
ności pod nr. 468 w Tarnopolu położonej 
niestanowiącej ciała tabularnego dłużuiczki 
&ary Ley Feigenbaum  własnej.

Cena wywołania poniżej której powyż­
sza połowa realności sprzedaną będzie n a j­
więcej ofiarującemu wynosi kwotę 583 złr. 
97 ct. wa. a wadyum 29 złr. 20 ct. wa.

Bliższe warunki przejrzeć można w 
registraturze sądu.

Dla wierzycieli którzy po rozpisaniu 
tej lieytacyi uzyskają prawo zastawu na 
powyższej połowie realności, lub którymby 
niniejsza uchwała dozwalająca licytacyę 
niem ogła być doręczona z jakiegokolwiek 
powodu ustanowiono kuratora ad actum p. 
adw. d ra S ternklara a tegoż zastępcą p. 
adw. dra M autla.

Tarnopol, 30 września 1886.

L. 4044. (8509 1— 3)
Sąd powiatowy w Mszanie dolnej za 

wiadamia, że w dniach 4 stycznia i 1 lu 
tego 1887 o godzinie 10 rano, w budynku 
tut. Sądu egzekucyjnie sprzedaną będzie 
realność włościańska pod Nk. lit. c. w Glis 
nem położona, składająca s ię :

a) z całego ciała hipot. lwh. 52.
b) %  części ciała hip. Iwb. 3 i

I c) % części ciała hipotecznego lwh.
2 ks. gr. gm. kat. Grlisne objętych Szymo 
na Krupy własna na zaspokojenie należy 

1 tości Józefa Herza w kwocie 50 złr. zpn 
' Cena szacunkowa 210 złr. 75 ct

W adyum 22 złr.
W razie niesprzedania tej realności 

na powyższych term inach za cenę równają 
eą się sumie ubezpieczonych na niej dłu 
gów wyznacza się do ułożenia lżejszych 
warunków term in na dzień 2 lutego 1887 
o godzinie 10 przed południem.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
notaryusz w Mszanie dolnej p. Jan  Wy- 
socki.

Akt oszacowania i resztę warunków 
przejrzeć można w tut. sąd. reg istraturze

Mszana dolna, 22 października 1886

L. 7183. . (8491 2 - 3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o 10 go­

dzinie w dniach 29 listopada i 23 grudnia 
1886 powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 
28 stycznia 1887 także poniżej takowej 
lieytacya nietabularnej realności 1. 201 w 
Hoszowie Mendla Ehrm ana własnej na 
rzecz Lwowskiego Zakładu kredytowego

L. 13079 (8381 8 3)
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości że wcelu ściągnięcia 
sumy 552 złr. zpn. odbędzie się na rzecz 
ck. uprz. gal. akcyjnego banku hipoteczne­
go dnia 19 stycznia 1887, o 10 godzinie 
przed południem w zabudowaniu sądowem 
w biurze nr. 14 przymusowa sprzedaż re ­
alności pod 1. 122a spis 1922 w Tarnopolu 
położonej do Samuela Beigla i Estery 
Beigel należącej.

Cena wywołania wynosi 24863 złr. 
15 cnt. a realność ta sprzedaną zostanie

L 7764 (8462 3—3)
C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie ni- 

niejszem podaje do wiadomości, że celem 
zaspokojenia wierzytelności gal. Towarzy­
stwa kredytowego ziemskiego we Lwowie 
w kwocie 34366 złr. 21 ct. z 5prc. odset­
kami od 1 lipca 1877 i imieni przynależy- 
tośeiami, dozwoloną została przymusowa 
publiczna lieytacya dóbr Szklary z przyle- 
głościami Kolanówka i Helei.ów wykazem 
hip. 1. 224 objętych, a Kajetana Junoszy 
Załuskiego własnych.

Lieytacya oobędzie się w tutejszym 
sądzie w biurze nr. 30 w dniu 56 stycznia 
1887 o godz 10 rano.

Cenę wywołania stanowi suma 40000 
złr. wa. niżej której na tym term inie do­
bra te sprzedane być nie mogą. j

Wadyum wynosi 4000 złr. wa. w g o ­
tówce lub papierach wartościowych. .

Resztę warunków wolno przejrzeć w 
tutejszej registraturze jak  niemniej wyciąg 
tabularny

O rozpisaniu tej lieytacyi zawiadamia 
się obydwie strony i wierzycieli hipotecz­
nych z miejsca pobytu znanych, do w ła­
snych rąk zaś niewiadomego z miejsca po­
bytu wierzyciela hipotecznego Józefa Z łu  
skiego, tudzież tych wierzycieli, którymby 
niniejsza lub którakolwiek późniejsza uchwa­
ła  na czas albo wcale doręczoną być nie 
mogła, albo którzyby po dniu 15 sierpnia j 
1886 jako dzień wydania wyciągu hipote- • 
cznego prawo zastawu na sprzedać się ma­
jących dobrach nabyli, niniejszym edyktem 
i do rąk ustanowionego już kuratora, adw. 
d ra Alojzego Rybickiego z substytucyą adw. 
dra Fechtdegena w Rzeszowie

L. 13901 (8489 2 - 3 )
Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 

jodaje do publicznej wiadomości, że w spra­
wie egzekucyjnej Tauby Ryfki Glanz prze­
ciw nieobjętej masie Markusa Weissera tu ­
dzież ousli W eisser o 250 złr. a w. zpn. 
odbędzie się egzekucyjna publiczna lieyta­
cya części realności pod lk. 38%  w S tan i­
sławowie położonej, wykazami fiipot. 955 
'• 959 objętej dłużników własnej w dwóch 
erminach, a to dnia 17 stycznia i 14 lute­

go 1887 każdym razem o godzinie 10 rano 
w biurze IV tutejszego sądu obwodowego, 
przy których rzeczone części realności ty l­
ko za lub wyżej ceny szacunkowej sprze­
dane zostaną.

Cena wywołania je s t kwota 767 złr. 
6% ct. a. w

Wadyum wynosi 77 złr. a. w.
Reszta warunków, akt detaksacyi i 

wyciąg tabularny można przejrzeć w tus. 
registraturze.

O tem zawiadamia się niewiadomego 
z miejsca pobytu Majera Turtel i resztę 
niewiadomych wierzycieli do rąk ustano­
wionego kuratora dra Bardacha w S tan i­
sławowie i niniejszym edyktem.

Stanisławów, 23 październiku 1886.

Rzeszów, 4 listopada 1886.

L. 15279 (8465 3— 3)
W dniach 10 stycznia, 10 lutego i 10 

m arca 1887, każdym razem  o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w tutejszym 
sądzie przymusowa publiczna sprzedaż re ­
alności pod 1 kons. 115 w Kuiażu położo­
nej, wyk. hip. 151, 335, 340, 341, 356, i 
403, tejże gminy objętej, dłużników Iwana 
Fedyszyna wyk. hip. 151, Eliasza Turtiaka 
335, Jakim a Batiukiewieza 340, Semka 
Szuwera 341, Oryszki Macega 356, i An­
toniego Gołębiowskiego i P iotra M arusina 
403 własnej, z wszystkiemi do tej realno 
ści należącymi gruntam i i innymi przyna- 
leżnościami, na zaspokojenie zaległych za­
kładowi kredytowemu włościańskiemu w 
likwidacyi we Lwowie 18 rat pożyczkowych 
po 3 złr. i jednej raty 3 złr. 27 ct. wa. z 
przynależytościami.

Cena wywołania wynosi 450 złr. wa.
Wadyum 45 złr. wa.
Kuratorem  niewiadomych wierzycieli 

jes t adwokat dr. Mijakowski w Złoczowie.
Reszta warunków licytacyjnych jest 

do przejrzenia w tusądowej registraturze.

Z c. k. sądu pow. miej. aeleg.
Złoczów, dnia 25 października 1886.

L. 14802. (8498 2—3)
Dnia 10 grudnia 1886, o godzinie 10 

przed południem, odbędzie się w c. k. gal. 
Dyrekcyi dóbr państwowych we Lwowie 
(ul. Kopernika 1. 20) publiczna lieytacya za 
pomocą ofert pisemnych, celem sprzedaży 
drzewa klocowego świerkowego i jodłowego, 
wyrobionego w okręgu gospodarczym Ry- 
pianeckim i Kraśniańskim w przybliżeniu 
rocznie 8000 metrów kubicz. a do dnia l 
września 1889 r. dostawionego kosztem 
skarbu na skład przy tartaku parowym w 
Zawoju, z prawem porznięcia tego drzewa 
na tymże tartaku  według własnego upodo­
bania — i potrzeby za uiszczeniem ozna­
czonego w §. 13 prot kółu licytacyjnego
wynagrodzenia.

Główni jsze warunki lieytacyi są na­
stępujące.

Oferty wnosić można tylko do 10 go­
dziny przed p łudniem dnia 10 grudnia 
1886 do prezydyum wspomnianej Dyrekcyi, 
takowe muszą być ostemplowane, należycie 
opięezętowane i zaopatrzone napisem: „o-
ferta na kupno drzewa klocowego w okręgu 
gospodarczym Rypianeckim i Kraśuiańskim."

Każdej ofercie dołączone ma być po- 
r ę c n e  w kwocie 3000 zł. w gotówce lub 
w austryackich papierach wartościowych, 
obliczyć się mających według kursu g ieł­
dowego.

Ofiarowana za 1 metr. kub. drzewa 
cena kupm  wyrażoną być musi liczbami i 
słowami, i nie może być zależna od za­
strzeżeń, niezgodnych lub nie licujących 
z warunkami licytacyjnemi.

W końcu musi być każda oferta przez 
oferenta własnoręcznie podpisaną oznaczać 
jego miejsce zamieszkania, i zawierać wy­
raźne oświadczenie, ze mu warunki licyta- 
cyi dokładnie są znane, i że się takowym 
podaje, bezwarunkowo.

Oferty, w rzeczony sposób należycie 
nie wystawione, jakoteż oferty nie zawieraj­
ące przepisanego poręcznego, ale tylko powo­
łanie się na złożoną z innego powodu kwo­
tę, nie będą uwzględnione.

Resztę warunków przejrzeć można 
podczas godzin urzędowych w c. k. Dyrek­
cyi dóbr państwowych we Lwowie, jakoteż 
w c. k. Zarządzie dóbr państwowych wRy- 
piance i w Kraśnie.
C. k. galic. Dyrekeya dóbr państwowych,

Lwów, dnia 24 listopada 1886.



L. 5021 (8507 1— 3)
Diiia 30 listopada 1886, 11 stycznia 

9 lutego 1887, każdym razem o 10 godz. 
rano, odbędzie się w sędzię tutejszym w 
sprawie egzekucyjnej Ebera Graubarta prze­
ciw Oziaszowi Weitzner pto 150 złr. z *pn. 
egzekucyjna publiczna sprzedaż realności 
pod lk. 226 w Bolechowie ruskim położo­
nej ciała tabularnego niestanowiącej z tern 
że realność ta przy tych terminach poni­
żej ceny szacunkowej w kwocie 285 złr. 
sprzedaną nie zostanie i na wypadek gdy­
by ta realność na tych terminach za tę ce­
nę sprzedaną nie została trzeci termin do 
ułożenia ułatwiających warunków służyć ma 
a na który wierzycieli pod rygorem §. 148 
u. s. się wzywa poczem 4ty termin wyzna­
czony zostanie.

Wadyum wynosi 28 złr. 50 ct.
Resztę warunków, akt zastawniczego 

opisania i oszacowania można w tutejszo 
sądowej registraturze przejrzeć.

Dla wierzycieli hipotecznych niezna­
nych i tych którymby uchwały niniejszej 
sprawy dotyczące z jakiegobądź powodu do­
ręczone być nie irogły, ustanowiony został 
kuratorem c. k. notaryusz w Bolechowie 
Władysław Janiszewski.

C. k. sąd powiatowy 
Bolechów, 7 października 1886.

Igo stycznia 1887 posada powiatowe­
go Konduktora drogowego z płacę, ro­
czną. 600 złr. i ryczałtem na utrzy­
manie konia w kwocie 300 złr.

Kandydaci winni w łasnoręcznie 
napisane podania, przebieg życia w  
w sobie mieszczące i zaopatrzone w  
metrykę chrztu i dowody znajomości 
obydwóch języków krajowych, jakoteż 
uzdolnienia do budowy dróg i mostów  
ewentualnie odbytej w tym względzie 
praktyki, wnieśó do W ydziału powia­
towego w  Kamionce strumiłowej naj­
dalej do 20 grudnia b. r. 8500 1 - 2

Kamionka str., 25 listopada 1886.

B u  1 i o 11
z dziczyzny i drobiu kilo 4 złr., zapakowanie bezpłatne, 
pocztę opłaea odbiorca, najmniej ’/< kila za 1 złr. 
wysyła F e l l c y a  Seidler, właścicielka domów i 

Restauracyi w Krynicy. 8404 2 - 3

Doniesienia prywatne.

€. k. nprzyw.
galicyjski akcyjny

k u p u je  i  sp rzeda je  
Wszystkie papiery war­

tościowe i monety 
po k u r s i e  d z i e n n y m .

Zlecenia z prowineyi wykonuje się od­
wrotna poczta bez crowizyi 

  y y   (7045 13 ?)

500 dukatów
wypłacę temu, kto po użyciu

K0THEG0 WODY NA ZĘBY
1 flaszka po 35 ct., destanie kiedykolwiek zno­

wu bolu zębów lub nieprzyjemnego odoru z ust.

| Kotbego „ZaMchóne4*
wyśmienity i sasybko skutkujący śro­
dek do czyszczenia zębów, pudełko po 30 
ct.; dobre i miękkie szczoteczki do zębów
7538 6—0 do 30 i 50 ct. poleca

Jan Jerzy Kothe
emerytowany dostawca nadworny w M bdling koło 

W iednia, Villa Kothe.
We Lwowie prawdziwa do nabycia u p. apt. 

P. MIKOLA3CHA, ulica Kopernika, i we wszystkich 
aptekach, handlach korzennych i perfum, galan­
teryjnych i  materyałów itp. w Galicy! i Bukowinie.

Jubiler i Złotnik

W "  W  ch oro bach  sek retnych
pcci, również w niedokrewnośei, bladaezee w patolo­
gicznym^ nadmiarze lub braku regularności w ogóle j 
w słabościach płciowych u pań i panien udziela za­
ręczając absolutną tajemnicę skutecznej rady i pew- { 
tej pomocy lekarskiej, od kilkunastu lat ordynujący ■

Specyalista w chorobach tajemnych
i płciowych 8112 3 6 - 0

przy ulicy Krakowskiej 1. 15 I piętro we Lwowie, j 
przyjmuje tylko od 12 do 1 w południe a od j
do */g7 wieczorem. Na listowne zgłojzenia pod adre- ! 
sem: M. Bielak ul- Wałowa we Lwowie, odpowiada ' 

odwrotną pocztą i wyseła lekarstwa. j

Lw ów , Plao M aryaoki H otel Eurpejski,
poleca znaczny zapas biżuteryi własnego wyrobu i 
srebra stołowego. Pierścionki zaręczynowe, obrączki 
i szpilki ślubne i wszelkie zamówienia wykonuje we 

własnej pracowni w jak najkrótszym czasie.

Chustki jedwabne na szyje
od  70  centów

poleca w największym wyborze 
MAGAZYN

F. KNAUERA i SYNA
pod Złotym Lwem

we Lwowie.

H A J f D B Ł

O l
pod nazw isk iem

Podagra, Reumatyzm 
Piasek to Urynie

N IE MOGĄ B Y Ć  W Y L E C Z O N E  BEZ UŻYCIA
L IT H IN Y

w e L W O W I E  sp r z e d a w a n ą

K A W Ę
w najlepszej jakości 1 kl. po 

1 zł. 50 ct.
48/4kl. tej kawy wysyłam  fr a n k o  

na każdą stacyę pocztowa za 
zł. 7-50 ct.

(1876 7 6 -5 )

L. 553. (8527)

Obwieszczenie.
W myśl §. 30 Ust. o Repr. pow. 

podaje się do powszechnej wiadomo­
ści że budżet administracyi tut. Rady 
pow. na r. 1887, ułożony, zostaje z 
dniem dzisiejszym do wolnego przej­
rzenia przez 14 dni w  kancelaryi 
Wydziału powiatowego wyłożonym.

P rezes: j
W ł. Siemiginowski mp.

Zaleszczyki d. 28 października 1886.

Konkurs*
Przy Wydziale Rady powiatowej 

Kamioneckiej jest do obsadzenia z dniem

Sdl produktu chemicznego zwanego 
LITHINĄ w ziarnkach musujących 
w  wodzie, przygotowana przez P. Ch- 
Le P e rd rie l  w  Paryżu, zażyta w  małej 
dozie usuwa natychmiast złogi żwiro­
we w moczu czyli urinian, który 
właśnie jest prostą przyczyną wyżej 
wymienionych słabości. Leczenie Solą 
Lithiny przyjmowanej w  dozach wska­
zanych w  prospektach, zastępuje 
w  tych słabościach z pomyślniejszym 
i zupełnym skutkiem użycie wód 
mineralnych.

W e L w ow ie, w  aptekach P P :  
Mikolascha i W ewióbskiegO; 
w  K rakow ie, P P  : W iszn iew ­
skiego , R edyka , Tbauczyń- 

skiego i S iedleckiego.

8 78 6 - 2 0
J . P s e r k o fe r a  

pigułk i krew  prze­
czyszczające,

od długich lat wielokrotnie doświadczony 
i przez wielu lekarzy publiczności zaleca­
ny środek domowy przeciw wszelakim  
skutkom złego trawienia, zatwardzenia itd.

pudełko z 15 pigułkami 21 C D t. 
rulon z 6 pudełkami l złr. 5 ent.

Za uprzedniem nadesłaniem pieniędzy kosztu­
ją  w raz z nadesłaniem optatnem:

I rulon pigułek . . . .  złr. 125
§ rulony  .............................złr. 2 30
"  » .............................z łr. 3.40
£  >> i , .............................z łr . 4  40
5 rulon w „ . . . . złr. 5.20

10 .»  .............................złr: 9.20
M n iej n iż  r u lo n  n ie  w y s y ła  s ię

J- Pserhofera  a p t k a  „  zum  gldenen 
Reichsapfel 

we Wiedniu, I ., Singerstrasse 15.
Wszystkie krajowe i zagraniczne spe- 

^ cyalności w zapasie.
J  We Lwowie do nabycia u Z. Ruckera 
1 i P. Mikolascha apt.

W głównym moim składzie ul. Sykstuskiej I. 47
i w 14tu sklepach, znajdujących się we wszystkich dzielnicach miasta,

trzymam tylko najlepsze gatunki

Nafty wyłącznie Galicyjskiej

1

nieeksploduj ącej
i sprzedaję kupującym większą ilość na raz po zniżonych cenach, a mianowicie: przy odbiorze

począwszy od 5 litr. 
litr podwójnej rafinowanej, bezwonnej salonowej Nr. 0 po 23. et.

białej „ 1 „ 21 ,
- B „ jasno żółtawej „ II „ 19 „

. ”, . ,, . najpiękniejszej kryształowej „ 00 „ 25 „
Mimo wielkiej siIj świetlnej jest moja kryształowa nafta niezapalną, przeto najlepiej nada­

je się do lamp Ditmarowskich o knotach okrągłych, które to lampy, żeby bez odoru i jasnym pło­
mieniem palió się mogły, koniecznie najlepszej wysoko stopniowej nafty potrzebują.
D C  Kupującym hurtownie beczkami około 170 litrów na raz opuszczam od powyższych cen je­
szcze znaczny rabat.

Naftę, zamówioną z głównego mego składu za pośrednictwem moich 14 we wszystkich dziel­
nicach miasta znajdujących się filjalnych sklepów lub za pośrednictwem niżej wymienionych firm 
handlowych, wysyłam  moim własnym wozem, nic nie licząc dostawy. — Naczynie do przecho­
wania nafty odpowiednie wypożyczam za kaucją. ’ 7451

Piotr Miączyński,

W ni

właściciel rafineryi nafty we Lwowie.
Zamówienia przyjmują: 

pp. Bałłaban, handel towarów kolonialnych 
„ Dzikowski, handel broni, Karola Ludwika 1. 1.
„ Langner, handel kolonialnych towarów, Rynek 9,
„ Lewicki, handel szkła i porcelany, Trybunalska -5,
„ Sadłowski i Markiewicz, handel towarów kolonialnych,
„ Spożywcze Towarzystwo.
„ Torhowla ruska w Domu Narodnym.
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Pracownia i Skład 
&OTOWYCH SUKIEI IĘZKICH
Pawła Piątkowskiego

we Lwowie, plac Halicki i. 13.
Dziękując za dotychczasowe względy Szanownej P. T. Publicz­

ności, polecam i nadal moją pracownię, zaopatrzoną w najnowsze i naj­
modniejsze towary Jesienne i zimowe po umiarkowanych cenach.
Zaopatrzyłem mianowicie mój magazyn w gotowe i tanie suknie męzkie, 
tak, że można nabyó cały garnitur własnej roboty za 13 

—------- złr. 50 Ct. i wyżej. [5170 3 4 -? ]
Marynarki w cenie 8 złr. Pantalony męzkie 3 zł. 50 ct. Kamizelki 2 zł. 50 ct.
Wykonywam oraz wszelkie zamówienia w miejscu i na prowincyę akuratnie i po umiarkowanych eenaoh.

Ogłoszenie licytacyi.
Oddział  z a s t a w n i c z y

galicyjskiego n\\KV kredytowego
ulica Jagiellońska 1. 3 (dom własny),

podaje do powszechnej wiadomości, iż zapadłe z dniem ostat­
niego września 1886 r. zastawy dnia 2 i 3 grudnia 1886 roku 
w godzinach od 9 do 3 przez publiczną licytację (w myśl 
§. 59 statutów Banku) najwięcej dającemu za gotówkę 
sprzedane zostaną.

U w a ga . W dniu licytacyi nie będą przyjmowane ani orolongaty ani wykupna.

Lwów, dnia 2 listopada 1886 «-«>

H K Ł t D  K A W Y
A r t u r a  K o ś c i c k i e g o

pod godłem

B ó§lera  
woda do zębów i ust
jest bezsprzecznie najlepszym środkiem od bolu zę­
bów i służy także równocześnie do utrzymania zębów 
w czystości. Ta od wielu lat sprawdzona i sławna 
woda do ust uchyla jednocześnie każdy nieprzyjemny 

odor w ustach. — Flaszka 35 ct.
B , Tiicliler aptekarz,

(W Róslera synowiec, następca) 
we Wiednia, I., Regiernngsgasse, 4.

Prawdziwa do nabycia we Lwowie w apt. Zy- 
gmun. Ruckera, w Kutach w apt. A. Zagaj ewskiego; 
w Warężu w apt. w Kołomyi u Stenzla apt. w Tarno­
polu u H. Katanego, apt., w Sokalu Eug Wysoezań- 
gki, w Wareżu B. Krzywnbłocki, apt. [4532 56—?

£
O
Bs

LU
£

CM
CM

O-ts|
Ctf*L.
O

x ;
O

WE L W O W I E ,  Chorążczyzna 1. 22, 
poleca dobrą i wydatną kawę,

sprowadzoną wprost od 
producentów z  Am eryk i 

pduduiowej
Kosztuje we Lwowie:
1  k l i e  z ł. 1 .6 0 .

Na prowineyi :
4*/. hSSc> » ł .  8 .3 0 .

f r a n c o .  (3595 63—?) 
„Niemam wcale tych gatunków kawy, które 

inni pod nazwą mojego godła ogłaszają."

D l a r 7 P f i n  Patentowaue Skrzynki budowlane Ri- 
w i a b £ C l j U  chtera mają takie powodzenie? Dla- 
" czego dzieci oddają im pierwszeństwo
przed wszystkimi innemi zabawkami? Objaśnienie 
tego można znaleść w licznych uznaniaeh pisemnych, 
nadesłanych od wielu znakomitych pedagogów. Pisma 
te nadrukowano w nowym ilustrowanym oenniku na 
rok 1886. Powinienby każdy, zanim zrobi wybór po­
darków świątecznych przeczytać ten cennik, zamawią- 
jąc go czemprędzej u

F . A D . B ic lite r a  &  C ie.
we Wiedniu, I. Nibelungeng, Rudolfstadt, Olten 
Rotterdam, Londyn, E. C. 1 Railway-Plaee, Fen- 

ehurch Street.



I

DESINFEKTOR
Flaszec/iM zawierające mieszaninę, 7, której po odetkaniu wywiązuje sic gaz silnie odraża­
jący i niszczący zarodki chorób zakaźnych, osobliwie takich, które się dostają przez organa

oddechowe do ustroju ludzkiego.
Jest to więc g rodek  p ro filak tyczn y  zapobiegający zakażeniu się dy fte ry ą , 

szk a r la ty n ą , o spą , ty fusem  i  t. p. przez pojedyncze częste wdyebiwanie, czyli 
wciągania przez" usta i nos powyż wymienionego gazu, osobliwie dla dzieci do _ lat 14iu; 
eh ront t a k ie  p rzed  k a ta rem , a przy nabytym już katarze znaczne ulgi przynosi 
i  przebieg skraca.

Środek ten całkiem nieszkodliwy i nader tani znajduje się na składzie

w Aptece pod gwiazdą
PIOTRA MIKOLASCHA

we Lwowie
i we wszystkich znaczniejszych aptekach Państwa Austryaekiego, een a  3,0 centów, 

dwie flaszeczki (mniej się nie wysyła) z opakowaniem 75 centów  w . a ,
Tamże Ocet do  destn fek cy i powietrza w pomieszkaniu i O le jk i  lo tne  

w różnych  ga tu n k ach  sosen  do nadania atmosferze zapachu JUnSU sz p ilk o ­
w ego , korzystnie i łagodząco n a  p łu c a  działającego, także po jedyu cze  p rz y ­
rz ą d y  do ro z p y la n ia  tych olejków. 7734

I
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(j) Auf Allerhochsen Befehl Sei- 1 ^  ner k. k. und Apost. Majestat (J)
Reich ausgestattete von der k. k. Lotto-Gefa ls-Direction garantirte

XXIV. S t a a t s - L o t t e r i e
fur Civil-Wohltatigkeitszwecke der diesseitigen Reichslialfte, 

10.128 Gewinnste im Gesammtbetrage von 201 000 Gulden

O und zwar:
1 Haupttreffer mit 60.000 fl., 1 Haupttreffer mit 15-000 fl.. 1 Haupttreffer

O mit 5-000 fl. einheitliche Notenrente, a
mit 80 Vor- und Nachtreffern. daun 5 Trefferu zu 1 0 0 0  fi und 4 0  Treff rn zn 2 0 0  fl. und 5 0  I J  

Treffern zu 1 0 0  fl. einheitliehe Notenrenta, endlieh 1 0 ,0 0 0  Serieng* winuste & 10  fl. bar. TT
Die i£lehung eriokt nnwiderrnflich ani 10 Decc-mcer 18S6

w  L in  Los kostet 2 fl* o. W. “TW? ▼
Die naheren Bestimmungen enthalt der Spielplan, weleher mit den Losen bei der Abtheilung 
fiir Staats-Lotterien, Stadt. Riemergasse 7, 2. Stock, im Jacoberhofe, sow e bei den zahlreiehen 

Absatzorganen unentgeltlieh zu bekommen ist.
Die t ose werden portofreS zngesendet. = - — - 

Wien, September 1886.
Von der k. k. Lotto-Gefalls-Direction,

7927 4 —6 Abtheilung der Staatslotterie.

ż € H M > € K H H > O O O e O ł > £ > 0 <

TSa sezon zimowy

M a g a z y n  i p r a c o w n i a

J F m J T T I E M
pod bobrem

Bronisława i Stanisława Wrońskich
w e L w o w ie  n l. T e a t r a ln a  1. 5 dom  k ap itu ln y  o k o ło  k o śc io ła  k a ted ra ln ego ,
poleeają wszelkie gatunki fouer inęzkich  i d am sk ich  podfug najświeższych fasonów tak 
miastowe Jak też podróżne p ła szc ze  jsst-rachauowe pokryte rozmaitemi futrami w wielkim wy­
borze, k a fta n ik i, ro tondy , k u rtk i do  go sp o d a rstw a  i p o lo w an ia , k u r tk i d la  
P a n ó w  u rzęd n ik ó w  k o le jo w ych , k o łn ie rz :, i z a rę k a w k i d am sk ie  fasonu naj­
nowszego w najrozmaitszych gatunkach, czapeczk i d am sk ie  w jak najrozmaitszych fasonach, 
najmodniejsze c z a p k i m ęsk ie  od najtańszych do najdroższych, k o łp a k i  fu trzan e , z a rę ­
k a w k i m ęzk ie  do polowania, d y w an y  futrzane do sani, d y w an ik i fu trzan e  'rezed łó żk a , 
w ierzch y  gotowe d© fn ie r  d am sk ich , w e łn ian e  i je d w a b n e  w  fa son ach  naj­
nowszych, w ierzch y  m ęzk ie  miastowe podróżne. Znaczny zapas m atery j w e łn ian y ch  i 
je d w a b n y c h  francuskich na w ierzchy d o  fu te r tak d r  m. k ich  j a k  m ęzk ich . S kó ­

ry  n a  fu t ra  we wszystkich gatunkach w największym wyborze.
Wszelkie zamówienia tak miejscowe jak i z prowincyi usku teczn iam y z n a jw ięk szą  

sta ran n ośc ią  i pośp iechem  a  za ra zem  g w a ra n tu je m y  z a  p r a w d z i w o ś ć ,  
trw a ło ść , d o b ro ć  tow aru  ja k  i w y k o ń c z e n ia ; ceay  fu te r  tak  gotowych ja k  
i  skór, m am y  ja k  najniższe,, gdyż  w  w ie lk ie j b a rd z o  ilośc i z ak u p iliśm y  

osob iśc ie  a  tow ar nasz  j a k  n a jlep szy , św ieży i ® ie z ieża ły .
Cenniki no, kądanie fra n ka . 6649 21—30

w  o m  .  a *   *  .  .  - *

w * ?  -w

9 1  poleca:

[HJ Czernidło glicerynowe
P S  pachnące, do obuwia, daje piękny połysk, miękczy skórę i chroni od pękania, pudełko
1HI 5, 10, 20 i -50 ct.

pd Smarowidło litewskie
[f lj  do obuwia i skór, miękczy skórę, czyni ją nieprzemakalną i trwałą, pudełko 10, 20, 50 ct. i 1 złr. M

M  ATRAMENT czarny kampeszowy f '
lO i nie pleśnieje, nie osadza się, piór nie psuje, jest zawsze czarny i płynny i zupełnie [n ,
9  8  nieszkodliwy, flaszeezke po 10, 15, 20, 30 i 50 ct.

M  FARBY DO STEMPLI
niebieska, fioletowa, czerwona, czarna, fliszeczka po 15 et. B l

M A t r a m e n t  do znaczenia bielizny bez gumy, U
B ■ fla teczka 30 centów.

[HI Nabyć można we Lwowie w  w łasnych  sklepach ul. Kopernika 1. $
M  3, Hotel Europejski, ul. Halicka, róg  Wałowej, w Krakowie, Sukien- pd 
[H] niee 1. 20, w  Czerniowcach, Rynek I. 2. 6998 a -o

i r  Nowo urządzony Magazyn towarów 
bławatnych, płótna i bielizny stołowej

ROMANA WOYCZYŃSKIEGO
w e L w o w ie  p la c  M a ry a c k i l. 10

otrzymał na Sezon jesienny i zimowy 1886

X Aksamity, Plusze, Brokaty, Baranki, 
i Materye jedwabne czarne i kolorowe

'M T  P r z y jm u ję  za m ó w ie n ia  n a  gotow e s u k n ie  i 
d a m sk ie  i  sp rzed a ję  ta n io !  a b y  sp rzed a ć  w iele.
6851. 10 -12
XXXXX3000CXXXX9G9GO000000CX}iD00Ć

m m

Magazyn towarów galanteryjnych
pod„ Królem Sobieskim”

Lwów ulica Halicka 1. 4.
W ielki wybór w towarach zimowych!

Męskie kaftaniki od 75 ct. i wyżej,
Męskie chustki na szyję czysto jedwabne od 1 złr. i wyżej,
Prawdziwe angielskie rękawiczki ręcznej roboty 75 ct., 1 zł., 1 zł. 20 et., 1 zł. 60 ct., 

1 zł 8 5  ct.
Prawdziwe angielskie czapki podróżne czysto wełniane
Prawdziwe angielskie kołdry i kocy pliszowe 10 zł. 50 ct., 12 zł. 14 ct., 16 zł., 18 zł 

20 ct.
Prawdziwe angielskie dywaniki przed łóżka pliszowe w najnowszych wzorach 2 zł 2 zł 

25 ct., 2 zł. 75 ct., 4 zł. 6 zł.
Największy wybór i najtańsze źródło do nabycia

I* a f a s o l i
Parasól jedwabny robota krzyżowa bardzo trwały 3 zł. 75 ct., teusam angielski Automat" 

4 zł. 85 ct.
Wielki wybór francuskiej biżuteryi, perfumeryi, wyrobów skórzanych, drewnianych, pli- 

szowych, bronzu, majoliki, jakoteż krawatek w najnowszych wzorach kołnierzyków
i manszet.

Za zakupiony towar wrazie nie podobania zwraca się pieniądze.

7833 5 - 0

Z szacunkiem

Ferdynand Jlenk.

8003 3 - 3  ) | (

Ogłoszenie licytacyi.
Cl k. u p n  ga licy jsk i akcyjny

B A N K  H I P O T E C Z N Y
we Lwowie

podaje do powszechnej wiadomości, że zapadłe z dniem 31 
sierpnia 1886 roku a nieprolongowane i nie wykupione zastawy 

w kasie zaliczkowej, mianowicie:
papiery wartościowe, klejnoty, drogie kamienie, perły, korale, 

złoto, srebro itd.
w  d n ia c h  2  i  3  g r u d n ia  1 8 8 6  r. o godzinie pół 
do lOtej przed południem, wobec e. k. notaryusza, przez publi­
czną iieytaeyę najwięcej ofiarującemu za gotowiznę sprzedana będą. 

L icy tac ja  odbędzie się w lokalnościach gmachu Banku hipo­
tecznego pod Nr. 15 plac Halinki (w lokalu na  ten cel urządzo­

nym w podwórzu na  lewo).
U w aga . Tylko do dnia poprzedzającego lieytaeyę mogą byó przeznaczone do sprzedaży 

zastawy wykupione lub odnośne zaliczki prolongowane,

Dyrekcya.
rJOOOO(X:,JOCXXXXXX2X3CXK



l a  porę zimową
JJAPTANIKI,
SPODNIE,
SZKARPETKI, 
POŃCZOCHY, 7240 19 18 
2TAMIZELKI,
K A M A SZE,
SPÓDNICE

poleca i i a j t a ii i * j 
h a n d e l

pod „Złotym L w em “ 
we Lwowie.

II

Cierpiącym na oczy pewna pomoc!
Woda na oczy Pawlewskiego z Poznania jest 

to najdzielniejszy środek na wszelkie cierpienia ocz. 
Wzmacnia wzrok i leezy nadzwyczaj s z y b k o  wszelkie 
zapalenia, spuchnięcia i rozmaite inne słabosei ocz. 
Znaną jest od dawna w całych Niemczech i Kossyi, 
gdzie z wielkiem powodzeniem po szpitalach używa­
ną bywa. * C401 1 1 -1 2

G łów ny skład dla Galicyi
w aptece

OSWALDA PAULO
w C h o d o r c w i e .

Narodu* Torhowla
we LWOWIE (w kamienicy Narodcego Domu) 
STANISŁAWOWIF, PRZEMYSŁU, TARNO­

POLU, DROHOBYCZU, i KOŁOMYI
poleca ze swoich bogato i w dobry towar 

zaopatrzonych składów:
Herbatę prawdziwą karawanową

prowadzoną stałym lądem z Chin w oryginal­
nych cybikach i rozważoną pod nadzorem Za- 
sządu w oryginalne paczki „Narodnoj Torbowli" 
*/4 funta po 60, r 0, 80,90, 1 .00 , 1.25, 1.50 

et., V8 funta za połowę powyższej ceny.
4194 K a w ę

w woreczkach 5-kilowych franco po 6.70,7.60, 
8.50, 9.20, 9.80 i 10.40 ot.

W i n a
węgierskie w baryłkach 4-litrowycli po 50, 60, 
70, 80. 1.00 ct. za litrę i wyżej. Baryłka za 
liczą się po 50 ct. We flaszkach węgierskie, 

austryackie i francuskie.
C o g n a c ,

rum i wódki rozmaitego rodzaju
M i ó d

sycony, flaszka po 50 i 80 ct., litr po 60 i 
100 ot.

Centralny Zarząd.
e i e e e e e i e i e e e s e e e

NA SEZON BO POLOWANIA
p o l e c a

Śrót, lo tk i , k u le  i  k a p s le , 
Uniwersalne s m a r o w i d ł o

nieprzemakalne do butów,

Smarowidło podeszwochronne, 
Koriosot,

kauczukowe, nieprzemakalne, połyskujące czarno 
smarowidło do skór,

Czernidło (szw&rc) i lakier
czarny do butów,

A p r  e  t u r  a
do konserwowania skóry. -5442

Tran rqbi do skór, 
Tłuszcz do broni., 

P O D E S Z W Y
konopne, filcowe, korkowe,

P Ł A S Z C Z E  G U M O W E
nieprzemakalne, 

po najtańszyoh oenaoh

. ^ ó s g e f  H a n k e

skład farb i handel materyałów 
pod „Czarnym psem4* 

we Lw ow ie , rynek I. 3 8  we własnym  domu,
L. Telefonu 173.

• # • • • • • ! • ! • •  a  • • • »

Od 4#  lat wypróbowane I doświadczone*
I  Urzędowo sprawozdania 
I lecznicze od 490 zakła- 
1 dów leczniczych wojsko 

wych i cywilnych.

65 ozdnaczeń za 
wyborną jakość i siłę 

leczniczą,

Nie mogłem sypisć; Jana Hoffa sło­
dowa czekolada zdrowia przywróciła 
mi sen i apetyt. Profesor A Lorenz 

w Petrinyi, dnia 8 lutego 1886. '

Należy zważać na mar 
kę ochronną (wizerunek 
w formie owalnej wyna­
lazcy z podpisem Jana 

Hoffa

Baczność przy nabyciu! 
Ekstraktnm malti Johann 
U ffi nabyć można we 
wszystkich aptekach j 
wielkich magazynach.

Nadzwyczaj uwagi cjodnemi dla cierpiących
są najnowsze i ponifaj zamieszczone sprawozdania lecznicze (z których podajemy nowe z r. 1886) o uzyskanem 
zdrowiu przeszło milion wyleczonych osób między temi tysięcy lekarzy i znakomitości medycznych, które otrzymuje
dzień w dzień wynalazca oryginalnych Jana Roffa wyrobów zdrowia z ekstraktu słodowego Jan  Hoff, c. k. radca
kawaler w idu orderów, posiadacz złotego krzyza zasługi z koroną etc eic.; wyłączny fabrykant prawdziwych prepa­

ratów dietycznych słodowych, w W iedniu, (iraben, Braunerstrasse 8.

1886. Najnowsze sprawozdania lecznicze! 1886.
W. P. Od 6 lat cierpiałem na nadzwyczaj silne bóle w  p i e r s i a c h  I  p l a c a c h ,  a s t m ę  i  d i ro s s ic s i r a y  k a t a r  ż -■ - 

l ą d k o w f  używałem wszelkich medikamentów, lecz wszystko bez skutku. W tern zwrócoDo moją uwagę ua skutek leczniczy pańskich 
preparatów słodowych i zacząłem używać prze. pewien czas J a w a  H o f l a  s d r o w l a  a  e k s t r a k t u  s ł o d o w e g o  i
Jana Htffa słodową czekoladę zdrowia. Znakomite te środki lecznicze skutkowały w moich słabościach isUtnie cudownie a obecnie po 
dłuższem tychże używaniu jestem zupełnie wyleczony i muszę zwrócić uwagę każdego cierpiącego ua powyższe w istoeie leczniczo-sku- 
teczue ekstrakta słodowe Jana Hoffa. Bartków, poczta Krasne duia 11 lutego 1886 GRZEGORZ ROSS, nauczyciel.

W. P. Wyleczywszy się zupełnie z mego uporczywego kaszlu po 2 tygoduiowem używaniu Jena Huffa ekstraktu słodowego, uie
mogę tego zaniechać by Panu złożyć moje podziękowanie. Wiel. Kanizsa 7 marca 1886. Z wysokim szacunkiem

Robert Rabensteiu, wiel. Kanizsa 
W P. W i e l k a  s i ł a  l e c e n i e ^ a  J a n a  M « f f a  w |r© S » 6 »if s  e k s t r a k t a  s ł o d o w e g o  w zastarzałych cierpieniach 

piersiowych na któro już częstokroć chorowałem powoduje mię polecić powyższe środki każdemu. Upraszam przeto c przesłanie dla 
mnie jak niemniej dla' cierpiącego także n a  p i e r s i  właściciela dóbr Jana Vargi tutaj w miejscu, po jednej pace piwa zdrowia z e- 
kstraktu słodowego i cukierków piersiowych czeru prędzej za pobraniem należytości. Zala Csany, 2 marca 1886.

Z poważaniem Erdos Ignacy, pleban w Zala-Csany.
P a ń s k a  i n a k o m i t a  J a n a  H o f f n  s ł o d o w a  C Ł ^ k o la d a  z d r o w i a  działa u ranie bardzo dobrze gdyż używa 

jąc takową, uzyskałem na powrót apetyt i sen. Frydryk Possc-lt, leśniczy w Neudorf przez Mahr. Friibau, dnia 20 maja 1886
Wielmożny Panie! Będąc w wysokiem stopniu nerwowym a cierpiąc przytem na bezsenność i brak apetytu, sprawiła mi Jana 

Hoffa czekolada zdrowia z ekstraktu słodowego bardzo zbawienny skutek. Widzę się przeto spowodowanym, upraszać niuiejszem o prze­
słanie mi czem prędzej przeciw memu długoletniemu cierpieniu żołądkowemu 12 flaszek Jana Hoffa piwa zdrowia z ekstraktu słodo­
wego za pobraniem należytośei. Z wszelkim szacunkiem Wilhelm Scbechtel, emeryt, dyrektor gimnazjalny Lwów, plac Strzelecki 6.

W. P. Po dalszem używaniu Jana Hoffa piwa zdrowia z ekstraktu słodowego spostrzegłem z przyjemnością, że się czuję co raz 
silniejszem. Mogę przeto znakomity ten środek z własnego przekonania najusilniej polecić każdemu na piersi cierpiącemu.

Buda-Peszt, dnia 18 sierpnia 1886. Z wysokim szacunkiem Izydor Tórok, Buda Peszt Altofen, Lajesgasse 209.
W. P. Proszę przesyłką pospieszną i za pobraniem należytośei przesłać zaraz hrabiance Hortensyi Wass w Gurassadzie 28 flaszek 

Jana Hoffa piwa zdrowia z ekstraktu słodowego, którego znakomity skutek leczniczy jako środka wzmacniającego już częstokroć do­
świadczyłam. Maros-Illye w Siedmiogrodzie, przez Arad 5 marca 1886. Z poważaniem hrabiua B. Wass.

Ja n a  Hoffa piwo zdrowia z ekstrak tu  słodowego,
najlepszy środek uśmierzający i życie podtrzymujący we wszystkich zastarzałych cierpieniach; środek pożywny i leczniczy w cierpieniach piersiowych 
i organów oddechu, przeciw suchotom, zastarzałym katarom schudnięciu, niedokrewnośei, cierpieniom żołądka złam u trawieniu, znakomity środek 

wzmacniający dU rekoawaiescentów, w słabościach kobiecych, cierpieniach hemsroidaluyeh i szkrofułaeh.
Ja n a  Hoffa słodowa czekolada zdrowia,

skutkuje przeeiw niedokrewnośei, osłabieniu ['nerwów i słabemu trawieniu, braku apetytu, suu i zeszczupleniu jest nieocenionym śniadaniem dla osób 
słabych i nerwowych, a w ogóle z powodu swego wybornego smaku dobrem pokarmem dla każdego.

Ja n a  Hoffa koncentrowany ekstrak t słodowy,
najlepszy środek uśmierzający nawet w tym wypadku gdy .ierpienia piersiowe i płuccwe znacznie postąpiły, skuteczne przeciw zastarzałym katarom, 
kaszlom kurczowym i kokluszom przeciw cierpieniom organów oddechu; zażywa się z przyjemnością przez wszystkich którzy piwa nie lubią i przez dzieci

Jan a  Hoffa słodowe cukierki piersiowe w  niebieskiem opakowaniu,
kaszlowi, chrypce i lekkim katarom organów oddechu, niedośeignięte iako środek s wilżająey podczas ostrego powietrza dla osób, 

które z powołania wielo mówić muszą mianowieńs dla nauczycieli, śpiewaków, etc.
Gony przesyłek z Wiednia: Jana Hoffa piwo zdrowia z ekstraktu słodowego (wraz z p>.ezką i flaszkami} 6 flaszek 3 zł- 88 cnt. 13 flaszek 7 zł. 32 et 
28 flaszek !4 zł. 6 ) et. 58 flaszek -'9 zł. 10 et. Jana Hoffa koncentrowany ekstrakt słodowy 1 flakon 1 zł. 12 cnt. */« flakonu 7u ct Jaua Hoff* 

czekolada słodowa 1/s k io  I. 2 zł 40 ct. H. 1 zł. 60 ct. 111. 1 zł. — Jaua Hoffa słodowe cukierki piersiowe w woreczkach po 60, 30 i 15 ct.

B aczność prasy nabywaniu przed wyrobem
naśladowanym !

Należy się wystrzegać przed naśladowanemi i falszywemi wyrobami i zważać zawsze na orygi- 
nainą markę ochronną wizerunek i podpis wynalazcy Jana Hoffa. Niżej 2 zł. n e przesyła s ę  

towaru. —  Nabyć można we wszystkich aptekach, drogueryach i wielkich magazynach-
G łA w u e  sk ła d y

WewiórskiogoA. Kochanów 
Blumenthala, apt.. w BIECZU 
Freunda ; w  BRODACH u
manna; w CZORTKOWIE: u L. Nossa, apt; . ___ __________ ___
miillera, apt.; W .R sczki, J. Jabłońskiego; w GORLICACH u S. Birna:" w “GRODKU: u A Lippusa; ..  ----------   -• ■ .» .» « ■ » , w
HALICZU : u J. Ormezowskiogo apt., S. Effenberga; w JAŚLE u T. W.  Braglewicz>., J- Poffaka sy a w KOŁOMYI u J. Sidorowieza, apt.; w 
KOPYCZYNCAOH a Zuamirowskiego apt-, w KRAKOWIE: u K. Wiszni.-wskiego. W. Redyka. E. Stockmana, A. _ Siedleckiego P.
Krokiewicza, K. Wilczyńskiego apt. J. J&uigi, E. Fuchsa, W Fenza; w KRYSTYNOPOLU u S. Ormezowskiego apt w ŁAŃCUCIE u  B. Żar- 
deokiego, w MIELCU w  aptece miejskiej, w MANASTERZYSKACH : u L Żarskiego, J. Motriea apt., w NOWYM SĄCZU: u W. Filipka apt.; 
w OŚWIĘCIMIE u J. Polaczka apt., wPODGÓPZU u Skakalskie,:o apt. w PODI1AJCACH u Karziktewicza apt., w PODWCŁOCZYSKACH u J. 
Tigera; w PRZEMYŚLU: u M, Kruga, Mańkowskiego, Maszewskiego, Nahlika apt.; w RZESZOWIE: u A. Karpińskiego apt,; w SAMBORZE 
u J, Aleksiewieza apt. K. Maroteha. w SOKALU u E. Wysoczańsiucgo apt.; w STANISŁAWOWIE: u J. Macury,. A Amirowicza, aptek.; w 
STRYJU: u Chabazany apt; Lecbickiego i Kosterkiewieza; w TARNOPOLU: u F. Jamrogiewieza, H. Kahane L. Fleiscbm&nna apt.: £ . Franza; w 
TARNOWIE u W. Miildnera i sp. H. Kijasa apt.; F. Leszczyńskiego, Th. Scharffa, w WADOWICACH u S.Konowskiego apt.; i Jana Pohla, 
w WYGODZIE u J. Politzera, w ZABŁOTOWIE u E. Jennera apt. w ZALESZCZYKACH u fet. Szymonowieza, apt., w ZŁOCZOWIE, J Golda, 
Fr. Pettescha apt. " .

Pierwsza prawdziwa, leazuicza i ciało wzmacniająca Jana Hoffa czekolada słodowa (dla medokrewnyeh cierpiących na bladaezkę i bezsenność 
zosfeła od ezasu 40 letniego istnienia fabryki 65 razy odszezególuiona. T w .

Nio piłem jeszcze nigdy lepszej czekolady, jak nia iest wzmacniająca czekolada słodowa Jana Hoffa. Księżna Wołkońska w Rzymie. 
s u r  I ja doświadczam wzmacniającą siłę pańskiej wybornej czekolady słodowej, pańskiego koncentrowanego ekstraktu słodowego i piwa sło-

dowego. Księżna ScLonaick Carólath.
Wszystkie franouskie, angielskie, hiszpańskie i iune do nabycia przychwalone czekolady nie mogą się poszczycić takiemi skutkami dla zdrowia, jakie 

sprawia lana Hoffa słodowa czekolada zdrowia, która więc nie powinna brakować w żadnem dcmostwte.

przeciw zr.flegmieniu,

| Mtiit-.n sprawozdań leczniczych, 'szezngólnień

I  Dr.  A. MAJ EWS KI EG O  t  
Zakład ♦ Ostrzeżenie przeciw podrabiaczom.

*

f  
f  
ł

; ł.i*t-wu.rt5y p r a t i a  f ł iu i .  1
f  6965 18— i
•-4>- 0 - < » .  <•-

wodoleczniczy
w e  3Lw©wt© (w Kisieioe) 

otwarty przez. caJą zimę.
6965 1.8- "

z egzaminem 
P A Ń S T W O W Y M

8-letnią praktyką w wię­
kszych dobrach w sile 

wieku, poszukuje odpowielnej posady od 1 stycznia 
1887. Bliższej wiadomości udzieli z grzeczności Ma­
gazyn futor Braci Wrońskich, Lwów. ul. Teatralna 5.

F astilles de

TAMAR

iNDIEN

GRILLON

Owoc przeczyszczający, orzeźwiający
PRZ1GfW

ZATWARDZENIU
i s łab o śc io m  k tó re  m u  to w a rz y sz ą  ja k o  to  : 
KRW AW NICOM, ŻÓŁCI, B r a k o w i  APETYTU, 
DOLEG! ,1W  OŚCIOM ŻOŁĄDKAI KISZEK i.t.d.

B ard zo  p rz y je m n y  do z a ż y w a n ia ,— n ie  zaw iera  
w  sobie żad n e j cząstk i d rażn iące j, — b ierze  się  
n ie  zm ien ia jąc  w  n iczem  an i p rz y w y k n ie ń  an i 
z a tru d n ień  codziennych .

Niezbędny i nieszkodliwy n a w e t kob ie to m  
brzem iennym , po łożn icom , dzieciom  i sta rco m . 
Spzedaje się  w e w sz y s tk ic h  sk ła d ac h  m a te ry a łó w  

a p te cz n y c h  i w  ap te k ac h .

Paris, E, Grillon, 27, rue Rambuteau
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K A Z I M I E R Z  L E W I C K I
U I.OWW V SKŁAD »ŁA UtLICYI

m alw , szkła i towarów litsurck
ve Lwowie, ul. Trybunalska I. ©«

Z a ł o ż o n y  w  t o S-i i  1 K 4 S .

*!■ **■ «»s«. ss * *■_ «V I w  Ł s r i  «»■

IM  i  % w  i  «1 €* ■ «•€*>
stołowe i desserowe, próg! lub drzewo oprawne.

M O Ż E  i  W I D E f l € £  stołowe i desserowe 
z  c h i ń s k i e g o  s r e b r a .

» ® € t Ó K K l
Kokosowe, szczotkowe i plecione, z łyka aloesowego i Manilla, dalej 

rogóżki żelazne, słomianki i szczotki do przedpokojów
poleca po najuinlarkfl wafiszych cenach

J ó z e f  Hanke
w e  L w o w i e

Skład farb i handel materyałów pod „Czarnym Psem” Rynek 1. 38 we własnym domu, 1. Telefonu 173.

Dr. kitoigo Birem
Poradnik r .  » ł t h o S c i a c l i  p ł c i o w y c h  
1 s k ó r n y c h  (dla obojga płci), 3eie wydanie. 
Do nabycia u autora za 1 złr., za zaliczką wraz 
z opak. 1 złr. 20 ct. T a k ż e  l e c z e n i e  l i ­
s t o w n i e  pod d y s k r c c y ą  oraz i l e k i .

O r f '  d o m o w a  c i  3 — 5  p o  p o ł a *  
r t n i i i .  L w ó w  n l .  K a r o l a  I i i d r r i k a  
1 .  7 .  (7048 9 ~ ? )

Na żądanie inny adres.

IZYDOR W 9H L
n l i c a  S y k e t n s k a  1 .  O  

» w  «*■ I i - w o i i W T l e
poleca Szan. P. T. Publiczności 

s w ó j  W Y E 4 C Z S T  s k ł a d

H ERB ATY ROSSYJSKIEJ

K andydaci winni wykazać: Wiek 
swój, odbyte studya, przebieg dotych­
czasowych zajęć, dokładną znajomość 

I ustaw  adm inistracyjnych i obu języków 
; krajowych.
| Posada powyższa obsadzoną zos- 
j tanie w  pierwszym roku prowizory- 
| cznie, poczem w razie zadosyć u c z y - : 
j nienia wymogom służbowym nastąpić
■ mOZe stabilizaoya. eie»mo naciągającej z wybornym smakiem i aroma-

Termin do wniesienia podań wy- ,, „ tyozną wonią 6195
, r  , . -b o r i r . J . V, Ko. Congo cesarskiej . . złr. 2 —

znacza się do 1 5  stycznia 1 8 8 7 .  \ i/9 n Fam ilijnej . . . „ .3-—
Z W ydziału Rady powiatowej | *(* » Melange de Meskau . . „ y —- •’ •’ r .1 i/s n Imperial . 5 —

*/ a n Wysiewków własnego wysiewu „ 1-70
I 1k  n Souchong w oryginał, opakowaniu „ 4‘—
1 P rz y  odb iorze  3  ko. w  jednej pocztow ej 

paozoe opłacam  porto do każdej staoyi poczto- 
4708 i w ej w kraju.

Karol Baraban
pod

„ K ł o t y m  f e o g n t e m t t
we Lwowie 

p o le c a  
zupełnie świeży transport 

chińsko-rosyjskiej herbaty

Źydaczów, d. 18 listopada 1886.
D r .  J ó z e f  W l c z k o w s k i

l b. asystent Uniw. Jagiell. ordynuje od 3—5 po po 
I łndniu ul. Skarbkowska 1. 4. II. piętro, 2 schody 

(naprzeciw teatru).

L. 3141. (81.? 1 3—3)

Obwieszczenie.
Dnia 29 listopada i 10 grudnia  

I rb. o godzinie 9 przed południem od­
będzie się w  urzędzio gminy w Z ło ­
czowie Iicytacya p raw a poboru 50°/o 
dodatku konsumcyjnego do mięsa i 
wina w  obrębie miasta Złoczowa z 
przedmieściami Szlaki i Gliniańskie.

Cenę wywołania ustanaw ia  się:
od m i ę s a ..............................  2831 złr.

„ wina . . . .  41 i złr. 66 ct.
W adyum wynosi 10°/o ceny w y­

wołania.
Od Zwierzchności miejskiej
W Złoczowie 21 listopada 1886.

K a y g o w ,  dosk. czarna 1/a kilo . . l 60
n » melange n »t ■ • i 80

S i s z o n g ,  wyborna „ n • • 2 —
najlepsza r> • 3 —

M e l a n g e  karawanowa „ fi 4 —
■p j i  f N r- I- i) fi 3 20
L n - c z n  b u ł  „ II. „ fi * . 4 60
r  f  i ,  n i .  „ fi • 6 —

b l H T  i
r. 60 k. 2 40fi nr> 50 „

3
3 75

t t t  ( wyborna O 
'

1 60
Iw r  s i e w k i  (  H. prima fi n 1 80
ri I non plus ultra „ „ 2 50

L. 487. (8106 9—6)

Ł Ł m im  e lit
8 ^ “ Łaskawe zlecenia odwrotną pocztą, 

opakowanie franco. (7162 9—?

7296 Najlepsza metoda
do nauczenia się języka niemieckiego w ó-ch miesią­
cach bez nauczyciela przez PI. Reussnera. Cena ca­
łego dzieła 3 złr. 40 ct. Oddzielnie kurs niższy 80 

cc., kurs wyższy 2 zł. 60 ct.
Skład główny w księgarni Gebethnera i Wolffa 

w Warszawie. Seyfartha i Czajkowskiego we Lwowie.

W yłączne zastępstwo nadwornych fabryk 
Bosendorfera  

jakoteż J. HEITZMANA i SYNA.
G ł ó w n y  s k ł a d

d i s  G a l i c y  i  i  B u k o w i n y

Fortepianów, Pianin I organów
kościelnych i pokojowych

Ł. I l i b l f i A
we Lwowie, Rynek 1. 9.

I Pierwsza kencess) onuwana 
Szkoła muzyczna.

Nauka gry na fortepiauie w Iii. oddziałach:
I. Dla początkujących. II. Wyższy. III. Do wydosko­
nalenia gry. Nauka śpiewu solowego. Dyrekcya po 
śsedniczy bezinteresownie w udzielaniu miejsc ukoń­
czonym nauczycielkom. Koncerta, Wieczory i Popisy 
dla uczennic wszystkich oddziałów bezpłatnie. Pro­
spekt i Statuta otrzymać można w szkelo Sprzedaż 
fortepianów na raty miesięczne po 15 zł. Nowe 
Krzyżowe fortepiany od 275 zł Wypożyczalnie od 5 Ł̂J 
zł Zamiana używanych instrumentów. Jedyna zastę- \ IW 

pstwo organów z Ameryki. 4968 i I

L. 1520 (8481 2— 3) j ‘
K ó n J k u r s .

Na mocy uchw ały Rady powia­
towej żydaczowskiej z dnia 11 listo­
pada 1886, zostanie obsadzoną p r z y - ; 
tutejszym Wydziale powiatowym po­
sada Adjunkta z płacą roczną 700 z ł . 1 

przypadającemi dyetami._________

Wysokie e. k. Namiestnictwo reskryptem z dnia 9 października 1886 1. 54406 
 ̂ zawiadomiło e. k uprzyw. galic akcyjny Bank hipoteczny, że Wysokie c. k. Mmi- 

‘ sterstwo spraw wewnętrznych, w porozumieniu z innemi Ministerstwami udzieliło 
Bankowi przyzwolenia do ściągnięcia znajdujących się jeszcze w obiegu 6°|0 listów 
hipotecznych i wydania natomiast 5°|0 listów hipotecznych.

W moc tego przyzwolenia, Bank hipoteczny rozpocznie z dniem I. grudnia 1886 
losowaó będące jeszcze w w obiegu 6°|0 listy hipoteczne.

Wszystkie w tern ciągnieniu wylosowane 6 |0 listy hipoteczne wypłacone będą 
dnia 1 czerwca 1887 „al pari“, znajdujący się zaś przy nich bieżący kupon wy- 

[H] płacony będzie za czas ubiegły od 1 marca i 887 do 1 czerwca lo87 w kwocie 
i złr. 50 cnt. od każdych 100 złr.

! f  S
! lHJ Przed rozpoczęciem jednakże tegoż losowania mogą P. T. posiadacze 6°|0 listów 
rJ hipotecznych takowe — najpóźniej do dnia 28 listopada 1886 — skonwertowad na ry 

5‘ |0 listy hipoteczne, a to pod następującemi warunkami:
Za każde 100 złr. kapitału w 6°|0 listach hipotecznych z bieżącemi kuponami, 

których pierwszy płatny dnia 1 marca 1887 otrzyma posiadacz tychże 10 j złr. 
w 5°|o listach hipotecznych z bieżącemi kuponami, których pierwszy płatny dnia 
1 maja 1887 z dopłatą w kwocie złr. 2.25 w gotówce.

P. T. posiadacze 6°|0 listów hipotecznych, chcący zrobid użytek z korzyści 
ofiarowanej w tej propozycyi, zechcą znajdujące się w ich posiadaniu 6°|0 listy 
hipoteczne — niewylosowane — wraz z bieżącemi kuponami, których pierw- CJ| 
szy płatny dnia 1 marca 1887 przedłożyd Bankowi w tym celu najpóźniej do Si 

jjj dnia 28 listopada 1886.
Lwów, dnia 6 listopada 1886

Z drukarni Wł. Łozińskiego uJ. C-sarneckiego 1. 12 dom Wernera. (Zarządca Władysław J . Weber). Papier * e. k. uprzyw fabryki papieru ScMdgimtih^^T^


